
Nr. 245. Czwartek, 24. Października Bok 91.

Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświąteeznych.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Redakeyi i AdminiBtraeyi 
ulica Czarnieckiego 1. 12 — Ekspedyeya miejscowa 
w Agencyi dzienników St, Sokołowskiego. Pasaż Haus- 
saaena I. 9. — Listy należy frankować.

Keklamacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Redakeyi nr. 88.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n ie  32 K., p ó ł r o c z n ie  iG K., k w a r t a l n i e  8 K., 
m ie s ię c z n ie  2 K. 79 h. — W miejscu: r o c z n ie  24 K., p ó ł r o c z n ie  12 K., k w a r t a l n i e  G K., m ie
s ię c z n ie  2 K. — P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N ie m c z e c h  3 K. 20 h. miesięcznie. We wszyst
kich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy I literacki1* dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają cało- i 
półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca lub 
od 1 iipea do końca grudnia, ćwierćroezni i miesięczni za dopłatą pierwsi I K. 50 h., drudzy GO h. „Przs- 
wodnik" prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal. 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe
titową, ogłoszenia zań tabelaryczne I liczbowe po 
20 hal. od jednego wiersza miary petitowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj
muje wyłącznie Ageneya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna I. 8. iw  biurze Ludwi
ka Plohna ul. Karola Ludwika I. 9; we Franeyi w Pa
ryżu wyłącznie Agencya pana Adama, 38 Rue de 
Yarenue.

CZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 20 
października b. r. zamianować naj miłości wiej 
radcę ministeryalnego Józefa K a n e r ę  sze
fem sekcyi w Ministerstwie wyznań i o- 
światy.

Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 9 
października b. r. zamianować najmiłości wiej 
budowniczego Jana L e w i ń s k i e g o  nadzwy
czajnym profesorem budownictwa użytkowe
go i kolejowego na Politechnice we Lwowie.

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA

Lu>ów, 23 października.

W otwartej wczoraj, po kilkumiesięcznej 
przerwie, francuskiej Izbie posłów, odezwą, się 
głośnem echem niewątpliwie wszystkie wy
padki i zdarzenia, które zajmowały opinię pu
bliczną we Franeyi w ostatnich czasach. Mię
dzy innemi sprawami, które będą tam oma
wiane, znajdzie się zapewne także głośna re
forma wojskowa generała A ndre, o której 
już tyle mówiono i pisano, zwłaszcza w pra
sie rossyjskiej , a to ku wielkiej irytacyi 
dzisiejszych możnowładców republikańskiej 
Franeyi.

Reforma wojskowa tworzy jeden z naj
ważniejszych szczegółów „reformatorskiej" pra
cy gabinetu Waldeck-Rousseau. Program jej 
obejmuje trzy części: „zdemokratyzowanie ar
mii, oraz oczyszczenie jej z pierwiastków ary
stokratycznych i klerykalnych", dalej zorga

nizowanie naczelnego dowództwa w armi tej, 
mającej odtąd być głównie armią, przezna
czoną do obrony kraju i — obecnego ustroju 
Franeyi, a nie do atakowania nieprzyjaciół; 
wreszcie wprowadzenie równomierniejszego roz
działu ciężarów wojskowych, przedewszyst- 
kiem przy pomocy zaprowadzenia krótszej, bo 
dwuletniej tylko służby pod chorągwią.

O pierwszym z punktów tej reformy nie 
potrzeba się rozpisywać; ducha tej części re
formatorskich dążności generała Andró tłó- 
inaczą dokładnie rozliczne drobne i ważniej
sze zarządzenia, o których telegram i poczta 
donoszą systematycznie od długiego szeregu 
miesięcy. Wszystkie one, nie mając zazwyczaj 
zgoła nic wspólnego z dyscypliną, sprężysto
ścią i bojową gotowością armii, nacechowane 
są jedną tendencyą: usunięcia z armii fran
cuskiej ducha religijnego, wyrzucenia z niej 
dowodców i oficerów, którzy stronią od sek- 
ciarskich kół i zapatrywań, opanowania ar
mii przez ludzi nowych, bezwyznaniowością 
lub antiklerykalnem i antiarystokratycznem 
usposobieniem dających w oczach dzisiejszych 
ministrów Republiki rękojmię, źe pod ich kie
rownictwem armia francuska będzie tem, czem 
ministrowie ci chcą ją  widzieć: powolnem na
rzędziem w rękach socyalistyczno-radykalnej 
reakcyi.

Kwestya zaprowadzenia dwuletniej służby 
w miejsce trzyletniej, zapewne nieprędko bę
dzie rozstrzygnięta. Ze stanowiska technicznego 
trudna do przeprowadzenia, ze stanowiska bo
jowej gctowości arrniii francuskiej nie bardzo 
pożądana, jedynie pod względem finansowym 
a jeszcze bardziej pod względem politycznym 
przedstawiająca dla stronnictw znaczną wagę 
reforma ta nie może być rozstrzygnięta przed 
ponownymi wyborami do parlamentu francu
skiego. Go więcej już teraz można stwierdzić, 
że kwestya ta ma tworzyć przy tych wybo
rach, które odbędą się w maju roku przy
szłego, rodzaj hasła wyborczego, — stanie się 
zatem przedewszystkiem kwestyą polityczną 
zamiast być środkiem do udoskonalenia armii 
francuskiej.

Najwięcej warunków do tego, aby okazać 
się pożyteczną dla bojowej dzielności armii 
francuskiej, ma ta część reformy wojskowej

generała Andre, która zmierza do wyjaśnie
nia kwestyi naczelnego dowództwa. Sprawa 
ta w czasie pokoju jest jako tako ustalona; 
natomiast są pod tym względem rażące luki 
na wypadek wojny, a wobec chaotycznych posta
nowień mogłoby z łatwością przyjść do tego, 
czego w kołach rządowych Franeyi najbar
dziej się boją, t. j. do dyktatury. To też pe
wien generał, kryjący się za anonimem, ale 
podobno baidzo blisko stojący generała Andró 
i od niego czerpiący swe informacye, wystą
pił w Eevue Politigue et Parlamentaire z ar
tykułem (Le haut comnandement et les grands 
etats-majors), który powtarza cała prasa rzą 
dowa we Franeyi a w którym domaga się, 
aby także na wypadek wojny wyraźnie prze
niesiono na rząd naczelne dowództwo wszyst
kich lądowych i morskich sił zbrojnych Fran- 
cyi. Tak zwany generalissimus armii francu
skiej, to jest właściwie wiceprezydent naczel
nej rady wojennej (prezydentem jej jest każdo- 
ezesny minister wojDy a prezydent Republiki 
prezydentem honorowym) miałby mieć prze
kazane sobie ważne zadanie naczelnego do
wództwa głównej armii, to znaczy armii na 
pograniczu francusko - niemieckiem. Wszyscy 
imii komendanci armii nie mieliby mu po
dlegać, to jest, byliby samodzielnymi, — a na
tomiast na równi z nim podlegaliby na wypa
dek wojny, — podobnie jak to się dzieje 
już teraz, czasu pokoju, — rządowi, w któ
rego imieniu wykonywałby władzę prezy
dent Rzeczpospolitej a właściwie, zasłaniający 
jego odpowiedzialność minister wojny względnie 
minister marynarki. Aby to jednak mogło oyć 
przeprowadzone, „szef sztabu generalnego ar
mii", dotychczas tylko pośrednio zależny od 
ministra wejny, musiałby być poddany zu
pełnie pod władzę ministra, czyli zamienić się 
na „szefa sztabu generalnego ministra wojny", 
w razie wojny przyłączyć się do naczelnej 
komendy wszystkich zbrojnych sił francuskich 
i tam być pomocnym prezydentowi republiki 
względnie ministrowi wojny. Natomiast wszyst
kie armie otrzymałyby swoje sztaby generalne, 
podległe jednak szefowi wielkiego sztabu ge
neralnego ministra wojny.

Oto punctum saliens reform wojskowych 
generała Andre. Do przeprowadzenia tych re

form in  capite et in membris w duchu ich 
twórców potrzeba co najmniej czasu jednej 
lub dwóch generacyj — a kto wie, czy reformy 
te zdołają przetrwać tak długo! Wogóle po
między pojęciem Republiki a wielkiej, stałej 
armii zachodzi wielka i zasadnicza sprzeczność; 
tem trudniej zaś przyjdzie narodowi francu
skiemu zgodzić się, czy przyzwyczaić się do 
rozmaitych tych reform, iż dziwnym zbiegiem 
okoliczności najwięcej pochwał jednają one 
sobie — po drugiej stronie Wogezów i Renu.

Rada Państwa.
(Dokończenie telegraficznego sprawozdania z 
posiedzenia Izby posłów w dniu 22 b. m.)

Wiedeń, 23 października. P. Prezydent 
Ministrów dr. K o e r b e r odpowiedział na 
wczorajszem posiedzeniu Izby posłów między 
innemi na interpelacyę p. W ika i tow. w 
sprawie rzekomo nielegalnego wstrzymywania 
wychodźców galicyjskich przez władze polity
czne. P. Prezes gabinetu odparł niesłuszne 
zarzuty, poczynione starostom w Galicyi i 
zastrzegł się przeciw ogólnikowemu oskarża
niu wszystkich starostów w interpelacyi, co 
tylko przyczynić się może do zachwiania 
ufności ludu wobec władz i zaszkodzić akcyi 
starostów zmierzającej do ukrócenia wyzysku 

' przez niesumiennych agentów, praktykowane- 
1 go wobec wychodźców galicyjskich.

Dr. Koerber odpowiedział potem na in
terpelacyę p. Krempy i tow. w sprawie przy
musowego ubezpieczenia od ognia. Rząd spra 
wą tą oddawna bardzo gorliwie się zajmuje, 
a obecnie jest w opracowaniu ogólny projekt 
ustawy, obejmującej wszystkie działy ubez
pieczeń. W każdym razie jednak sprawa ta 
wymagać będzie jeszcze dłuższego czasu do 
pozytywnego urzeczywistnienia.

W dalszej dyskusyi nad wnioskiem na
głym p. Yyhodila w przedmiocie zniesienia 
myt państwowych, wszyscy mówcy zgodnie 
podnosili konieczność rychłego zniesienia tych 
myt.
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FE. RAWiTA - GAWROŃSKI.

JÓ ZE F O L E S Z O E IIC Z
MALARS i MISTYK.

(Dokończenie).

Władysław Mickiewicz, biograf ojca, od 
nosi te ustępy do przepowiedni powodzi. Stało 
się to prawdopodobnie skutkiem tego, że po
cząwszy od J wydania (1834 — 44) tytuł tego 
ustępu był poprzedzony dodatkiem, „dzień 
przel powodzią Petersburską", który główny 
nacisk kładł na powódź. Ze przepowiednia po
wodzi łączyła się tu z późniejszą przepowie
dnią roku 1825, to nie ulega żadnej wątpli
wości. Całość i charakter poemaciku świadczą 
o tem. Poważny polityczny nastrój wywołuje 
przechadzka dwóch młodzieńców nad Newą, 
którzy

lubią iść o zmroku,
Ro czynowników unikną widoku 
I w pustem miejscu nie zejdą się z szpiegiem

Jeszcze silniej wskazuje Da chwilę gro
źniejszą dla państwa rossyjskiego niż po
wódź odezwania się Oleszkiewicza do cara:

Ty nie spisz carze ! Noc już w koło głucha, 
Spią już dworzanie, a ty nie spisz carze 
Jeszcze Bóg ł a s kaw,  posłał na cię ducha  
On cię w przeczuciach ostrzega o karze.

A kara ma spotkać za to, że:

....dawniej był człowiekiem 
Powoli wreszcie zszedł aź na tyrana.

Karą dla niego nie mogła być p o wó d ź ,  
lecz zachwianie się tronu carskiego i taką wła
śnie chwilę a nie inną Oleszkiewicz przepowia
dał. Miało to być „ d r u g ą  p r ó b ą "  dla ca 
rów. Pierwszą była, o ile przypuszczać wolno, 
rewolucya pałacowa, która na tron! wyniosła 
Katarzynę II, usunąwszy dawną prawowitą 
dyaastyę. Teraz gotowała się nowa próba, 
„druga", która miała z tronu usunąć tyrana. 
Przeczucie czy jasnowidzenie powodzi, która 
„najmniej winnych najpierwej uderzyć miała", 
było tylko stosownym momentem do wypo
wiedzenia gróźb i przepowiedni pod adresem 
cara. Takim też jasnowidzącym, a raczej pa
trzącym w przyszłość prorokiem przedstawia 
nam Mickiewicz Oleszkiewicza w znanym już 
ustępie z D z i a d ó w .

Filozoficzny pogląd Oleszkiewicza na ży
cie zwierząt objawił się wpływem na A. Mickie
wicza w przedstawieniu M a t e c z n i k a  w IV. 
księdze P a n a  T a d e u s z a .

Oleszkiewicz utrzymywał, że zwierzęta 
mają swoje królestwo, zorganizowane bardzo 
idealnie i patryarchalnie. Mieścić się ono 
miało w środku puszczy litewskiej, niedostęp
nym nawet dla oka człowieka, tak było bro
nione wszelkiemi, że tak powiem, przyrodzo- 
uemi przeszkodami. Po za pasem trzęsawisk, 
wałów z pniów, kłód i korzeni, po za obronną 
linią kopców mrowisk, gniazd os i szerszeni, 
kłębowisk wężowych, zdradliwych jeziorek, 
napełnionych wodą smrodliwą i żrącą każde 
życie dokoła, po za oparzeliskami, mgłą za- 
slomętemi, — roztacza się dopiero owe królestwo 
zwierząt, a raczej „główna królestwa zwierząt.

i roślin stolica". Tu „mają swoje dwory dawny 
Tur, Żubr i Niedźwiedź puszcz imperatory. 
Około nich na drzewach gnieździ się Ryś by
stry i żarłoczny Rosomak, jak czujne mini- 
stry ; dalej zaś, jak podwładni szlachetni was - 
sale, mieszkają Dziki, Wilki i Łis.e rogale. 
Nad głowami Sokoły i Orłowie dzicy, ^żyjący 
z pańskich stołów dworscy zausznicy. Pary 
zwierząt główne i patryarchalne, ukryte w ją,- 
drze puszczy, światu niewidzialne, dzieci swe 
ślą dla osad za-granicę lasu, a sami we stolicy 
używają wczasu. Nie giną nigdy bronią sieczną 
ani palną, lecz starzy umierają śmiercią na
turalną. Mają też i swój smętarz, kędy biizcy 
śmierci" — idą i giną.

Słychać, że tam w stolicy między zwierzętami 
Dobre są obyczaje, bo rządzą się sami. 
Jeszcze cywilizacją ludzką nie popsuci,
Nie znają praw własności, która świat nasz kłóci, 
Nio znają pojedynków, ni wojennej sztuki.

Tak sobie Oleszkiewicz wyobrażał owe 
królestwo zwierząt.

Nazywają go tu mistykiem — powiada 
Odyniec — t. j. człowiekiem wierzącym nie 
tylko w dogmata, ale w żywą zawsze i wszę
dzie obecność B oga; w Jego wolę i rozrządze
nie we wszystkiem, w ciągle nad wszystkimi 
czuwającą Opatrzność i nakoniec w tajemniczy 
świat ducha, przeważnie choć uiewidoinie 
wpływający na ludzi. Czytanie ustawiczne 
biblii nadaje myślom i wyobraźni jego_ „Swen- 
deborgiczny nastrój i kieruuek" — jak mó
wił Mickiewicz. Z poetą Oleszkiewicz widywał 
się często. Raz spotkał go Mickiewicz na ulicy 
w nocy, szukającego jakiegoś numeru domu, 
którego odszukać nie mógł. Zapytany czego 
szuka, odpowiedział, że jeden z tych, który 
wziął jego kocięta na wychowanie, podał mu

widocznie przez pomyłkę błędny numer, a 
chciałby właśnie dowiedzieć się co się z nie
mi dzieje. Mickiewicz zażartował, dowodząc, 
że ów ktoś okpił go, podając rozmyślnie fał
szywy nume r , posag dla siebie zatrzymał, 
a kociątka utopił. Oleszkiewicz odszedł obra
żony, i nie pierwej przestał się gniewać aż 
Mickiewiez posądzenie swoje odwołał.

A. Mickiewiez głęboką czcią otaczał 
Oleszkiewicza, który go wciągnął w sferę mi
stycyzmu, wykładając mu naukę Jakóba Boh- 
rua i S.iint-Martina. Przecławski — niecieka
wy człowiek, ale ciekawe pisze wspomnienia 
o Mickiewiczu po rossyjsku —- który go, po 
przybyciu do Petersburga, zapoznał z Oie- 
szkiewiczem, utrzymywał, że rozmowy z tym 
nowym przyjacielem, uleczyły poetę nie z ate- 
iztnu, któremu nie hołdował, lecz z obojętno
ści religijnej, w której żył wówczas. Stosunki 
przyjacielskie zacieśniły się jeszcze bardziej 
w czasie powtórnego przyjazdu A. Mickiewi
cza do Petersburga. Mickiewicz nie tylko chę
tnie w towarzystwie Oleszkiewicza przebywał, 
ale spotykał go wszędzie tam, gdzie geniusz 
posty czczono; do siebie również zapraszał 
przyjaźnie. Na owej słynDej uczcie, wydanej 
przez rodaków dla wielkiego poety dnia 24 
grudnia 1827 roku, na której Mickiewicz 
improwizował tragedyę p. _t. „Samuel Zbo
rowski", w gronie Orłowskiego, Leona Sa
piehy i w. in., był także Józef Oleszkiewicz. 
Na obiedzie, wydanym przez Mickiewicza dla 
przyjaciół we własuem mieszkaniu, pod kie
runkiem utalentowanego Nikifora znajdujemy 
także Oleszkiewicza.

Po przyjeździe Olyńca do Petersburga, 
Mickiewicz zapoznał z nim Oleszkiewicza. Gdy 
mu Odyniec powiedział, że wiele o nim sły
szał od Adama — „a, a, — zawołał z uśmie
chem — to pewnie opowiadał dziwosy. On



Zabrał glos także P. Minister skarbu 
dr. B o h  m - B a  w e r k  i przemawiał wśród 
ciągłych pretestów i przerywań ze strony po
słów. P. Minister odparł zarzut, jakoby Rząd 
lekceważył uchwałę Izby, nie przedkładając 
do sankcyi uchwalonej przez Izbę w marcu
b. r. ustawy o zniesieniu myt. Rząd przedło
żył Izbie jeszcze w ubiegłej sesyi ustawę o 
pokryciu ubytku dochodów, spowodowanego 
zniesieniem myt, komisya jednak nie uznała 
za stosowne ustawy tej zalecić do uchwały. 
Dopóki Rząd nie otrzyma pokrycia na znie
sienie myt, dopóty nie może przystąpić do 
wykonania uchwalonej przez Izbę ustawy. 
(Ciągłe protesty i przerywania ze strony po
słów). W końcu P. M*inister oświadczył, że 
z powodu niepewności sytuacyi zmuszony był 
także przedłużyć mytnieze kontrakty dzier
żawne.

W głosowaniu Izba przyjęła jednogło
śnie nagłość i treść merytoryczną wniosku 
Yyhodila, wzywającego Rząd, aby ustawę o 
zniesieniu myt wprowadził bezwarunkowo z 
dniem 1 stycznia 1902 r. w życie.

Z kolei przystąpiono do dyskusyi nad 
następnym wnioskiem nagłym p. Kaftana i 
tow. w sprawie upaństwowienia kolei półno
cno zachodniej i linij należących do Towa
rzystwa kolei państwowych.

Po p. Kaftanie, który obszernie uzasa
dniał swój wniosek, zabrał głos P: Minister 
kolei żelaznych dr. W i 11 e k i oświadczył, że 
uznaje wprawdzie korzyści rozszerzenia sieci 
kolei państwowych, jednakże w tym wypadku 
wchodzą w grę ważne kwestye nietylko fi
nansowo-polityczne, ale i związane z kredy
tem kolejowym. Rząd sprawą tą z pewnością 
zajmować się będzie, pozostawia wszakże de
cyzję co do wniosku nagłego p. Kaftana 
Izbie względnie komisyi.

Z kolei przemawiali jeszcze posłowie: 
K i n d e r m a n n ,  E l l e n b o g e n ,  S t e i n -  
w e n d e r  i S c h e i c h e r ,  poczem dyskusyę 
zamknięto i wybrano mówców generalnych.

Na tern obrady przerwano.
Następnie P. Minister oświaty dr. H a r- 

t e l  odpowiedział na liczne interpelacye, mię
dzy innemi na interpelacyę p. Grossa w spra
wie osiedlania się k o n g r e g a c y j  f r a n c u 
s k i c h .  P. Minister oświadczył, że dotych
czas wpłynęły tylko 3 podania kongregacyi 
francuskich z prośbą o pozwolenie osiedlenia 
się w Austryi. Do tej pory pozwolenia takie
go na osiedlenie się w Salzburgu udzielono tyl
ko 20 siostrom zakonnym i 5 siostrom świe
ckim kongregacyi Karmelitów w Wersalu, 
inne podania są jeszcze w stadyum docho
dzeń. Oczywiście, że Rząd w tej sprawie po
stępuje z największą ścisłością. P. Minister 
zacytował odpowiednie postanowienia ustawy, .j 
w myśl których obcy zakonnicy wstrzymać 
się mają od wszelkiej agitacyi prreciw insty
tucjom istniejącym w Państwie, oraz wyka
zać się posiadaniem majątku, wystarczającego 
na ich utrzymanie, tak, iżby niebezpieczeń
stwo, że zakonnicy ci mogą stać się ciężarem 
publicznym było wykluczone. Dotychczas ża
dna z francuskich kongregacyj nie wniosła 
podania o udzielenie poddaństwa austrya- 
ckiego.

Poseł E i s e n k o 1 b przedłożył wniosek 
nagły, wzywający Rząd do wniesienia ustawy, 
która by orzekała, że osiedlanie się zakonów 
zależne jest od specyalnej ustawy. Tak sa
mo mają, według tego wniosku, również istnie
jące w Państwie kongregacye kościelne otrzy
mać specyalne zezwolenie.

zawsze ze mnie przedrwiwa. Ale to nie nie 
szkodzi. Ja wiem, że on mnie kocha, bo on 
wie, że ja  jego kocham". A gdy Mickiewicz 
zacytował przysłowie : Kto się lubi, ten się 
czubi, Oleszkiewicz rzekł z uśmiechem : „to 
nic nie szkodzi! Ty myślisz teraz, żeś stra
sznie rozumny i że nie ma światła nad ro
zum, ale to nic nie szkodzi — jak Bóg chce, 
tak i będzie". A potem, ku Odyńcowi zwró
cony, dodał: „on broDi się przeciwko ducho
wi, jak Jakób, ale to nic nie pomoże. Jest 
on naczyniem wybranem; prędzej czy później 
łaska go napełni i przez niego spłynie na 
drugich". Gdy Mickiewicz zaprzeczał temu, 
zbywając proroctwa jego żartem, Oleszkiewicz 
rzekł z żywością: „Zróbże tu co z ludźmi! 
Szczepisz w dąb — nie przyjmuje; szczepisz 
w kapustę — rozłazi się!".

Życie swoie zakończył w roku 1880 w 
Petersburgu — w jesieni. Wiadomość o choro
bie jego otrzymał Mickiewicz w czasie pobytu 
swego w Genewie. Choroba była śmiertelna. 
Wiadomość ta bardzo wzruszyła Mickiewicza, 
tak, że, ledwie łzy ukryć zdołał, a przecho
dząc do drugiego pokoju, powiedział tylko do 
obecnego Odyńea, który nie wiedział nie o 
chorobie, jedno słowo: — Oleszkiewicz. Na ra
no zamówił Mszę na intencyę jego wyzdro
wienia. „Pamięć jego — pisał Odyniec — mia
ła największy wpływ na przyszły religijny 
kierunek myśli i uczuć poety".

Jak, gdzie i kiedy, kierunek ów i wpływ 
objawiły się — wyczerpującej odpowiedzi na 
to pytanie nikt jeszcze nie dał.

Przy końcu posiedzenia jeszcze prezy
dent Izby hr. Y e t t e r  odpowiedział na zna
ne zapytanie p. Franka Steina w sprawie za
niechania przez Prezydenta Izby wspomnie
nia pośmiertnego dla prezydenta Mac Kia- 
leya Prezydent oświadczył, że natychmiast 
po zamachu na Mac Kinteya i po śmierci je 
go osobiście wyraził współczucie posłowi ame
rykańskiemu w Wiedniu, sądził zaś, że ze 
względu na dłuższy czas, jaki od zgonu Mac- 
Kinleya do otwarcia sesyi Rady państwa u- 
płynął, wspomnienie byłoby już spóźnione. 
O jakimś wpływie na jego postanowienie z in
nej strony nie ma udowy.

Na tern prezydent posiedzenie zamknął, 
następne odbędzie się dzisiaj o godzinie 11.

Z Poznańskiego.
Przed kilku dniami przytoczyliśmy ar

tykuł Kuryera Poznańskiego, w którym było 
wyjaśnione stanowisko władzy duchownej w 
archidyecezyi gnieźnieńsko-poznańskiej w obec 
ataków prasy hakatystycznej, że władza ta 
nie uwzględnia potrzeb katolików niemieckich, 
oraz w obec domagania się hakatystów, aby 
władza duchowna przyjęła hasło: „germaniza- 
eyi przez Kościół". Koln. Ztg. nawiązując do 
tego artykułu tak pisze:

Zasad, które wyłuszczył polski kanonik 
w Kuryerze Poznańskim, nie można bynaj
mniej zaczepić; odpowiadają one stanowisku, 
jakie Kościół katolicki musi zajmować wszę
dzie, gdzie jest walka międzynarodowościowa, 
i faktycznie też zajmuje wszędzie, gdzie rzą
dy Kościoła, tak jak w archidyecezyi gnie
źnieńsko-poznańskiej, spoczywają w ręku Ar- 
cypasterza, świadomego zupełnie swej odpo
wiedzialności. Kościół katolicki musi człon
ków rozmaitych narodowości obejmować ró
wną miłością, z równą oględnością dbać o 
ich potrzeby duchowe, z równą stanowczością 
bronić ich od krzywdy. Dla przesady w idei 
narodowościowej, która to przesada jest wiel- 
kiem kacerstwem naszych czasów, i w której 
to imieniu dokonywają się najgorsze krzywdy, 
nie ma miejsca w Kościele katolickim; nie 
będzie on nigdy składał ofiar temu bożkowi.

Nigdy on nie może podawać ręki do 
tego, aby jedną narodowość uciskano na ko
rzyść drugiej; inaczej nie byłby zdolny do 
spełnienia swego zadania.

Z biskupów pruskich żaden nie jest w 
trudniejszem położeniu jak Arcybiskup gnie- 
źnieńsko-poznański; w jego arehidyecezyach 
sroży się najgwałtowniej walka narodowościo
wa. Jeżeli Arcybiskup koloński hrabia Fer
dynand August Spiegel zuin Desenberg w 
dniu 22 kwietnia 1827 r. w liście do swego 
brata Filipa, ambasadora austryackiego w Mo
nachium, się skarżył: „Codziennie coraz bar
dziej uczuwam, jak bardzo uciążliwym jest to 
urzędem być biskupem w państwie pruskiem", 
to w podwójnej mierze tyczą się te słowa 
Arcybiskupa gnieznieńsko-poznauskiego.

Dalej zwraca się uczciwy organ nadreń- 
ski przeciwko bezprzykładnej kampanii haka
tystycznej, skierowanaj przeciw Władzy du
chownej w archidyecezyi gnieźnieńsko-po
znańskiej i specyaluie przeciw najwyższemu 
jej reprezentantowi, a stwierdziwszy, że i po 
polskiej stronie niejednokrotnie nie ma dość 
zrozumienia dla niesłychanie trudnego stano
wiska, w któręm się Arcybiskup poznański 
i gnieźnieński znajduje, tak następnie pisze:

„Niemiecko-hakatystyczne żywioły za
rzucają mu upośledzanie niemczyzny. Ani po 
tej, ani po tamtej stronie nie uwzględniają 
trudności jego stanowiska. Dla tego tem wię
cej jest obowiązkiem wszystkich dobrze my
ślących, gromadzić się przy Arcybiskupie, a 
nie żądać od niego rzeczy, których spełnić 
nie może bez zbłądzenia przeciw dostojnemu 
swemu urzędowi.

„Niech o tem mianowicie Niemcy pa
miętają w obecnej chwili, kiedy wpływy ha- 
katystyczne gorliwie nad tem pracują, aby 
podburzyć przeciw Arcybiskupowi kola mniej 
wyrozumiałe pod płaszczykiem popierania ich 
interesów kościelnych. Ze skutku takich usi
łowań cieszyliby się tylko najzagorzalsi prze
ciwnicy katolicyzmu."

Z  pod berła carskiego.
(Ze Spały. — Poświęcenie nowej cerkwi pra
wosławnej w Tomaszowie. Nowoje Wremia o 
zniesieniu generał-gubernatorstwa wileńskiego.— 

Wiadomości potoczne.)
O szczegółach pobytu carstwa w Spalę, 

dowiaduje się ogół polski w Królestwie — 
za pomocą relacyj Dnicwnika Warszawskie
go. Pismo to zdaje dokładnie sprawę ze wszyst
kich cerkiewnych i niecerkiewnych uroczy
stości w Spalę i okolicy. Według tegoż źró
dła w dniu 19 b. m. przybyły do Spały or
kiestry robotników górniczych kopalni „Je
rzy" w Sosnowcu i robotników fabryk „Ak
cyjnego Towarzystwa wyrobów bawełnianych 
Heinzla i Kunitzera", oraz orkiestra „Akcyj

nego Towarzystwa wyrobów bawełnianych 
Scheiblera w Łodzi" i popisywały się w obe
cności carstwa, grając kolejno podczas śnia
dania. Po skończonem śniadaniu car rozma
wiał z dyrektorami i.dziękował członkom or
kiestr za dobre wykonanie. Następnie łódzkie 
Towarzystwa śpiewackie niemieckie i polskie 
„Lutnia" w obecności carstwa wykonały kil
ka utworów muzycznych, a te produkcye ró
wnież „dostąpiły uznania" ze strony carstwa.

Nazajutrz, w dniu 20 b. m., o godz. 
11 przed południem odbył się w Tomaszowie 
obchód poświęcenia nowej cerkwi prawosław
nej. Na obchód przybyli oboje carstwo z na
stępcą tronu i 'w. ks. Michałem Aleksandro
wiczem. Uroczystość prawosławna odbyła się 
z wielką pompą. Nabożeństwo odprawił pra
wosławny arcybiskup chełmski i warszawski 
Hieronim a w uroczystości wziął także udział 
geuerał-gubernator warszawski Ozertkow oraz 
inne osoby urzędowe. Po nabożeństwie car
stwo przyjęli deputacyę miasta, która ofiaro
wała mu chleb i sól. Na uczczenie pobytu 
carstwa w Tomaszowie tamtejsze gremium 
kupieckie postanowiło założyć 7-klasową szkołę 
handlową; nazwiska głównych fundatorów 
brzmią: F. Landsberg i Jakób Halpern.

Nowoje Wremia pisze: „Z chwilą mia
nowania generała Hurczyna na stanowisko 
dowódcy wojska okręgu wojskowego wileń
skiego i z chwilą nominaeyi generała von 
Wahla na gubernatora wileńskiego, ziściły 
się pogłoski, kursujące od czasu śmierci W. 
N. Trockiego, że generał-gubernatorstwo wi
leńskie, jak niegdyś ryskie, postanowiono 
skasować. Ostatnie lat czterdzieści istnienia 
generał-gubernatorstwa wileńskiego było przej
ściem od warunków wyjątkowych pierwszej 
połowy siódmego dziesiątka lat do normalnej 
gospodarki w kraju północno-zachodnim. Oo 
rok pomienione warunki wyjątkowe i samo 
ich wyróżnienie zapadały w głąb coraz da
lej od rzeczywistości, w której wypadło istnieć 
krajowi „litewsko-rossyjskiemu", tudzież pol
skiej części jego sfer oświeconych. Za obecnego 
panowania, wraz ze zniesieniem podatku pro
centowego z większej własności ziemskiej, 
zniknęło przykre wspomnienie czasów prze
bytych. Władza gubernatorska tak poważnie 
i gruntownie umocniona obecnie, okaże się 
niewątpliwie zdolną zarządzać sprawami bie- 
żącemi gubernii wileńskiej, kowieńskiej i gro
dzieńskiej. W sprawach bieżących kraju po
wstaje tedy decentralizacya, a w sprawach 
ważniejszych, przy dzisiejszych środkach ko
munikacyjnych i sposobach porozumiewania 
się nie sprawi to żadnej niedogodności, że 
instancja decjdująca przeniesiona będzie z 
Wilna do Petersburga, do ministerstwa spraw 
wewnętrznych. W ten sposób sprawa ostate
cznego włączenia kraju północno-zachodniego 
do ogólnego ustroju życia gubernialnego 
rossyjskiego jest już sprawą bliskiej przyszło
ści".

Nowosti; donoszą, że wkrótce w mi
nisterstwie oświaty powstanie komisya w celu 
przejrzenia obowiązującej dzisiaj ustawy Uni
wersytetów rossyjskieh.

Projekt tworzenia szkół rzecznyeh, we
dług doniesienia Noioosti jest już opracowany 
i złożony w ministerstwie komunikacyi do za
twierdzenia.

Sprawy francuskie.
(Otwarcie parlamentu. — Sprawa generalnego 
bezrobocia górników w parlamencie i po za 

nim. — Uchwały delegatów robotniczych.)
(Telegramy.)

Paryż, 23 października. Wczoraj otwarto 
nadzwyczajną sesyę Izby deputowanych.

Deput. Basly przedłożył wniosek doma
gający się ustawodawczego unormowania mi
nimalnej płacy dla górników. Mówca żądał 
uznania nagłości wniosku i natychmiastowego 
rozpoczęcia nad nim obrad. Wniosek domaga 
się dalej 8-godzinnego czasu pracy dla gór
ników i ubezpieczenia na starość w wysokości 
2 franków dziennie po ukończonych 2-5 latach 
pracy.

Prezydent ministrów Waldeck - Rousseau 
oświadczył, że rząd zapatrywań swoich w tej 
sprawie nie zmienił i że sprzeciwia się usta
nowieniu^ płacy minimalnej, ale jest skłonny 
rozpocząć rokowania w sprawie ubezpieczenia 
na starość. Co do 8-godzinnego dnia pracy 
prezydent ministrów sądzi, że należy postę
pować z wielką ostrożnością. (Przerywania na 
skrajnej lewicy). Rząd zamierza przeprowadzać 
dalsze reformy, ale nie chce dać się zmuszać 
do przyrzeczeń, którychby nie mógł później 
dotrzymać. Mówca nie sprzeciwia się nagłości 
wniosku, ale jest przeciwny natychmiastowe
mu rozpoczęciu nad nim obrad (poruszenie).

Deput. Viviani przypomina, że górnicy 
już długo czekają na reformy i żąda natych
miastowego rozpoczęcia obrad nad wnioskiem 
Baslyego. Deputowani socyalistyczni w razie 
wybuchu strejku przyłączą się do robotników. 
(Oklaski na skrajnej lewicy).

Po kilku jeszcze przemówieniach nagłość 
wniosku Baslyego uznano, jednakże wniosek

natychmiastowego rozpoczęcia nad nim obrad 
odrzucono większością 321 głosów przeciw 254.

St. Etienne, 23 października. Komitet 
zjednoczonych górników polecił sekretarzowi 
robotników górniczych departamentu Pas de 
Calais, aby w razie uchwalenia strejku gene
ralnego zwołał zgromadzenie międzynarodo
wego komitetu i wystarał się o poparcie sto
warzyszeń zagranicznych. W mieście i okolicy 
panuje zupełny spokój. Zarządzono nadzwy
czajne środki ostrożności.

Zjednoczony komitet górników odbył dziś 
przed południem kilkogodzinne posiedzenie. 
Uchwały trzymane są w tajemnicy. Po połu
dniu obrady podjęto na nowo.

Montceau, 28 października. Rozporzą
dzenie prefekta nakazuje wszystkim, aby w 
przeciągu dni trzech złożyli w prefekturze 
broń, jaką posiadają, pod groźbą konfiskaty 
i kar sądowych.

Paryż, 23 października. M atin  donosi: 
Trzej umiarkowani delegaci syndykatu górni
ków przedłożyli wniosek, aby strejk general
ny został uchwalony tylko na 8 d n i; w ten 
sposób robotnicy przez demonstracye uliczne 
mogliby okazać swą solidarność. Natomiast 
4 rewolucyjni delegaci sprzeciwili się temu, 
twierdząc, że należy wyzyskać rozgoryczenie 
panujące wśród robotników górniczych.

Inne dzienniki donoszą, że delegaci nie 
powzięli jeszcze ostatecznej uchwały, tylko wy
słali deputacyę do rządu celem wywiedzenia 
się, jak rząd na wypadek wybuchu strejku 
generalnego zamierza się zachować.

P aryż, 23 października. Na wczorajszem 
posiedzeniu Izby deputowanych, socjalista Vi- 
yiani postawił wniosek o zniesienie ustawy o 
anarchistach z r. 1894. Wniosek ten odrzu
cono 402 głosami przeciw 182.

Paryż, 23 października. Do Petit Temps 
donoszą z St. Etienne, że robotnicy górniczy 
odłożyli proklamowanie ogólnego strejku na 
czas nieoznaczony.

Redaktora dziennika Libertaire Grandi- 
dier, zasądzonego niedawno, wczoraj przed 
południem uwięziono.

KRONI KA

Lwów, 23 października.

— Z Oświęcimia piszą nam : Dzień 19
i 20 października b. r. pozostanie na długo w 
pamięci tutejszych mieszkańców, dawno już bo
wiem Oświęcim nie gościł w swych murach tak 
znakomitych dostojników Kościoła i Państwa.

Na uroczystość poświęcenia Zakładn OO. 
Salezyanów dla opuszczonych chłopców przybyli 
mianowicie: JEm. książę Kardynał Puzyna i JE. 
Pan Namiestnik hr. Piniński, aby w ten spo
sób okazać swe uznanie OO. Salezyanom za ich 
trudy, położone dla tej tak pożytecznej instytu- 
cyi, gdzie wychowują się dzielni i uczciwi rze
mieślnicy i aby zachęcić ich do dalszej pracy 
na tem polu.

JEm. ks. Kardynał przybył już w przed
dzień samej uroczystości, powitany na dworcu 
kolei przez reprentauta politycznej władzy po
wiatowej, c. k. seretarza Namiestnictwa p. Ma
cieja Biesiadeckiego, duchowieństwo, prezesa Ra
dy powiatowej i posła na Sejm krajowy dr. Sta
nisława Łazarskiego, posła na Sejm krajowy 
Kramarczyka, reprezentaeyę gminy m. Oświęci
mia z burmistrzem p. Karolem Śmieszkiem, 
władze miejscowe i obywatelstwo okoliczne. 
Miasto było pięknie udekorowane, a wieczorem 
zajaśniały wszystkie okna rzęsistemi światłami 
na cześć JEm. ks. Kardynała.

Dnia następnego przybył rannym pocią
giem pospiesznym ze Lwowa JE. Pan Namie
stnik. Na dworcu oczekiwali przybycia Pana 
Namiestnika radca Namiestnictwa i kierownik 
starowstwa bialskiego p. Kurykowski z urzę
dnikami starostwa, prezes rady powiatowej dr. 
Łazarski z członkami rady, reprezentacye mia
sta, okolicznych gmin wiejskich, kabał, liczne 
deputacyc mieszczańskie i miejscowe władze.

Malowniczy widok przedstawiali zgroma
dzeni liczni włościanie pod przewodnictwem 
posła Kramarczyka, ubrani w białe i czerwone 
krakuski. Przedstawiciele obywatelstwa, wśród 
którego nie brakło także kontuszów, oraz mnó
stwo publiczności zapełniało peron.

W bogato udekorowanej dywanami i kwia
tami sali I klasy odbyły się przedstawienia, 
przyczem powitali pięknemi mowami przybywa
jącego pierwszy raz do powiatu bialskiego Pana 
Namiestnika; prezes Rady powiatowej poseł dr. 
Łazarski, oraz poseł Kramarczyk.

„Za to wszystko dobre, co zdziałałeś 
Ekscelencyo, czy to jako poseł, czy to jako szef 
kraju dla włościan tutejszego powiatu, niech Ci 
Bóg błogosławi. My włościanie radzibyśmy za
nieść Gię do miasta na naszych barkach i drogę 
Ci usłać naszemi czapkami" — mówił poseł 
Kramarczyk.

Pan Namiestnik widocznie wzruszony dzię
kował za serdeczne powitanie i zapewnił o swej 
życzliwości dla powiatu bialskiego.

Z dworca kolei udał się Pan Namiestnik, 
eskortowany przez banderyę złożoną z 150 kra
kusów, przy odgłosie salw moździerzowych do 
kościoła OO. Salezyanów, gdzie JEm. ks. Kar-
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dynał odprawił Mszę św. w obecności tysięcy 
ludności, oblegającej kościół'.

Po odbyt m nabożeństwie i poświęceniu 
zakładu przez JEm. ks. Kardynała, obaj dostoj
nicy zwiedzili jak najdokładniej zakład, opro
wadzani przez przybyłego z Turynu na tę uro
czystość generała zakonu 00. Salezyanów ks. Roy 
i przeora zakładu ks. dr. Monassero, przyczem 
wyrażali im swe uznanie.

Następnie ks. Kardynał i Pan Namiestnik 
pożegnani’ u granicy powiatu przez reprezenta- 
cye powiatu, gminy i przedstawicieli Władz 
rządowych i autonomicznych, oraz przez licznie 
zebraną ludność, która wznosiła na ich cześć 
okrzyki, udali się w otoczeniu dzielnych kraku
sów na koniach, powozem do oddalonego o 6 kim. 
Bobrka, na uroczystość poświęcenia Zakładu ks. 
Ogińskiej dla opuszczonych dzieci.

W uroczystości tej wzięli udział, oprócz 
duchowieństwa, JE. Antoni hr. Wodzicki, ks. 
Dominik Radziwiłł, radca Namiestnictwa p. 
Kurykowski, starosta Ozermak, sekretarz Na
miestnictwa Biesiadecki, p. Stefan Sękowski, ja
ko reprezentant Wydziału krajowego, dyr. dr. 
Ponikło, August hr. Dzieduszycki i wielu in
nych.

Ks. Kardynał i Pan Namiestnik zwiedzili 
szczegółowo zakład, nie szczędząc wyrazów u- 
znania dla humanitarnej działalności dostojnej 
założycielki zakładu, poezem księstwo Ogińscy 
podejmowali śniadaniem zaproszonych gości. Po 
południu powrócił ks. kardynał do Krakowa, 
Pan Namiestnik zaś, odprowadzony na stacyę 
kolejową w Oświęcimiu przez ks. Bogdana Ogiń
skiego, odjechał pociągiem błyskawicznym do 
Wiednia, pożegnany na dworcu przez reprezen
tantów władz rządowych i autonomicznych.

— Wiadomości osobiste. Władysław 
Bełza, powrócił z kilkutygodniowego pobytu na 
wybrzeżach Dalmacji.

— Dyrekcya poczt i telegrafów ogła
sza: Od dnia 1 b. m. wykluczono w obrocie z 
Niemcami od przewozu pocztowego kartki po
cztowe i otwarte kartki, których odwrotna strona 
zaopatrzoną jest w obrazki ozdobione proszkami 
mineralnymi, odpadkami szkła, szklanemi kule
czkami, piaskiem, proszkiem metalowym i t. p. 
W obrocie z krajami należącymi do związku 
międzynarodowego jak dotąd tak i nadal tych 
kartek przesyłać nie wolno.

W obrocie wewnętrznym, jak również w 
obrocie z Węgrami i krajami okupowanymi, wy
kluczone od przewozu są w myśl taryfy listo
wej (z r. 1900 str. 86 p. 2) tylko kartki tego 
rodzaju, które mogłyby stać się szkodliwemi dla 
fnnkcyonaryuszów pocztowych, bądź uszkodzić 
lub zanieczyścić inne przesyłki.

— Taksa za listy do obcych państw, 
należących do pocztowego związku międzynaro
dowego (z wyjątkiem Niemiec, Serbii i Czarno
góry) od każdych 15 gramów wynosi obecnie 
25 halerzy. Tak samo na 25 halerzy podwyż
szoną została także należytość rekomendacyjna, 
należytość za recepisy zwrotne, za potwierdze
nia wypłaty przekazów pocztowych, za pisma 
wywiadowcze i za uwiadomienia o niedoręczal- 
ności posyłek.

— Z Uniwersytetu. P. Edward Wita
lis, rodem z Krakowa, otrzymał na Uniwer
sytecie Jagiellońskim stopień doktora wszech 
nauk lekarskich.

— Na Uniwersytet lwowski zapisało 
się do 16 b. m. ogółem 1612 słuchaczów, z 
tego 1428 zwyczajnych a 184 nadzwyczajnych, 
w tem kobiet 16 zwyczajnych a 75 nadzwy
czajnych. Na teologię zapisało się 32 zwyczaj
nych słuch., a 52 nadzwyczzjuych, razem 84 
słuchaczów. Na wydział prawniczy 1030 zwy
czajnych, 19 nadzwyczajnych, razem 1049. Na 
medycynę zwyczajnych słuchaczy 97 mężczyzn 
i 6 kobiet, nadzw. słuch. 6 mężczyzn, razem 
109. Na filozofię zwycz. słuch. 253 mężczyzn i 
10 kobiet, nadzw. słuch. 20 mężczyzn i 75 ko
biet, dalej 1 hospitantka, 1 frekwentant i 12 
farmaceutów, razem zapisało się na filozofię 372 
słuchaczy.

— Z Towarzystwa politechnicznego. 
Oddział Towarz. politechnicznego w Przemyślu 
urządza w niedzielę, dnia 27 b. m,, wycieczkę 
do Przeworska, celem zwiedzenia tamtejszej cu
krowni. Członkowie Towarzystwa, którzy chcą 
wziąć udział w wycieczce, zechcą się zgłosić w 
biurze Towarzystwa we Lwowie, ul. Chorążczy- 
zna 17, I piętro, najpóźniej do czwartku o go
dzinie 8 wieczorem, gdzie można przeglądnąć 
program wycieczki.

— Nowy przystanek kolejowy. Z dniem 
20 października b. r. otwarto przystanek kole
jowy „Rzemień", położony w obrębie o. k. dy
rekcji kolei państwowych w Krakowie, między 
stacjami Dąbie i Rzochów w kilometrze 21 3 
kolei lokalnej Dembice-Rozwadów-Przeworsk dla 
ruchu osobowego i pakunkowego.

Bilety jazdy sprzedaje się na wymienio
nym przystanku; pakunki przyjmuje się za o- 
płatą w stacyi odbiorczej.

— Egzamin rządowy na strażników i 
technicznych pomocników lasowych złożyli w 
c. k. Namiestnictwie: Dobrzański Władysław, 
Jezierski Antoni i May Marceli, z postępem 
bardzo dobrym; Borodziej Marceli, Dorażil Fran
ciszek, Hakemer Emil, Kolb Ludwik, Krasi-

czyński Kazimierz, Sawczyński Leon, Sieczka 
Andrzej, Slaghamersky Atoizy i Wolański Cy- 
pryan, z postępem dobrym; Bockenheim Juliusz, 
Hlouszek Juliusz, Jelinek Karol, Kisielewski 
Józef, Leśniak Wojciech, Ossowski Edward, Ru- 
deński Adolf, Sielecki Stefan, Sokołowski Aloizy 
i Wawro Franciszek, z postępem dostatecznym. 
Reprobowano 6 kandydatów.

—  Posiedzenie Rady miejskiej odbę
dzie się dziś, we czwartek, 24 b. m., o godzinie 
6 wieczorem w sali ratuszowej. Na porządku 
dziennym 56 spraw.

- -  Nagłe zasłabnięcie. Dziś o godzinie 
pół do 3 po południu w biurze c. k. Namie
stnictwa zachorował nagie bardzo ciężko radca 
budownictwa p. Wilhelm Schayer. Zawezwane 
pogotowie stacyi ratunkowej odwiozło chorego 
do jego pomieszkania.

— Uroczystość sodalisów. We czwar
tek, 24 b. ni., odbędzie się w kościele św. Ma
ryi Magdaleny o godzinie 9 rano doroczne uro
czyste nabożeństwo sodalicyi polskich starszych 
konduktorów i konduktorów kolei państwowych 
we Lwowie. Zarazem odbędzie się poświęcenie 
żyrandola fundowanego przez sodaiicyę. Na tę 
uroczystość zaprasza komitet przełożonych i pu
bliczność.

— Szalony wicher, który od kilku dni 
panuje we Lwowie, obalił wczoraj o godzinie 
pół do 9 wieczorem stuletnią białą topolę w o- 
grodzie przy cerkwi św. Mikołaja przy ul. Żół
kiewskiej, tuż obok przystanku tram wal u kon
nego. Topola upadając w stronę ulicy, uderzyła 
w dach wozu tramwayowego, który właśnie 
przystanął. Wskutek tego mierzenia dach wozu 
nad przednią platformą załamał się, a rozlu
źnione jego części ugodziły w prawą skroń wo
źnicę Józefa Orlańskiego. Pasażerowie wewnątrz 
wozu siedzący nie odnieśli żadnego obrażenia. 
Zemdlonego Orlańskiego odwieziono na stacyę 
ratunkową, a ztąd po zaopatrzeniu do jego mie
szkania. Życiu pokaleczonego woźnicy nie grozi 
niebezpieczeństwo. Powodem katastrofy było to, 
że korzenie topoli od strony cerkwi spróchniały 
zupełnie, tak, że pień wiatrowi oporu stawić 
nie był w stanie.

— Nowe kartki. Nakładem ruchliwej 
księgarni Altenberga wyszła nowa kartka Wy
spiańskiego, przedstawiająca postać starego wia
rusa z roku 1830, odtworzoną niezrównanie pod 
względem zewnętrznej charakterystyki przez Sol
skiego w „Warszawiance" Wyspiańskiego.

— Na porządku dziennym są obecnie 
kradzieże drobiu, z kurnika Zakładu dla nieule
czalnych przy ul. Bilińskich skradziono 17 kur; 
z komórek realności pod 1. 66 ulica Janowska
4 gęsi i 2 kaczki.

=  Przytrzymano Jędrzeja Kiszczaka na 
sprzedaży węża gumowego z mosiężnym gwintem, 
niewiadomo gdzie skradzionego.

•=»= T rafikę Klary Blasser pod 1. 71 
przy ulicy Żółkiewskiej rozbito onegdaj w nocy 
i wykradziono znaczną ilość tytoniu, cygar, oraz 
marek listowych, wartości około 400 koron. — 
Między innemi zabrano po 200 sztuk cygar Kuba 
i Portorico, 250 krótkich, 10O Virginia, 98 Tra- 
buco, 50 Brasila, marek listowych po 2, 3, 4,
5 i 10 h. przeszło 800 sztuk.

—  Zmiana własności. W tych dniach, 
jak donosi Kuryer Poznański, sprzedano dobra 
Miastków, w powiecie garwolińskim, Jakóbowi 
hr. Potockiemu, dziedzicowa Osiecka w gubernii 
siedleckiej, Wysokiego Litewskiego, w gubernii 
grodzieńskiej, Bałanówki w gubernii podolskiej 
i Brzeżun w Galicyi. Majątek ów ma przepy
szną rezydencję z obszernym parkiem angiel
skim i oranżeryami.

— Z m arli w ostatnich dniach: W Koło
myi, Józef Kraft, em. kapitan, w 65 roku życia;

ks. Jan Koblańsfei, kanonik honorowy ka
pituły biskupiej stanisłaY/owskioj i gr. kat. pro- 
boszcz-jubilat kołomyjski, w 84 roku życia.

W Maksymowioach, pod Samborem, August 
Swiątkiewicz, rządca dóbr, w 42 roku życia.

W Warszawie, Marya Dzierzyńska, żena 
kandydata adwokackiego w Rzeszowie.

W Odessie, dr. Władysław Filipowicz, 
autor kilku rozpraw naukowych o limanach odes- 
skich i właściciel oraz kierownik zakładu le
czniczego nad limanem chadzybejskim; lekarz 
nadzwyczaj ceniony.

—  Morderstwo. Z Budapesztu donoszą: 
Właściciel dóbr z pod Budapesztu, Franciszek 
Eros, zamordował z zazdrości strzałami z re
wolweru swoją żonę, woźnicę i ekonoma, a na
stępnie sam sobie odebrał życie.

— Upadek banku na Węgrzech.
Z Oedenburga donoszą, że krach „Banku kre
dytowego ziemskiego" przybiera ogromne roz
miary. Okazało się, że prawie wszystkie stowa
rzyszenia i instytucje tamtejsze były w tym 
banku angażowane. Liczba poszkodowanych z 
każdą godziną wzrasta. Deficyt wynosił do so
boty południa przeszło dwa miliony koron. 
W sobotę publiczność tłumnie napływała do 
kas tamtejszych instytucyj finansowych, zanie
pokojona upadkiem banku. Zachodzi obawa li
cznych dalszych bankructw.

—■ Piękny jubileusz święcił w ostatnich 
dniach w Warszawie, przez ćwierć wieku starszy 
cechu krawieckiego, p. Józef Juszczyk. Postać to 
w warszawskiem społeczeństwie bardzo popular

na i sympatyczna. Krawiec tęgi, a równocześnie 
czynny bardzo pisarz i równie cbyba zapobie
gliwy i ruchliwy członek rozmaitych towarzystw 
humanitarnych, który zasłużył sobie na zaszczy
tny tytuł „ojca sieiót" — to wyjątek wśród nas, 
poznać więc p. Juszczyka bliżej warto. Do War
szawy przybywa-w T. 1858; w r. 1863 otwiera 
własny zakład krawiecki, w r. 1876 obrany 
starszym cechu. Uczestniczy w wielu wystawach, 
w Paryżu zdobywa medal złoty. Wywalcza pra
wo przyjmowania do cechu kobiet i wyzwalania 
ich na mistrzynie krawieckiego kunsztu. Skoń
czył Szkołę realną w Kielcach, dwa lata praco
wał przy trybunale tamecznym, a uzupełniwszy 
następnie swoje stuły a pod kierunkiem prof. Gli
szczyńskiego, obeznawszy się ze sprawami rze- 
mieśiniezemi w kraju, ima się pióra, by w 
Czytelni niedzielnej, Tygodniku mód, Gazecie 
Codziennej, Pszczole, Przeglądzie tygodnio
wym, trzech Kuryerach miejscowych, Gazecie 
Warszawskiej, Niwie i w Gazecie rzemieśl
niczej w szeregu ciętych artykułów walczyć w 
obronie sfer rzemieślniczych, lub chłostać ich 
wady i niezaraduość.

Z Janem Tadeuszem ks. Lubomirskim za
kłada czytelnie bezpłatne, spółkę krawiecką i 
szkołę krawiecką. Był jednym z założycieli kasy 
przemysłowców warszawskich, inieyatorem i 
twórcą bazaru rzemieślniczego, słowem służył 
radą i czynem we wszystkich sprawach dobra 
publicznego.

Teraz więc, gdy zasłużonego starca War
szawa czci jubileuszem, wszyscy łączą się w ży
czeniach, by ta pożyteczna praca przeciągała się 
w najdłuższe lata. Zaiste piękny to jubileusz 1

Niezwykle śmiały napad na pocztę.
Jak donosi Kijewlanin, na pocztę dążącą z mia
steczka Bielce do Marendeli (w gub. besarab- 
skiej), wykonano w tych dniach niezmiernie 
śmiały napad. Korzystając z ciemności rabusie 
p wciągnęli w poprzek przez most linę drucianą, 
aby zatrzymać furgon, sami zajęli stanowisko 
po bokach drogi. Gdy Dadjechała poczta, eskor
towana przez dwóch pocztylionów, rabusie po
częli strzelać do jadących z rewolwerów. Strze
lanina trwała 10 minut. Jeden z pocztylionów 
ranny dwukrotnie w rękę i w bok, spadł z fur
gonu i korzystając z ciemnej nocy, niepostrzeże
nie wymknął się i udał się o pomoc do leżą
cych w pobliżu koszar wojskowych. Gdy nade
szła odsiecz, na miejscu nie zastano już nikogo. 
Okazało się następnie, iż poczta zawróciła do 
Marendeli, obawiając się powtórnego napadu. 
Rabusie cofnęli się, gdy jeden z nich padł za
bity. Trupa unieśli. Poczta ocalała, obaj jednak 
konwojujący i furman są ranni. Sprawców na
padu dotychczas nie wykryto.

— Największy okręt na świecie.
W Deveuport w Anglii rozpoczęła się budowa 
okrętu wojennego o pojemności 16.500 ton, a 
mającego 425 stóp długości. Będzie to obecnie 
największy okręt na świecie.

W Wiedniu wznowiono z wielkiem po
wodzeniem starą i piękną operę Verdiego p. t.: 
„Bal maskowy".

„Les Barbares". Z P ary ża  telegrafują, 
że odbyła  się w Operze w ielkiej prem iera opery 
S t.-Saensa ze słow am i Sardou p. t.: „Les B ar- 
b a res" . A keya dosyć nużąca, rozgryw a się na 
tle w alk  G erm anów  z G alio -R zym ianam i, toczy 
się 120 la t przed C hrystusem . Opera poprze
dzona jes t prologiem . M uzyka St -Saensa jest. 
pe łna  w ytw ornego sm aku  i finezyi, ale w k ilku  
tylko u stępach  potrafiła  rozgrzać słuchaczy. Mu
zyce b rak  oryginalności. W ogóle wobec w iel
kich oczekiw ań, now a opera przyniosła s łucha
czom pew ne rozczarow anie.

A rty śc i Komedyi francuskiej uchwalili 
protest przeciw zniesieniu komitetu oceny 
(Comitć de lecture), w którym czynią za ten 
krok odpowiedzialnym administratora p. Juliusza 
Claretie, mającego z urzędu czuwać nad intere
sami Komedyi. Protest podpisali wszyscy „sto
warzyszeni" teatru.

Administrator Komedyi francuskiej p. 
J. Claretie, który obecnie jedynie jest uprawnio
ny do przyjmowania sztuk, korzystając z nowej 
reformy, przyjął nową sztukę 3 aktową Mirbeau 
p. t.: „Le3 affi.iires sout les affaires", którą po
przednio komitet był odrzucił.

R epertuar teatru m iejsk iego  we Lwowie.
Dziś, we środę „Łapownicy" komedyaw 5 

aktach Aleksandra Ostrowskiego. Ostatni gościn
ny występ Kazimierza Karaibskiego ; występ Pau- 
liny Wojuowskiej i Gabryeli Morskiej.

We czwartek „Trzyżyczenia", operetka w 
3 aktach K Ziehrera.

W piątek „Walka Motyli", komedya w 4 
aktach Hermana Sudermana z p. Woleńskim w 
roli Kesslera.

W sobotę po raz pierwszy „Kierownik 
szkoły", komedya w 3 aktach Ottona Ernsta ; 
tłómaczył M. Sachorowski.

Lwów, 22 października
Na początku wczorajszego posiedzenia 

popołudniowego, które prezes Towarzystwa 
p. Stanisław N i e z a b i t o w s k i  otworzył o 
godz. 6 40 wieczorem, odczytano najpierw 
pismo p. Kajetana Janowskiego z prośbą o po
danie do wiadomości członków nadzwyczajne
go walnego zgromadzenia treści sprawozdania 
pp. Gubrynowicza, Sehayera i petenta z dnia 
17 kwietnia b. r., w którern odpierają zarzu
ty, uczynione im jako członkom komisyi re
wizyjnej.

Zgromadzenie uchwaliło jednak sprawo
zdania tego nie odczytywać, ze względu na 
to, że było ono już przedmiotem badań ko
misyi, wybranej z łona walnego zgromadze
nia w dniu 18 kwietnia b. r.

Z kolei przystąpiono do dalszej dyskusyi 
nad sprawozdaniem komisyi.

P. E k i e l j s k i  stając w obronie komi
syi co do zarzutów, uczynionych jej ze strony 
pp. Gizowskiego i Breuera, zaznaczył, że jak
kolwiek komisya oceniając zasługi rzeczoznaw
ców, podniosła, że spełniali oni swój obowią
zek sumiennie, to jednak nie mogła pominąć 
tego, że przy oszacowaniu dóbr Bratkowice 
pomylili się, a nadto, że przy ocenianiu tych 
dóbr był właściwie jeden oceniciel obecny. 
Komisya — podniósł mówca dalej — na pod
stawie dostarczonego jej materyału zbadała 
całą sprawę, a wnioski zamieszczone w jej 
sprawozdaniu są. wynikiem tych badań. Obe
cnie rzeczą walnego zgromadzenia jest tylko 
zadecydować, czy wnioski komisyi są słu
szne i czy odpowiadają faktycznemu stanowi 
rzeczy.

Po zrzeczeniu się głosu przez dr. G łą 
b i ń s  k i e  go, radca Dworu dr. Tadeusz P i- 
i a t, podniósłszy że dyskusya przedpołu
dniowa tyczyła się jedynie poszczególnych 
faktów , a nie całego sprawozania komi
syi, oświadczył, że dyskusyę chce znowu 
sprowadzić na tory dyskusyi ogólnej. Zazna
czył dalej, że charakter wniosków komisyi i 
dzisiejszego zgromadzenia przez niektórych 
mówców został źle zrozumiany. Zgromadze
nie obecne bowiem nie jest wcale sądem o- 
bywatelskim, a sprawozdanie komisyi nie ma 
znów znaczenia aktu oskarżenia. Komisya, 
przedkładając walnemu zgromadzeniu swe 
sprawozdanie, spełniła jedynie obowiązek, wło
żony na nią przez waine zgromadzenie, od
byte w dniu 18 b: m., a jeżeli podniosła w 
sprawozdaniu tem zarzuty przeciw niektórym 
członkom Kasy, to nie miała wcale zamiaru 
ubliżenia im. Zgromadzenie dzisiejsze ma tyl
ko cechę zebrania reprezentantów instytucyi 
finansowej, która poniosła szkody w skutek 
nieuczciwości osób, o których wydał już wy
rok sąd karny i w skutek tego, że ludzie 
najuczciwsi, obdarzeni rozmaitemi funkeyami, 
obowiązków swych należycie nie wypełnili. 
W dafszym ciągu swego przemówienia sprze
ciwił się dr. Piłat wnioskowi hr. Borkow
skiego, aby nad rezolucjami komisyi przejść 
do porządku dziennego. Lepiej jest, zdaniem 
mówcy, jeżeli zgromadzenie wypowie z całą 
otwartością swe zdanie, kto ponosi winę w 
tem, że Kasa oszczędności narażoną została 
na tak znaczne straty, aniżeli aby całą spra
wę wrzucić do kosza. Imieniem komisyi pro
sił następnie o imienne głosowanie nad jej 
wnioskami.

Przechodząc następnie do omówienia 
tego ustępu sprawozdania komisyi, w któ
rym poczyniono zarzuty b. syndykowi Kasy 
dr. Małachowskiemu, oświadczył dr. Piłat, że 
dziwnem wydaje mu się twierdzenie dr. Ma
łachowskiego, jakoby zarzuty komisyi były 
jnsynuacyami. Zarzuty te bowiem znajdują 
poparcie w aktach Kasy. Faktem jest n. p., 
że dr. Małachowskiemu wypłacono dodatkową 
pożyczkę na Rusocice w kwocie 10.000 zł. 
na akt, na którym jest tylko referat, skre
ślony ręką syndyka, i podpis likwidatora, 
stwierdzający, że pieniądze te wypłacono oraz 
podpis dr. Małachowskiego, że pieniądze te 
otrzymał.

Dr. K u ł a c z k o w s k i ,  stwierdził, iż za
stanawiając się nad pytaniem kto jest winien, 
że Kasa oszczędności poniosła tak znaczne 
straty, przyszedł do przekonania, że winni są 
temu obaj naczelni dyrektorowie, komisye re
wizyjne, syndyk w szczególnych wypadkach, 
w których zawinił i urzędnicy. Z kolei oma
wiał dr. Kułaczkowski znane wypadki, które 
wywołały run, przyczem zaznaczył, że orga
nizacja Kasy była już od samego początku 
wadliwa. Do zarządu Kasy powoływano wpra
wdzie ludzi zacnych i zajmujących w spo
łeczeństwie wybitne stanowiska, lecz nie ma
jących dostatecznej energii i dostatecznej 
znajomości obowiązków, które mieli spełniać.

Przystępując następnie do omówienia 
winy byłego syndyka dr. Małachowskiego, 
oświadczył dr. Kułaczkowski, że wypowie
dziana na przedpołudniowem posiedzeniu przez

„Gazeta. Lwowska “ i  dnia 24 października 190* r.



dr. Małachowskiego obrona wcale go nie za
dowoliła. Mówca uważa za niezgodne z obo
wiązkami syndyka to, że dr. Małachowski wy
rabiał w Kasie oszczędności pożyczki dla 
swoich klientów. W dalszym ciągu swoich wy
wodów zapytywał mówca dr. Małachowskiego 
dlaczego sam nie kupił Kusocic, skoro przed
stawiały one tak dobry interes, Raz byłby sam 
zrobił na tym majątku dobry interes, a po- 
wtóre Kasa niebyłaby poniosła strat.

Oo się tyczy wniosków hr. Borkowskie
go to wnioski te, zdaniem dr. Kułaczkow- 
skiego, są bardzo niebezpieczne, gdyż gdyby 
nawet walne zgromadzenie przeszło nad., re- 
zolucyami komisyi do porządku dziennego, to 
społeczeństwo i kraj nad sprawą całą do po
rządku nie przejdzie. Społeczeństwo czeka bo
wiem na decyzyę, gdyż ekspiacya w tej spra
wie jeszcze nie nastąpiła. W końcu zażądał 
dr. Kułaczkowski imiennego głosowania.

Dr. M a ł a c h o w s k i  na poparcie swe
go, na przedpołudniowem posieizeniu wypo
wiedzianego twierdzenia, że majątek Bratko- 
wice za wyższą kwotę można było sprzedać, 
odczytał list dr. Goldhammera, który przed
stawił wyższą ofertę. Następnie w odpowie
dzi na zarzuty dr. Kułaczkowskiego, dlaczego 
sam Busocic nie kupił, kiedy one tak świetny 
przedstawiały interes, zaznaczył, że gdyby 
był tak postąpił, to byłby ze strony dr. Ko
łaczkowskiego spotkał go znowu zarzut, że 
tak pokierował całą sprawą, aby dobra te n a 
być. W dalszym ciągu przemówienia wyraził 
mówca zadowolenie, że radca Dworu dr. Pi
łat w swem przemówieniu zaznaczył dobitnie, 
iż komisya nie zarzuca żadnemu z członków 
Kasy nieuczciwości. Wolałby jednak, aby to 
oświadczenie było zamieszczone w sprawozda
niu komisyi. Zdaniem mówcy, sprzedaży Brat- 
kowic i Rusocic nie należało łączyć ze stra
tami milionowemi Kasy i z popełnionemi de- 
fraudacyami. W końcu oświadczył dr. Mała
chowski, iż, zdaniem jego, w niniejszym wy
padku nastąpiło naginanie pewnych faktów 
do pewnych z góry upatrzonych celów. Na 
wypadek, gdyby to jego zdanie było mylne, 
oświadczył, że z góry za to wyrażenie prze
prasza.

Prof. B y k o w s k i  broniąc następnie 
energicznie członków wydziału, zaznaczył, że 
wprost nie godziło się podnosić takich za
rzutów, jakie podniosła w swem sprawozda
niu komisya. Wnioski komisyi są same przez 
się krzywdą, wyrządzoną członkom wydziału, 
a byłyby krzywdą tem większą, gdyby zosta
ły uchwalone.

P. G e t r i t z ze względu na to, że 
władze rządowe ponoszą winę niedostateczne
go dozoru czynności galic. Kasy oszczędności 
żądał, aby Rząd uwolnił Kasę na 25 lat od 
podatków, poczem postawił następujący wnio
sek :

„Walne zgromadzenie wyraża ubolewa
nie, że organa kontrolne galic. Kasy oszczę
dności przez zbyt wielkie zaufanie do dyrekto
ra Zimy umożliwiły tegoż malwersacyę i u- 
waża tą uchwałą wniosek JE. dr. Tcborzni- 
ckiego za załatwiony.

Hr. B o r k o w s k i  zaznaczył, że stawia
jąc swój wniosek na posiedzeniu przed połu- 
dniowem, chciał zapobiedz wznowieniu głośnej 
swego czasu smutnej afery przez rozmazywa
nie jej w dyskusyi na walnem zgromadzeniu 
a następnie w prasie. Skoro się to nie udało 
i skoro pp. detaksatorowie i b. p. syndyk już 
sami wygłosili swoją obronę, przeto mówca 
nie wdając się w rozstrząsanie podniesionych 
zarzutów, przychyla się obecnie do wniosku 
p. Getritza i w tym duchu stawia trzy nowe 
wnioski:

„Walne zgromadzenie uchw ala: 1. Przyj
muje się do wiadomości przedłożone sprawo
zdanie komisyi wybranej w sprawie zbadania 
odpowiedzialności organów poprzedniego za
rządu Kasy oszczędności i wyraża tej komisyi 
uznanie;

2. Podziela słuszność wyrażonych w 
sprawozdaniu komisyi zapatrywań na przewi
nienie organów zarządu i kontroli Kasy oszczę
dności i wyraża ubolewanie że malwersacje, 
których dopuszczał się dyrektor Zima przez 
powołane do tego organa Kasy i Rządu nie 
ioyły spostrzeżone w czasie, w którym tym 
malwersacyom jeszcze skutecznie zapobiedz 
było można;

3. Uznaje dochodzenia w sprawie zba
dania odpowiedzialności organów zarządu Kasy, 
na wniosek JE. dr. Tehorznickiego przepro
wadzone, powyższemi uchwałami ze stanowi
ska obywatelskiego za załatwione.

Radca Dworu P i ł a t ,  w odpowiedzi na 
przemówienie dr. Małachowskiego oświadczył, 
że ani on w swem przemówieniu, arii komisya 
w swem sprawozdaniu nie kierowała się oso
bistą niechęcią.

Dr. P a j ą k  zapewnił również, że spra
wozdanie komisyi przedłożone walnemu zgro
madzeniu nie było podyktowane żadną nie
chęcią osobistą. Nadmienił dalej, że prawdą 
jest to, co komisya w swem sprawozdaniu za
znaczyła, że klucze od skarbca nie znajdo
wały się w przechowaniu ś. p. Jasińskiego, 
lecz Zimy. Jeżeli, jak spadkobiercy twierdzą, 
były jakieś klucze u ś. p. Jasińskiego, to mu
siały to być jedynie dublety, bez których 
Zima mógł w Kasie swobodnie gospodarować.

Z kolei zabrał głos komisarz rządowy 
radca Namiestnictwa p. Z i m n y  i oświadtzył:

W toku dyskusyi podniesiono pod dwo
jakim względem zarzuty przeciw Władzom i 
organom nadzorczym mianowicie, że zatwier
dzony przez Władzę statut zawierał wadliwo
ści i sprzeczności, które rzekomo uniemo- 
żebniały należyte wykonywanie kontroli ze 
strony wydziału Kasy oszczędności nad; czyn
nościami dyrekcyi, oraz, że nadzór rządowy 
nie był należyty.

Oo do pierwszego zarzutu muszę zazna
czyć, że Kasy oszczędności są instytucyami 
opartemi na zasadach autonomicznych, a Wła
dze rządowe przy zatwierdzeniu statutu mają 
tylko na to baczyć, aby postanowienia statutu 
nie sprzeciwiały się obowiązującym ustawom 
i szczegółowym przepisom wydanym dla Kas 
oszczędności w szczególności regulatywowi z 
roku 1844.

Widocznie więc postanowienia statutu od
powiadały tym warunkom, skoro Władze rzą
dowe im się nie sprzeciwiły.

Co do drugiego zarzutu muszę z całym 
naciskiem podnieść, że wszyscy urzędnicy, 
którzy sprawowali funkcye komisarzy rządo
wych w galicyjskiej Kasie oszczędności peł
nili swój urząd z całą gorliwością i sumien
nością według najlepszej wiedzy i sumienia. 
Nie podniesiono też ani w sprawozdaniu ko
misyi ani w toku dyskusyi szczegółowych 
faktów zaniedbania obowiązków przez komi
sarzy rządowych, któreby mogły dać przeło
żonym władzom podstawę do jakich zarządzeń 
w tym względzie.

A jeżeli mimo to nadzór ten może nie 
był wystarczający to trzeba uwzględnić, że 
wszystkie urządzenia, a więc i państwowe nie 
są od razu doskonałe i wymagają z biegiem 
czasu wskutek rozwoju stosunków i nabytych 
doświadczeń zmian i reform.

Rząd wziął też pod rozwagę pewne re
formy co do sposobu wykonywania nadzoru 
nad Kasami oszczędności, a wprowadzenie tych 
reform w życie jest w toku.

P. G e t r i t z  przyłączył się następnie 
do wniosku hr. Borkowskiego.

P. U l m e r  oświadczył, że na wypadek, 
gdyby wnioski hr. Borkowskiego zostały li
ch walone, wniosek swój cofa.

Przed przystąpieniem do głosowania nad 
wnioskiem hr. Borkowskiego zabrał jeszcze 
głos komisarz rządowy radca Namiestnictwa 
Zimny i zwrócił uwagę zgromadzenia, że ugtęp 
drugi tego wniosku, o ile w nim jest mowa 
o organach Rządu zawiera potępienie działal
ności tych organów, do czego prawo mają 
tylko właściwe władze przełożone, a uchwa
lenie takiego wniosku przez niniejsze zgroma
dzenie przekraczałoby atrybucye zgromadze
nia. Żądał więc opuszczenia słów „i Rządu" 
nadmieniając, że to co podniesiono w toku 
dyskusyi przeciw sposobowi wykonywania kon
troli ze strony organów rządowych poda do 
wiadomości P. Namiestnika, a dojdzie to także 
do wiadomości Władz centralnych.

W obec tego przewodniczący zapropo
nował, aby głosowano naprzód nad wnioskiem 
hr. Borkowskiego z opuszczeniem słów „i Rzą
du", a następnie nad tym dodatkiem.

Walne zgromadzenie zgodziło się na ten 
sposób głosowania. Przeważającą większością 
głosów uchwalono wniosek hr. Borkowskiego 
bez słów „i Rządu". W osobnem głosowaniu 
dodatek ów upadł.

Również nie uchwalono wniosku p. Ge
tritza, aby domagać się od Rządu uwolnienia 
Kasy oszczędności od podatków przez 25 lat.

Na tem o godz. 9 30 zamknął prezes 
Towarzystwa p. Stanisław Niezabitowski obra
dy nadzwyczajnego walnego zgromadzenia Ka
sy oszczędności.

Z I  I z f b y  s a ^ c i o - w e j .

(Proces prasowy.)
Na dzisiejszej przedpołudniowej rozpra

wie przesłuchał trybunał świadków Wojciecha 
O h in u r ę i Władysława S c h e n k a , którzy 
nie zrozumiawszy amnestyi cesarskiej, stawili 
się dobrowolnie i zostali asenterowani do służ
by wojskowej na 6 lat, a oprócz tego odbyli 
karę 3 miesięcznego ścisłego aresztu. Obydwaj 
przed ogło-zeniem amnestyi przebywali w 
Ameryce.

Świadkowie ci przyznają, że wyczyta
wszy w dziennikach o amnestyi cesarskiej, 
zrozumieli, że jeżeli powrócą do kraju i zgło
szą się dobrowolnie do służby wojskowej, bę
dą jedynie obowiązani do 3-letniąj służby.

Z kolei odczytał przewodniczący rozpra
wy protokoły śledcze i wyroki tych świad
ków, których z powodu braku bliższych da
nych o miejscu ich pobytu, osobiście prze
słuchać nie było można.

Po przerwie przesłuchał trybunał św. 
Edmunda K r u l i s c h a ,  pułkownika 58 p. p. 
Po zaprzysiężeniu podaje świadek na stosowne 
zapytanie przewodniczącego, że jest Polakiem, 
narodowości swej nigdy się nie wstydził, ze
znawać zaś będzie w .języku niemieckim dla 
tego, że językiem polskim obecnie już nie 
włada biegle. Żołnierzy nigdy nie męczył a

o „ Unfórmenabtheilung" nic nie wie. Gdyby 
taki oddział istniał, . musiałby na jego czele 
stać komendant,; a takiegoby znowu nie mia
nował. Byli tylko t. zw. „Unformen", t. j. 
tacy żołnierze,r którzy bądź to pod względem 
wyćwiczenia wojskowego nie odpowiadali je
szcze zupełnie wymaganiom, bądź też nie umieli 
się stosownie zachować na ulicy. Tacy żoł
nierze niej mogli wychodzić na miasto tak 
długo, póki nie nabrali zupełnie wojskowej 
postawy. Nie wie również, aby z powodu jego 
rzekomych sekatur grozili żołnierze masowem 
samobójstwem, i aby oficerowie 80 p. p. z po
wodu jego przeniesienia do 58 p. p. urządzili 
z radości bankiet. Świadek zaprzeczył również 
temu, aby oficerowie dręczyli i męczyli żoł
nierzy dla tego, aby się nie spotkać z jego 
ostrymi wyrzutami.

Obr. dr. S c h l e i c h e r :  Ozy prawdą
jest, że pan pułkownik ukarał kaprala Sta- 
dlera 8-dniowym aresztem za to, że nie miał 
wypomadowanych wąsów.

Świadek: Kapral Sladler został ukarany 
nie przezemnie, lecz przez komendanta kom
panii za to, że będąc w służbie „jako kapial 
od dnia", był nie przepisowo ubrany. Zre
sztą, gdybym chciał żołnierza karać za to, 
że nie ma wąsów pomadowanych, musiałbym 
sam w tym względzie być przykładem. Tego 
jednak nie czynię.

Nactępnie obrońca dr. Z i p p e r  posta
wił wniosek, aby się zapytać świadka, jaki 
był tryb życia takiego „Unfermy".

Przewodniczący uchyla to pytanie.
Obr. dr. Z i p p e r  odwołuje się do u- 

chwały trybunału i obszernie uzasadnia swój 
wniosek. Ponieważ jednak w toku przemówie
nia użył obrońca słowa obrażającego osobę 
pułkownika, wezwał przewodniczący obrońcę 
dr. Zippera do porządku.

Trybunał po naradzie odmówił wnio 
skowi obrońcy nakładając zarazem na dr 
Zippera za obrażające pułkownika Krulischa 
wyrażenie się karę dyscyplinarna w kwocie 
20 kor.

Z kolei zadał dr Z i p p e r  świadkowi 
cały szereg pytań, który przewodniczący jednak 
uchylił.

W dalszym ciągu podał pułkownik Kru- 
lisch, że kucharz Hryciuk chciał się dlatego 
zastrzelić, że będąc w służbie pozostał po za 
koszarami do godziny 2 w nocy i obawiał się 
kary.

Świadek nie ma zaś żadnej wiadomości 
o tem , aby Hryciuk usiłował wykonać na 
niego jakiś zamach.

Na tem o godzinie 3 po południu od
roczył przewodniczący rozprawę do jutro go
dziny 9 rano

(Podpalenie.)
Przed tutejszym trybunałem sądu przy

sięgłych toczy się dziś przed południem roz
prawa karna przeciw 27 letniemu Nykole 
Bucko, żonatemu, gospodarzowi gruntowemu 
w Chlewczanaeh, o zbrodnię podpalenia.

Akt oskarżenia zarzuca podsądnemu, że 
w dniu 14 sierpnia b. r. w Chlewczanaeh 
podłożył pod strzechę chaty swego sąsiada 
Demka Bihuna ogień, w skutek cz-go tak 
chata jak i obok stojący spichlerz i chlew 
padły ofiarą pożaru. Rozprawie przewodniczy 
radca sądu krajowego dr. Łuczkiewicz, jako 
wutanci zasiadają radiy sądu kraj. pp. Ada
miak i Jasiński.

Oskarżenie wnosi zastępca prokuratora 
państwa dr. Leżański, broni oskarżonego dr. 
Malz.

Oskarżony przesłuchany na dzisiejszej 
rozprawie tłómaezy się, że nie jest winny i 
w dniu wybuchu pożaru był zupełnie pijany.

Przesłuchani świadkowie stwierdzili na
tomiast, że oskarżony był tylko podoehoeony, 
przeszkadzał w gaszeniu ognia i odgrażał się, 
że także plebania pójdzie z dymem Jeden 
ze świadków zeznał nadto, iż widział jak 
oskarżony włożył rękę w strzechę chaty Bi
huna.

Wyrok zapadnie popołudnia.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Wiedeń, 23 października. (Kursa giełdy 

wiedeńskiej). Losy: a) procentowe: Au-
stryackie zakładu krajowego z obi. pr. z r. 
1880 B-pre. 259'-—, Austr. zakł. kr. z obi. 
pr. z r. 1889 3-prc. 2 5 0 '—, Tow. żegl. na 
Dunaju 100 zł. m. k. 4-pre. 500*— , Uregul. 
Dunaju z 1870 r. 100 zł. 5-prc. 2 6 U - ,  Węg. 
Banku hip. po 100 zł. 4-prc. 248'—■, Poży
czka serb. prem. po 100 fr. 2-prc. 79-50, 
Tureckie oblig. prem. kolej, po 400 fr. 93 75,
b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica)
5 zł. 15-60, Zakł. kredyt, dla h. i p. po 100 
zł. 400 75, Clary 40 zł. m. k. 154— , Poży
czka m. Insbruku 20 zł. 83‘— , Losy m. Kra
kowa 20 zł. 76’—, Pożyczka m. Lubiany 20 
zł. 6 5 - - ,  Ofen 40 zł. 168-— , Paliły 40 zł. 
ra. k. 170-— , Czerw, krzyża austr. tow. 10 zł. 
48 '—, Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. 24’—, 
Losy fund. Arcksięcia Rudolfa 10 zł. 55•— , 
Salma 40 zł. m. k. 236"— , Pożyczka Salz

burga 20 zł. 78 50, Pożyczka St. Genois 
40 zł. m. k. 265’— , Losy komunalne m. 
Wiednia z 1874 r. 398-75

Wiedeń, 23 października. Cukier 20-40 
(Tend. słaba. Spirytus 39 40 (Tend. słabsza). 
Nafta niezmieniona.

Wiedeń, 23 października. Targ zbożowy. 
(Kursa w koronach i po 50 felg.) Pszenica 
na jesień 8* 17 do 8* 19 Pszenica na wiosnę
8'49 do 8-50. Pszenica na maj-czerwiec
— do — ■— . Zyto na jesień 7-28 do
7 29 Zyto na wiosnę 7 4 3  do 7 44. Ku-
kurudza na lipiec-sierpień — — do — ■—. 
Kukurudza na sierpień-wrześ. —•— do — 
Kukurudza na wrzesień-paźdź. 5 44 do 5 45. 
Kukurudza na maj - czerwiec 5 35 do 5*36 
Owies na wiosnę 7 49 do 7-50. Owies na 
m aj-czerw iec—-— d o —-—. Owies na je
sień 7 1 7  do 719. Rzepak na sierpień- 
wrzesień — •— do —•— . Rzepak wrzesień- 
październik — ■— do — *— . Rzepak na sty
czeń-luty — do —-— . Olej rzepakowy na 
wrzesień-grudzień — ■— do —•—.

Usposobienie: słabe. — Pogoda: piękna.

Budapeszt, 23 października. Targ zbożo
wy. (K ursa w koronach i po 50 klg.) Psze
nica na maj —*— do — •— . Pszenica na 
październik 8 — do 8 01. Pszenica na kwie
cień 8-31 do 8 32. Zyto na kwiecień 
7-13 do 7-14. Zyto na październik 7 07 
do 7 08 Owies na kwiecień 7’18 do 7-19. 
Owies na październik 6 89 do 6 90. Ku
kurudza na sierpień —•— do . Ku
kurudza na paździer. 5'20 do 5 21. Kuku
rudza na maj 5 07 do 5- 8 Rzepak na 
sierpień — •— do — •—.

Oferty na pszenicę: mierne. — Chęć 
kupna: słaba. — Usposobienie: słabe. — 
Pogoda: pochmurno.

B erlin, 23 października. Banknoty au- 
stryaekie (podług obliczenia procent.) 85 40. 
Spirytus 33 90.

Frankfurt, 23 października. Austrya- 
ekie Kredyty 194'75, Koleje państwowe 132 50, 
Alpiny —■—, Disconto 170-75, Laura — •— ,
Montany —*—.

P aryż, 23 października. Trzyprocentowa 
renta 100 30. Mąka 26-85.

Giełda towarowa. Cukier surowy loco 
Aussig 20 55 do 20 65, loco Ołomuniec 19 40 
do 19 50, loco Berno-Wiedeń 19 80 do 19 90, 
ua paździer.-grudzień loco Aussig 20 60do20'70. 
Cukier w kostkach: prima 88 75 do 89-—, se- 
cunda 88'25 do 88*50. Spirytus kontyngento
wany : loco Wiedeń 39'60 do 40-—. Nafta 
kaukazka: transita Tryest 10 25 do 10 75, 
galicyjska przeźroczysta 32 50 do 33'— . (Ce- 

w  h yronach .)

Targ zbożowy.
• *

Lwów, 23 października. Waluta koronowa. 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica gotowa 
7 30 do 7-60, pszenica na termina 7-— 
do 7-20, żyto gotowe 6'40 do 6 70, żyto 
ua termina 6 25 do 6'30, owies obroezny 
stary 6.30 do 6 70, owies na termina nowy 
6-— do 6 25, jęczmień pastewny 5*25 do 
5*75, jęczmień browarniczy 6‘25 do 7*— , 
rzepak 13*— do 13*25, lnianka 10 50 do 
1 1 —, groch pastewny 6*75 do 750, 
groch do gotowania 7*75 do 9*—, wyka 
—*— do — *—, nasienie lniane — — do *| 
—'— , nasienie konopne —■— do — *— , bób 
—*— do —-*— , bobik —*— do — *—, hre- 
czka — •— do •—, koniczyna czerwona ga
licyjska 4 5 — do 5 0 — , biała 45'— do 
65*— , szwedzka —*— do —*— , tymotka 
20-— do 26 —, kukurudza 6’-  do 6-30, j 
nowa 5 70 do 6 —, chinitl stary —*— do 
—*—, gotowy za 56 kilo —*■— do — *— .

Spirytus loco za 50 litr. gotowy pari- 
tas Tarnopol 17*— do 17*25, za 50 litr. pa- 
ritas Tarnopol na termin 16-— do 16.25, wa
ran ty — •— do — ■— .

Usposobienie: niezmienne.

OSTATNIA POCZTJ

N a j j .  P a n  przybył w poniedziałek z 
Godólló do Budapesztu i na Zamku królew
skim w Budzie udzielał ogólnych posłuchań. 
Monarcha przyjął na audyencyi P. Marszał
ka krajowego hr. Andrzeja Potockiego. Na 
audyencyi u Najj. Pana był także hr. Stani
sław oiemieński.

Program przyszłych prac parlamentu 
przedstawia się, według doniesienia dzienni
ków, w sposób następujący: Obrady nad wnio
skami nagłymi — jak przewidują — będą na 
czwarłkowem posiedzeniu ukończone, tak, że 
na posiedzeniu w piątek, dnia 25 b. m., bę-



dzie można rozpocząć dyskusyę nad pierwszem 
czytaniem budżetu. Dyskusya ta zająć ma 
oprócz piątkowego cztery posiedzenia, t. j. w 
dniach 28 do 31 b. m , czyli od przyszłego 
poniedziałku do czwartku włącznie, poczem 
nastąpi trzydniowa przerwa w obradach Izby 
z powodu świąt Zadusznych. Od 4 listopada 
Izba podejmie napowrót swe prace. Mianowi
cie, dnia 4 w poniedziałek, odbędzie się po
siedzenie k  misy i budżetowej, na którern roz
poczną się obrady nad budżetem, we wtorek 
5 listopada, odbędzie się plenarne posiedzenie 
Izby posłów, na którego porządku dziennym 
znaleść się ma projekt ustawy o zawodowych 
związkach rolniczych, we środę i czwartek, 
t. j. dnia 6 i 7 listopada odbędą się obrady 
komisyi budżetowej, w piątek dnia 8 odbę
dzie się znowu plenarne posiedzenie Izby po
słów. Wogóle jest zamiar, aby poniedziałki, 
środy i czwartki były przeznaczone na obra
dy komisyi budżetowej, piątki i wtorki zaś 
dla plenarnych posiedzeń Izby — soboty i nie
dziele będą wolne od wszelkich posiedzeń.

Przy tym podziale czasu można będzie 
do świąt Bożego Narodzenia załatwić oba bu
dżety za r. b. i r. 1902. Celem osiągnięcia 
skróconego postępowania budżetowego, każdy 
tytuł budżetu skoro tylko będzie załatwiony 
w komisyi, zaraz wpłynie do Izby dla po
wzięcia uchwały, gdy równocześnie komisya 
budżetowa obradować będzie nad dalszymi 
tytułami. __________

W Izbie poselskiej w Wiedniu pojawiła 
się wczoraj deputacya masowa dyurnistów ze 
wszystkich krajów koronnych. Przybyło ogó
łem 62 członków deputacyi, którzy przedsta
wili się P. Prezydentowi Ministrów dr. Koer- 
berowi i P. Ministrowi skarbu dr. Boehm- 
Bawerkowi i otrzymali korzystne przyrzecze
nia. Deputacya udała się również do przewo
dniczących wszystkich klubów.

Wczoraj odbyło się w Wiedniu posie
dzenie subkomitetu dla handlu terminowego 
zbożem, pod przewodnictwem posła Piepesa- 
Poratyńskiego. Pos. Ploy przedłożył referat, 
który uznano za poufny. Na wtorek zwołane 
jest posiedzenie dla dyskusyi.

Konferencya przewodniczących klubów 
zajmowała się wczoraj kwestyą rozdziału re
feratów budżetowych na podstawie projektu, 
przedłożonego przez przewodniczącego komisyi 
dr. Kathreina.

W drugiej połowie listopada odbyć się 
ma w Ozerniowcach pierwszy wiec polski na 
Bukowinie. Myśl zwołania tego wiecu podnio
sła czerniowieeka Gazeta Polska, uzasadnia
jąc ją między innemi w tych słowach: „Na 
wiecu tym wypowiemy, co każdy z nas czuje, 
jakie są u nas braki, co i jak właściwie czy
nić należy, aby przeszło 3 0 -tysięczne nasze 
społeczeństwo nie doznawało uszczerbku we 
względzie narodowym".

W Sofii otrzymano wiadomość od zbie
głego tam grecko - wschodniego duchownego, 
że rozbójnicy, którzy porwali amerykańską 
misyonarkę Stone, są Bułgarami. Przedłużony 
pobyt amerykańskiego konsula Dickinsona w 
Sofii, tłóraaczą w ten sposób, że koła rządowe 
pomimo pobytu bandy rozbójników na tery- 
toryura tureckiem, mają dowody, że wina spada 
na komitet macedoński.

Król Jerzy grecki przybędzie w dniu 30
b. m. z Paryża do Wiednia na kilkudniowy 
pobyt i prawdopodobnie w dniu 2 listopada, 
po powrocie Najj. Pana z Węgier, będzie 
miał spotkanie z Najj. Cesarzem Franciszkiem 
Józefem. Król przyjmie na audyencyi także 
P. Ministra spraw zagranicznych hr. Gołu- 
chowskiego. __________

Na Korsyce, w miejscowości Linąuiccetta 
koło Bastii przyszło w niedzielę podczas wy
borów do rady municypalnej do znacznych 
zaburzeń. Dwóch c-złunków komisyi wyborczej 
zabito, a 7 osób raniono.

Agence de Gonstantinople donosi, że tu
reckie sfery rządowe zaprzeczają, jakoby w 
Trebizondzie, Samsun i innych miejscowo
ściach Azyi mniejszej objawił się ruch, nie
przyjazny dla chrześcijan.

Międzynarodowe biuro socyalistów, ma
jące swoją siedzibę w Brukseli, uchwaliło wy
dać odezwę, wzywającą wszystkie parlamenty 
do interweneyi, celem położenia kresu rzeziom 
w Armenii.

W Paryżu obok otwarcia sesyi parla- 
lamentarnej opinia publiczna i dzienniki zaj
mują się żywo wypadkiem natury czysto pry
watnej, mianowicie pierwszą komunią panny 
Juares córki sławnego i uczonego socyalisty, 
należącego do odcienia bardziej zachowawczego 
stronnictwa. P- Jaures jest wolnomyślnyra 
idealistą, — żona zaś jego gorliwą katoli
czką. Otóż na podstawie zawartego między 
małżonkami układu, mąż zajmował się wy
kształceniem córki, a żona czuwała nadjreligij-

nem wychowaniem. Obecnie pierwsza komunia 
panny Jaures wywołała burzę w obozie socya- 
listycznym. Komitet wykonawczy stronnictwa 
poświęcił aż kilka posiedzeń tej sprawie. Jaures 
zabierał głos w swojej obronie, przypominając 
znaną zasadę socyalistów zagranicznych, że 
religia jest rzeczą prywatną. W" końcu komi
tet uwolnił go od winy! Za to socyaliści re
wolucyjni nie rnogą mu przebaczyć tego kroku 
i na każdem posiedzeniu lub w swojej prasie 
piętnują Jauresa jako odstępcę i zdrajcę.

Francya stoi w przededniu wielkiej 
zmowy górników obejmującej 150.000 robo
tników. Sprawa ta niebawem się rozstrzygnie, 
i może uda się zażegnać niebezpieczeństwo. 
Rząd gotuje się na każdą ewentualność, i w 
tym celu poczynił stosowne zarządzenia — 
W każdym razie sytuacya jest poważna, a 
może stać się groźną.

Przed kilku dniami doniosły dzienniki 
z Waszyngtonu, że znakomity znawca prawa 
międzynarodowego, rossyjski uczony, profesor 
Martens, delegat haskiego kongresu dla 
sprawy pokoju, złożył w sobotę wizytę prezy
dentowi Rooseveltowi.

Według pogłosek, przedmiotem narad 
była sprawa zwołania stałego trybunału ha
skiego sądu rozjemczego. Dzienniki zaopatrzyły 
wiadomość tę w komentarz, że: „Nie ulega 
wątpliwości, że trybunał zbiera się dla roz- 
trząśnięcia sprawy boerskiej, w skutek życze
nia cara".

W tej sprawie telegrafują obecnie z No
wego Jo rku : W obee wieści o interweneyi 
Stanów Zjednoczonych na korzyść Boerów 
pisze waszyngtoński korespondent New York 
Heralda na podstawie opinii kół decydują
cych : Prezydent Roosevelt zgadza się pod 
względem stosunku Stanów Zjednoczonych 
Ameryki północnej do wojny południowo
afrykańskiej zupełnie ze swoim poprzednikiem 
Żadne też z państw europejskich nie robiło 
Stanom Zjednoczonym jakichkolwiek propozy- 
cyj co do interweneyi w tej sprawie.

Biuro Reutera donosi z Pekinu, że ce
sarzowa chińska ma zamiar zaproponowania 
nowego następcy tronu w osobie siostrzeńca 
księcia Tuana. Stronnictwo; reformy liczy na 
to, że mocarstwa temu się sprzeciwią. Poseł 
japoński opuścił Pekin. — Najstarszym po
słem i dziekanem jest obecnie poseł austro- 
węgierski baron Ozikann.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Rada państwa.

Wiedeń, 23 października. Między od- 
czytanemi na dzisiejszem posiedzeniu Izby 
posłów interpelaeyami znajduje się interpela- 
cya p.  P i e p e s - P o r a  ty ń s ki  eg o do P. Mi
nistra handlu w sprawie pominięcia Galicyi 
przy mianowaniu członków nieustającej ko 
misy i dla statystyki i oceny handlowej. In- 
terpelacya domaga się powołania odpowiedniej 
ilości członków zawodowych także i z Ga- 
licyi.

P. B a r w i ń s k i  i tow. interpelują P. 
Ministra oświaty co do „równouprawnienia 
języka ruskiego i polskiego na Uniwersyte
cie we Lwowie i co do umożliwienia zapi
sywania się ruskich słuchaczów teologii w ich 
języku".

P. G r o s s  i tow. interpelują P. Prezesa 
gabinetu dr. Koerbera, w sprawie rzekomego 
rozporządzenia co do ograniczenia praw poli
tycznych urzędników.

W tej samej sprawie wnieśli podobną 
interpelacyę p. R y b a  i tow.

Z kolei przystąpiła Izba do dalszego 
ciągu dyskusyi nad nagłym wnioskiem posła 
Kaftana. Zabrał głos generalny mówca contra 
p. P e r g e l t .

Wiedeń, 23 października. W Izbie po
słów p. Sergelt przemawiał przeciwko upań
stwowieniu kolei Północno-Zachodniej i in
nych przedewszystkiem ze względów narodo
wych. Mówca nie ma zaufania do zarządu 
kolei państwowych, który, zdaniem jego, wy
kazał rezultat niekorzystny mimo wzrostu ru
chu kolejowego. — Po Pergelcie zabrał głos 
mówca generalny pro poseł Mastalka.

Wiedeń, 23 października. Niemieckie 
stronnictwo ludowe wybrało dziś posła dr. 
Juliusza Derschattę swoim przewodniczącym 
w miejsce p. Kaisera, którego wybrano I. wi
ceprezydentem Izby. PP. Prade i Beurle zo
stali zastępcami przewodniczącego.

Wiedeń, 23 października. Wczoraj wie
czorem odbyło się posiedzenie komisyi budże
towej. Referent Steinwender zdał sprawę 
z wniosku p. Prochazki o uregulowaniu sta
nowiska dyurnistów i kalkulantów, oraz z wnio
sku p.  Pommera o uregulowaniu stosunków 
funkeyonaryuszy handlowych, nie przydzielo
nych do żadnej klasy rangi. Referent wniósł, 
aby sprawę tę unormowano za pomocą ustawy,

a unikano drogi rozporządzenia i rozwijał stronę 
finansową tej kwestyi. P. Minister skarbu 
oznajmił, że w projekcie ustawy o podatku 
od biletów kolejowych przeznaczono około 5 
milionów koron na ten cel, z tego przypada 
3-2 mil. kor. dla dyurnistów i kalkulantów, 
resztę zaś dla innych tego rodzaju funkeyo
naryuszy. — Komisya uchwaliła wydrukować 
referat p. Steinwendera i uwagi wypowiedziane 
przez reprezentanta Rządu, a następnie prze
prowadzić dyskusyę ogólną.

Wiedeń. 23 października. Frenidenblatt 
omawia odpowiedź Prezydenta Izby posłów, w 
sprawie zaniechania manifestacyi żałobnej dla 
Mac Kinleya. Pismo to powiada, że prezydent 
całkiem słusznie oświadczył, iż o wywieraniu 
na niego jakiegoś wpływu nie ma mowy. 
W istocie nie stało się to w skutek interwen- 
cyi P. Ministra spraw zagranicznych, że pre
zydent zaniechał wypowiedzenia publicznie ta
kiego wspomnienia pośmiertnego. Fremden- 
blatt wskazuje na kondolencyę Najj. Pana, 
wyrażoną za pośrednictwem posła austro-wę- 
gierskiego w Waszyngtonie rządowi Stanów 
Zjednoczonych z powodu wiadomości o za
machu, na kondolencyę Najj. Pana, przesłaną 
rządowi Stanów Zjednoczonych i wdowie po 
nadejściu wiadomości o śmierci Mac Kinleya, 
tudzież na kondolencyę hr. Gołuchowskie- 
go, wyrażoną za pośrednictwem posła w 
Waszyngtonie oraz za pośrednictwem posła 
amerykańskiego w Wiedniu z powodu śmierci 
Mac Kinleya. Już z tego można poznać, że 
hr. Gołuchowski z pewnością nie mógł mieć 
zamiaru wpływania na to, aby w parlamencie 
nie wygłaszano wspomnienia pośmiertnego — 
nie mówiąc już o tem, że decyzya w tej spra
wie może być jedynie rzeczą przewodniczącego 
parlamentu.

Kraków, 23 października. (Teł. pry w). 
Marszałek krajowy hr. Potocki przybywa tu 
jutro rano, a wieczorem odbędzie się w Grand- 
hotelu na jego cześć wielki objad obywatel
ski. Dotychczas zgłosiło się 100 uczestników 
ze. sfer duchownych, przedstawicieli władz, 
obywatelstwa, świata naukowego, urzędni
ków i t. d.

Kraków, 23 października. (Tel. pryw.). 
Dyrektor krakowskiej kolei elektrycznej, Leo
pold Mussil, ustąpił ze względu na swe zdro
wie, z tego stanowiska. Rada nadzorcza za
mianowała go fachowym doradcą. Prowizory
cznym dyrektorem zamianowano na jeden rok 
dotychczasowego kierownika technicznego pana 
Fiszera.

Wiedeń, 23 października. Wiener Ztg. 
ogłasza: Najj. Pan zamianował radeę mini- 
steryalnego w Ministerstwie oświaty dr. Edwina 
P ł a ż k a  wiceprezydentem Rady szkolnej ga- 
eyiskiej, z przydzieleniem go ad personom do 
czwartej klasy rangi.

P. Minister rolnictwa zamianował za
rządcą lasów Ryszarda J a r m u l s k i e g o  
radcą leśnictwa

Wiedeń, 23 paździarnika. Neue F r. 
Presse donosi, że P. Prezydent Ministrów dr. 
Koerber oświadczył wczoraj w obec kilku po
słów, iż Ministerstwo spraw wewnętrznych 
nie wystosowało żadnego rozporządzenia do 
urzędników w sprawie wykonywania praw po
litycznych. Także nie prawdziwą jest wiado
mość, jakoby Ministerstwo spraw wewnętrz
nych zarządziło przypomnienie rozporządzenia 
Namiestnika hr. Kielmansegga.

Wiedeń, 23 października. W Radzie 
miejskiej oznajmił burmistrz, że dyrektor kan- 
eelaryi Cesarskiej zakomunikował mu podzię
kowanie Najj. Pana na życzenie miasta Wie
dnia z okazyi zaręczyn Najd. Arcyksiężniczki 
Elżbiety Maryi.

Rada miasta Wiednia nałożyła na To
warzystwo „Bau- uud Betriebs-Gesellschaft" 
(Kolej miejską) karę umowną w kwocie 481 
tysięcy koron za 72 razowe złamanie kon
traktu, popełnione przez niedotrzymywanie 
rozkładu jazdy. Na posiedzeniu poufnera na
stępnie uchwalono, że miasto zastrzega sobie, 
że przy jakiemkolwiek naruszeniu kontraktu 
w ciągu trzech lat najbliższych, na podstawie 
przysługującego mu prawa, zerwie kontrakt 
i samo obejmie zarząd kolei miejskich.

B erlin , 23 października. Nordd. A llg  
Zeitung zaprzecza wiadomościom niektórych 
pism, jakoby rząd niemiecki zamierzał przedłu
żyć obecne traktaty handlowe jeszcze na je
den rok. O tem stanowczo mowy być nie 
może. Rząd niemiecki zastrzega sobie zupeł
nie wolną rękę i w stosownym czasie wypo
wie traktaty handlowe. Kiedy to nastąpi, za
leżeć będzie od dalszego przebiegu sprawy.

Sofia, 23 października. Jak słychać, t o 
w arzyszka  uprowadzonej miss Stone, żona pa
stora Zilka, zmarła w niewoli u bandytów.

Sofia, 23 października. Komisya prze
prowadzająca śledztwo przeciw ministrom Iwan- 
czowowi i Tonczewowi, orzekła aresztowanie 
byłych ministrów, albo pozostawienie ich na 
wolnej stopie za złożeniem kaucyi po 50.000 
franków.

Berno szwajc., 23 października. Szwaj
carska Ageneya telegraficzna jest upoważnio
na do stwierdzenia, że podana przez dzien
niki wiadomość o twierdzeniu posła włoskie
go Luzzatiego, jakoby ze strony półurzędowej

szwajcarskiej zawiadomiono, iż istnieje za
miar przedłużenia traktatu handlowego aż do 
roku 1903, jest zupełnie nieprawdziwa. Szwaj- 
earya czyni wszelkie przygotowania do per- 
traktacyj, celem zawarcia nowych traktatów 
handlowych, wypowiedzenie ich nastąpi też w 
stosownym czasie.

Penza, 23 października. Lokomotywa 
manewrująca w obrębie stacyi wpadła na 
cztery wagony, które stały n i torze rezerwo
wym, a które wTskutek karambolu wykoleiły 
się i po części zostały zdruzgotane. 11 osób 
odniosło skaleczenia.

Paryż, 23 października. Echo de Paris 
donosi z St. E tienne: komitet Zjednoczenia 
robotników oświadczył się w zasadzie za po
wszechnym strejkiem, uchwalił jednak wstrzy
mać się z ustanowieniem terminu rozpoczęcia 
strejku, do chwili ukończenia w Izbie depu
towanych obrad nad wnioskiem Baslyego.

Konstantynopol, 2.3 października. Wczo
raj po południu książę Adalbert przyjęty zo
stał przez sułtana na dłuższej audyencyi. Po
tem sułtan odwiedził księcia i wydał na cześć 
jego obiad galowy.

Londyn, 23 października. Biuro Reu
tera donosi z Paryża: Francya dotychczas 
głównie dlatego nie chciała wystąpić z ostry
mi środkami przeciwko Turcyi, że obawiała 
się, iż mogą tam powstać rozruchy wewnętrzne. 
Na żądanie Francyi mocarstwa obradują obe
cnie nad ewentualną wspólną akcyą celem 
zmuszenia sułtana do ścisłego dotrzymania 
traktatu berlińskiego w sprawie Macedonii i 
Armenii. Mocarstwa chcą obstawać także przy 
tem, aby reformy rzeczywiście zaprowadzono. 
Równocześnie zajmują się kwestyą nowego 
uregulowania stosunków na Krecie. Rossya 
sonduje obecnie zamiary Niemiec. Sądzą, że 
wszystkie mocarstwa zgodzą się na zamierzoną 
wspólną akcyą.

Wypadki w Chinach.

B erlin, 23 października. Biuro Wolffa 
donosi z Swatau pod datą wczorajszą: W Hsing 
Ming pokój znowu przywrócono. 140 powstań
ców zostało ściętych.

P o d b ó j  T r a n s y s a l u .

Londyn, 23 października. Z powodu 
mowy wygłoszonej przez Bullera przed kilku 
dniami, w której to mowie polemizował z ata
kami osobistymi dzienników,; odebrano Butle
rowi dowództwo. nad pierwszym korpusem 
armii angielskiej w Aldershott i przeniesiono 
w stan rozporządzalności.

Następcą Bullera będzie French, którego 
powrotu z Afryki południowej spodziewają się 
lada dzień.

Londyn, 23 października. Biuro Reu
tera donosi z Midielburga: Wyrok skazujący 
Jana Bothę na śmierć, został przez Kitche- 
nera zamieniony ne ciężkie roboty dożywo
tnie.

Telegrafowany kurs wiedeński,
Wiedeń, 23 października 1901 Zamknię

cie giełdy (ScMusscource). Godz. 2 min. 30 
Akeye austryackiego Zakładu kredyt. 616'—, 
Akcja węgierskiego Zakładu kredyt 6 3 1 —, 
Akcye Anglobanku 259 50, Akcye Unionban- 
ku 5 1 5 - ,  Akcye Landerbanku 394-50, Akcye 
Bankyereinu 419-75, Akcye Bodencredit 8 4 3 —, 
Akeye galieyjsk. Banku hipotecznego — *—, 
Akcye Kolei państwowych 619 50, Akcye Ko
lei Południowej 66-—, Akcye Tramway A )  
239-50, Akcye Tramway B) 234 50, Akeye 
Kolei El bet ba! 466-— Akeye Koki Pół
nocnej 55'20, Akcye Kolei Ozernicwieckiaj 
519 —, Akeye Alpiny 342-50, Akcye Bima 
Mursnyi 423-— , Akcye Praskiego Towarzy
stwa żel. 1425-—, Akcye Fabryki broni 
— —, Akcye Tureckie tytoniowe 278-—, 
Obligacje węgierskiej indemnizacyi 92 65, 
Renta majowa 98 40, Austryaeka Renta koro
nowa 95' 15, Węgierska. Renta koron. 92 75, 
56 l. Listy Tow. kredytowego ziem. 90 50, 
4 prc. Listy Banku krajowego 92-—, 4 i pół 
pre. Listy Banku krajowego 99-—, 4 prc. 
Listy Banku hipotecznego 89 50, 4 i pół prc 
Listy Banku hipotecznego 97-15, 5 prc. Li
sty Banku hipotecznego 109 50, 4-prc. Galic. 
Obligacye propinaeyjue 96 40. — 4-prc. Gal. 
pożyczka kraj. z r. 1893 92 65. — 4-prc. po- 
ezka miasta Lwowa 87-75, Losy tureckie 
94-— , Marki 117 25 Ruble 253 75.

B erlin, 23 października. Giełda poranna 
(Vod>orse). Akcye kredytowe 194-50. Towa
rzystwo dyskontowe 170-80.

Usposobienie: spokojne.

Odpowiedzialny redaktor: Adam Krechowiecki.
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Odznaczona w r. 1894 najwyższa honorową nagrodą 
c k. M inisterstwa nand'u

Fairyka Mm  W ie m , iiMera
w e L w o w ie , u l. św . M areina  29, poleca

Asfalt w gorącym Stanie do izo lacji funda
mentów, oraz do osuszenia zawilgoconych 
ścian w pomieszkaniaeh.

Niszczy bezpowrotnie gorącym asfaltem grzyb 
drzewny.

Elastyczne płyty izolacyjne.

Tekturę asfaltową ogniotrwałą do krycia d a 
chów od 20 et. za metr. kwadr.

Lak asfaltowy i smołę dystylowaną bezwodną 
do konserwaeyi dachów i drzewa.

Fabryka wykonywa pokrycia dachów i repa- 
raeyę w całym kraju swoimi robotnikami.

i m ,  iI
we L w ow ie, T elefon n r .  250, poleca 

Dachy bolzcementowe niewymagająes wiązań dachowych.
bez konserwaeyi i reparaeyi wiecznej trwałości.

Nadesłane,

Docent hydroterapii U n iw . Lwowskiego

dr. Edm und Kowalski
ordynuje w godzinach papoiudn. (3—5) ul. 
Akademicka 1. 11 parter, mieszka zaś stale 

w zakładzie wodoleczn. „Kiselka11. j 
Zakład wodoleczniczy i pensyonat* Ki- i 
selka“ we Lwowie otwarty przez cały rok j

Dr. Mieczysław Szeliga |
otworzył kancelaryę adwokacką i prowadzi j 
.ją wspólnie z ad w. Drem W aładysławem  j 
Margaszein Lwów ul. 3-go Maja 1.13. parter. '

H e r b a t a  W i l h e l u A a .
Na liczne zapytania donosimy Szan. 

PuDiieznośei, że herbata przedtem jako W ilhelma 
antireum atyezna herbata ozyszeząea krew znana z 
apteki Franciszka W ilhelma, aptekarza e. i k na
dwornego dostawcy w Neunkirehen. Niższa Austrya, 
w skutek rozporządzenia e. k. wysokiego Minister- . 
stwa spraw wewnętrznych z dnia 17 grudnia 1894 j 
obecnie otrzymać można pod nazwą F ranza  Wil
helm a herbata przeczyszczająca we wszystkich apte
kach po cenie 2 koron za paczkę.

C. k. uprzyw. galicyjski akcyjny

Bank hipoteczny
Oddział depozytowy

przyjmuje wkładki i wypłaca zaliczki na rachu
nek bieżący, przyjmuje do przechowania papiery ( 

wartościowe i udziela na takowe zaliczki. J
Nadto zaprowadzono na wzór instytueyj 

zagranicznych tak zwane j

Depozyta schowkowe |
(S a fe  D e p o s its ) .  j

Za opłatą 25 do 35 zł. a. w. rocznie j 
depozytaryusz otrzymuje w stalowej kasie pan
cernej schowek do wyłącznego użytku i pod 
własnym kluczem, gdzie bezpiecznie a dy
skretnie przechowywać można swoje mienie 
lub ważne dokumenty.

W tym kierunku poczynił Bank hipo
teczny jak najdalej idące zarządzenia.

Przepisy, odnoszące się do tego rodzaju 
depozytów, otrzymać można bezpłatnie w od
dziale depozytowym

C H Ł O iiE U M
pod dyrckcyą Ernesta Thorna.

Od 16. do 81. października renzaeyjny program 
nowości:

S ta ck  & M iltcn  najsław niejsi gim nastycy na 
potrójnym drążku.

T he 4  B e rr lin g s  zadziwiający akt nadpo wietrzny.
K arley -T r io  komicy grotesąue i muzykalni.

R u b en s malarz transparentowy.
F ra n ęo is  R iv c l i  minik pod asystencyą 

E m m y  E i v o i i.
L e trcia  B e rg  turecki fantastyczny akt.

A lek san d er  T reb itsch  hnmorysta.
L in a  M crgan ti m istrzyni w gwizdaniu.

J e l l i  Trio tercet wokalny i tancerki.
Codziennie o godz. 8 wieczór wielkie przed

stawienie. — W niedzielę i święta dwa przedsta
wienia. Co piątku High-Life. — Bilety są wcześniej 
do nabycia w biurze dzienników Plohna, ul. Karola 
Ludwika 9.

Przyjechali do Lwowa 
dnia 23 października 1901.
H O T E L  G E O R G  E.

PP. M. Wysocki z Eosyi, W. Postrueki z Se- 
rednego, 0. kr. Ressegnier z Drohobycza, M. Tusta- 
nowski z Podmichałowie, Z. hr Lanekorcński z Tar- 
takowa A. hr. Starzeński z Chrzanowa.

HOTEL EUROPEJSKI.
P P . A. Zaremba Cielecki z Hadynkowic, J. 

Zieniewicz z Doszawy.

HOTEL CENTRALNY.
PP. H r M. Dzieduszyeki z Stankowa, W 

U jejski z Sewerynki.
HOTEL STADTMUELLERA.

PP. J. Łagodziński z Brodów, Dr. F. Roder 
z Złoczowa.

W y s t a w y  i  i H u z e & »

Muzeum pizeiuysłow e m iejskie
otwarte codziennie (z wyjątkiem poniedziałków) 
od godziny 9 rano do godziny 3 po południu, 
w niedzielę i święta od godziny iO rano do 
godziny 1 z południa. — Biblioteka muzealna 
otwarta codziennie od godziny 11 przed po
łudniem do godziny 3 po południu w niedzielę 
i święta od godziny 10 do godziny 1). — 

j Wstęp w dnie powszednie 40 hal., w nie- 
' dzielę wolny.

Nieustająca wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha i. 10,; pierw
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny o po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 30 hai. 
w dnie powszednie 60 bal. — Dla członków 
wstęp wolny.

C E N N I  

l w ow s ki e j  Izby handlowej  i
Lwów, dnia 22. października 1901.

I .  A k o y e  s ł  s z tu k ę .
Banku lup. gal. po 200 zł. (400 k.)

E i  dividende 20 kor. . . . 
Banku gal. dla handlu i przem.

po zł. 200 (400 k.) . . . .
Kol g. Kar. Lud. po 200 zł. mk.

(400 k o r o n ) ................................
Kol. Lwów - Gzem.-Jassy po 200 

ii. w. a. w srebrze (400 k.) . 
Garb. w Rzeszowie po 200 zł. (400 k.) 
Fabryki wagonów w Sanoku przed

tem Lipińskiego po 500 kor.
Tow. dla gal. przedsięb. elektry

cznych wcd. po 200 zł. (400 k.)
H . L i s t y  z a s t a w n e  za 100 K.
Banka h. g. 5°/„ wa. wyl. z 10°/0 

„ „ „ 41l,°/0 „ los. w a0 l. .
:  „ n 6 0 1 -po 200 K.
„ kraj. 4 V /o  w- a- los w 51 *•
„ „ 4°/0 w. a. los w 57 i.

Tow. kred. gal. ziem. 4°j0 (pierwsza
em isya)....................................   •

Tow. kredyt, galie. sriemsk. 4°/, 
los w 411/. lat . . . .  
4% los. w 56 l a t . . . .

m ,  O b l ig i  za 100 K.
Gal. funduszu propinae. 4°/e w. a. 
Buków, funduszu propin. 5u/0 w. a. 
Komunalne Banku kr. 5% (2em.)

„  „  4 V /0 (3em.)
Komunalne banku kr. (4em.) 4% 
Kolej- lokalne dtto 4°/0 po 200 k. 
Pożyczki kraj. 6°/e wa. z r. 1873 

_ 4°/0 po 200 keron
" z roku 1 8 9 o .....................

Pożyczka m. Lwowa 4%  po 200 k.
„ „ „ 41/«% >200 k.

XV. L o a y .
Miasta Krakowa po zł. 20 (40 k.) 
M. Stanisławowa po zł. 20 (40 k.)

V . aK o& ety,
Dukat c e s a r s k i................................
20 f r a n k ó w k a ................................
100 rubli rosyjskich srebrnych . 
L00 rubli rosyjskich papierowych 
100 marek niemieckich . . . .

K

przemysłowa]
płacą 
walutą 
K. h.

żądają 
koron. 
K. k.

525 — 535 . . . .

350 — 358 —

436 — 433 —

518 _ 528 __

— — 100 —

160 — 380 —

400 — 420 -

109 50
97 10 97 8(
89 30 90 _

99 — 99 7)
92 — 82 70

93 30 94 -

93 50 94 20
80 20 91 80

96 20 96 80
101 50 — —

101 — 101 70
98 50 99 20
92 __ 92 70
92 — 92 70

92 30 93
87 30 88 —

97 — 97 70

75 — 80 —

11 17 11 35
18 90 19 15

250 — 254 —

253 __ 25-5 _

117 10 117 60

Kurs g iełdy wiedeńskiej.
Dnia 22. października 1901.

A , O g ó ln y  d b i g  p s .ń a t'® * .
Jednolity dług państwa w banknot.

maj - l i s t o p a d .....................................
lu ty -s ie rp ie ń .....................................

Jednolity dług państwa w srebrze

płacą żądają

38.45
98.40

98.65
93.60

98.30 98.50

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr.
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr.
„ „ 1864 po 100 zł. . . .

s „ 1864 po 50 zł . . .
Listy zast. domen, państ. 120 zł. 5 pr.

płacą
190—
1/8.75
170—
216—
216—
293—

żądaja 
192—  
139.75 
171.— 
218— 
218 — 
299—

B . D łu g  p a ń s t w a  (wszystkich w Radzie pań
stwa reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatki;
za 100 zł. 4 pr....................................

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kor. 4 pr. . . .

118.75 

95.50

O. © h lig a cy e  K olejow e.
Kol. Areyks. A tbrechta za 100 zł. 4 pr. 95 35
Koi. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne

od podatku' za 100 zł. 4 pr. . . . 116.20
Kol. za 200 zł. mk. 58/, pr. (ostemp.

a k e y e ) ....................................................491—
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 5ł/« pr..................................  119.85
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron.

wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 95.—
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostemp. akeye) 5 p r........................... 427.25

118 95 

95.70

96 35 

117—  

495 — 

120 85 

95.90 

429.25

O b lig a cy e  p ie r w sz e ń stw a  (kolejowe).
Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. ——

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . — —
Kol. Czeskiej zaeh. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 pr..................................
Kol. Czeskiej eaoiss. z r. 1895 za 400

kor. 4 pr..................... .....
Kol. bukowińskiej lokala. za 400 kor.

4 p r.......................................................
Kol. galie. Karola Ludwika za 200,

100 zł. 4 pr......................... .....
Kol. Iwowsko-ezern.-jasskiej z r. 1894

za 200 kor. 4 pr.................................
Koi. Areyks. Rudolfa (Salzkaramer- 

gat) za 400 marek i  p r...................

Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr.
„ „ „ w wai. kor. za 200
kor. 4 pr...............................................

Węg. oblig. prep. za 100 zł. 41/, pr. 
„ obi. pr. reguł. Cisy za 100 zł. 4°/0
„ poć. prem. za 100 zł. (200 kor.)
„ „ „ za 50 zł. (100 kor.)

Kroaeyi i Sławonii za 100 zł. 4 pr.
Węgier I S  1 0 0  zł. 4 pr........................

F .  Z sn e  p u M U z u s  p o i y e t s k l
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100 

5 pr.

86. - 96.70

96 - f'6.80

93,40 84.40

95.15 96.1-5

64 30 95.30

117.75 __ _

węgierskiej).

92.75 92.95
9 9 /0 100.50

144.50 145 50
178. - 179—
178 - 1 7 1 -
jjufe 

93 W- 94.30
92 65 f3  65

zł.
Pożycz, reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 
Poił kraj. Bukowiny z r. 1893 los za

200 kor. 4 pr.......................................
Sskcwió.fkic obi. propinaeyjue los zs

259 50 
106 —

26 i.50 
106.50

32 40 9 /40

Gal. poż. kraj. z r. 1873 za 100 zł. 6 pr.
„ „ „ „ 1S93 za 200 k. 4 pr.
„ obi. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr.

Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za
100 zł. 4 pr..........................................

Renta włoska za 100 lirów (96 kor.)
4 pr........................................................

Pożycz, serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 
Tureckie obi. prem. kol. za 400 frank.

SL L is ty  za s ta w n e . Oblig. hipot.
(za 100 zł. Nom.).

Anglo Austr. banku los w 30 1. 47, pr. 
Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 1. 4 pr.

_ .  obi. prem. z r. 1830 8 pr.
” n u  n n 1889 3 pr.

Bukowiński zakł. kred. ziem. los 5 pr.
n Ls 4 pr.

Gal. akc. ban. kip. 10 pr. prem. los 5 pr.
„ „ „ ,  los. 50 lat 4‘/y pr.
n » n n n 80 lat Z3 ^00
kor. 4 p r...............................................

Ga). Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat.
„ n n r. 4 pr. los. 41 lat.
„ n n n 4 pr. stare . .
„ „ „ „ 4 pr. za 360 kor.

Banku krajowego dla Galieyi Lodora 
41/, pr. 51‘/i lat zwrotne . . . .  

Banku krajowego oblig. komun. 2
Emisya 5 pr.........................................

Banku krajowego oblig. komun. 3
Emisya 42 lat za 200 kor. 4l/« pr. 

Banku kraj. losy 57l/a 1. za 300 k.4" pr. 
Asstro-weg, banku 40ł /a lat los. 4 nr.

“ 50 lat loe 4 pr.

H. ©bM gaoyez (
za 100 zł. nom.

Czeskiej kolei półn. za 300 zł. 5 pr. 
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200

zł. 6 pr.................................   • .
Tow. żegl. par. po i)un. Em. r. 1886 4 pr. 
Kol. cółn. ces. Ferd. em. z r. 18864 pr.

. %  '  " " » } ^ 4 p S..

Kolej Lwów-Ozern.-jas«y % ?. 1884 •/,&
300 zł. 5 p r.........................................

Kolej. Lwów-Czern. z r. 1884 za 300
zł. 4 pr. • •  ..........................

Gal, Kol. lok. wschodu, za 100 zł. 4 pr. 
Was gal. kolei em. 1870 za 200 zł. 5

f  „ » ,  1878 za 800 zł. 5 pr.
„ ,  n » 3887 za 200 zł. 4 pv.

3 .  L o s y  (za sztakę).
Budapeszteńskie (Basiliea) 5 zł. . . 
Zakład kred. dla band. i przem. 100 zł
Ciary 40 zł. mk................................   .
Pożyczka miasta Insbruku 80 zł. . .
Losy miasta Krakowa 20 zł. . . .  
Pożyczka miasta Lubiany 20 zł. . , 
Palffy 40 zŁ mk................................ .....

płacą żądają

9220 93.20
96— 96.80

67.25 87.50

7950 8L50

i Listy dłużne

94715 95 35
259 — 261 —
250— 253—
103— 104—
93— 93.50

109.50 1!0—
97.35 98.15

89.50 90.25
90.50 90.70
94— 84.50
94— 94.50

92— 93—

101.10 101.65

98.75 99.7-5
92— 93—
99— 100.--
99— 1 9 0 .-

m zeństoa

105.50 106.50
108 75 109.75
89 50 100.10
99.— 100—
98.95
98.65

99.95
99.65

85.60 3660

93.45 84.45

10530 106.30
105— .105.75
93 60 94 60

15.60' 16 6)
401— 4 0 3 -
154— 156—

83— 87—
76— 78—
65— 69—

168— 175 50
47.50 48 50

płaeą 
24—  
55—  

236—  
78 50 

265—

185—

Czerw, krzyża węg. tow. 5 zł. . . .
Losy fund. areyks. Rudolfa 10 zł.
Saima 40 zł mk.....................................
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł.
St Genois 40 zł. nik...............................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł.

„ „ Tryestu 100 zł. mk. 4*/, pr.
Pożyczka miasta Tryestu 50 zł. 4 pr.

IŁ. A k o jja  banków (za sztukę).
Banku Anglo-austr. 240 kor. .
Peszt, banku handl. 500 zł.
Zakład kred. dla handlu i przem.
Węg. banku kredyt. 200 zł. . . .  629—
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . . . 498—
Galie, banku hipotecz. 200 zł. . . . 525—

„ „ dla handlu i przem. 200 zł. 855—
Banku dla krajów koronnych 300 zł. 395.—

„ Austro-węg. 14-00 k..................... 3.635—
„ Związków. (Unionbank) 300 zł. 512 —

Czesk. banku związk. 100 zł. . , . 243.50
Zi?nosteńeka banka 100 zł........................858.50

ż |da ją

60.' -  
2 4 0 .-  

81—  
375—

259—  361—  
2393—  2897—

631 — 
493—  
526.— 
365. — 
896—  

1633. -  
514 -  
844.50 
• 59 50

L .  A jeo y e  Przedsiębiorstw transportowy
Buk. kol. lok. akc. pierw. 200 zł. . 885—  

n B „ akeye zakład 200 zł. . 834—  
Kolei półn. ces. Ferdyn 1000 zł. mk. 5520—  
Kołomyj, kol. lok. (akc. pierw.) 300 zł. ——  
Kol. Lwów-Bełżec (akc. pierw.) 800 zł, ~ . — 

,, Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . . 520.— 
„ wsehodn.-galie.-lokalu. 200 zł. 892 — 
„ państwowych 290 ił. . . . .  —.—
„ południowej 200 zł. . . . . .  —,—
„ węg. galieyj. 1. 200 sł. . . . 418.— 

Austr. Tow. żegl. na D roajs 500 zł. mk. 778.—

395.- 
340.- 

5550. -

524.
400.-

420.
782-

* .  A k ty *  Przedsiębiorstw przemysłowych
Tow. kopalń węgla w Briir. 100 zł. 685 — 700. — 
Galie, karpackie naft. tow. 500 kor. 900.— 916. -  
Austr. tow. górnicze Alpine 200 zł. 343 25 344 25 
Prazkiego tow. Żelazn, przem. 200 zł. 1430.— 1440 ~ 
Schodnie? 500 kor. . . . . . .  112-5 — 1130 —
Tareok. zarz. tytoniów. 500 franków —.— ------
Triftil. tow. krp, węgla 70 sł. 410. — 415—

3f. W  S  m. 8 L  B.
Berlin za 100 marek 5 pr. . . 117.27"s
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 239—
Paryż za 100 franków . . .  95 120,
Petersburg za 100 rubli 5*/s pr. —.
Niemieckie banki . . . .
Włoskie banki . . . .
Fsaneuskie banki . . . .
Sswsjcarsfcis banki . . ,

117.35 
92 70
94.90
94.90

T Wr 
. 11.32Dukat cesarski . . . . . .

Austr. węg. 8 g*!d. złota moneto
20-frankówka.....................  19.03
20-m arków ka.....................  23.45
Rosyjski p ó ł im p e r ia ł .....  —.—
Niemieckie banknoty za 100 marek 117.25
Włoskie banknoty ss 100 lir. . . 92 60

117.427,
289.20 

85 227,

117T0 
82 80 
95—
95 -

11.36

19135
23.53

l • 7.40 
92 80

Jako pewną i korzystną lokacyę kapitałów polecamy CjL 
4 1|a°|o oblig. pożyczki m. Lwowa, 4 ° |0 oblig. pożyczki m. Lwowa O l ik a l i i [dl

| f  Dom bankowy i kantor wymiany1011 Z!ecenia z P^owiacyi załatwiamy odwrotną
pocztą boz doliczenia prowizyi.

M B m m .  M Z J W  W  M . m  _
ppqgg m  M J  M B  w  w  .

Firmy,
L. cz. Firm. 265/1 spóf. I (147) [8614]

Yom k. k. Kreis- ais Huideis Gerichte 
in Stanislau wird kundgem acht: im Register 
ftlr Gesellschafts-FirmeD wird die mit dem 
Bescblusśe vom 26. Marz 1891 Zl. 8605 
eingetragene Firm a „Brtider Adlersberg“ zu 
Folgę Anflosung der Uateraehm ung des 
Holzhandels geloseht.

K. k. Kreis Gerieht. Abtheilung II. 
Stanislau, am 16. September 1901.

ś następca Józef Ożmiński“ została dala 22 
I wizfcśnia 1901 wpisaną do rejestru haadio- 
! wego dla firm pojedynczych i że przy tem 
[ uwidoczniono, że siedzibą firmy jest Lwów,
| że właścicielem firmy jest Józef Stanisław 
! Oźmiński, który firmę w ten sposób podpi- 
| sywać będzie, że, pod brzmieniem firmy po- 
j łoży swój własnoręczny podpis, że wreszcie 
' przedmiotem przedsiębiorstwa jest handel 

towarów korzennych i wiktuałów.
O. k. Sad krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwów, dnia 26. września 1901.

L. cz. [8684]Firm. 1691 pij. III  (124) 
OGŁOSZENIE.

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza, że firma „Karola Bałłabana

; wpisano przy firmie „Kasa oszczędności i 
i zaliczkowa w Buczaczu1*, że na wal nem 

zgromadzeniu dnia 8. września 1801 wy
brano, w miejsce zmarłego Wolfa Pohoril- 

] lego, członkiem dyrekcyi Rabina Leibę Po- 
! horille.
] O. k. Sąd obwodowy, Oddział II.

Stanisławów, dnia 24. września 1901.

; snoręeznie imieniem i nazwiskiem podpisy- 
! wsć będą i każdy ze spólników uprawniony 
; jest zsstępywać.
i G. k. Sąd obwodowy, Oddział II.

Stanisławów, dnia 16. września 1901.

L. ez. Firm. 279/1 Sto w. I (152) [8613]
O. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza, że w rejestrze dla 
j stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych

L, cz. Firm . 274/1 spół. I (267) [8615]
G. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza, że wpisano do reje
stru dla firm pojedynczych firmę „Schebs et
B. Safrin“. Przedmiotem przedsiębiorstwa 
przemysł drzewny, rozpoczęty dnia 1. raąja 
1900, ze siedzibą w Manasterzyskach, wła
ściciele spółki Seheb3il Safrin i Benjamin 
Safrin, w Manasterzyskach zamieszkali, wła-

L. cz, F;rm. 262/1 stow. I (546) [8612]
(!. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Stanisławowie ogłasza, że w rejestrze dla 
i stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych 
i wpisano przy firmie „Kasa zaliczkowa w 
j Nad wór nie że w miejsce zmarłego Woj- 
j eiecha Rosenbajgera, wybrano członkiem dy- 
I rekcyi Aleksandra Łękawę.

Stanisławów, dnia 24. września 1901.
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Licytacye.
L. cz. E, 426/1 (4) [8706 2-

żądanie Stowarzyszenia oszczędności

cya realnośei lwh. 254 w Grabnie wraz z bu- L. cz. 8807/00 (18) [8828 1—2]
I dynkami. Na żądanie c. k. uprzyw. gaiic. Banku
i Nieruchomość, wystawiona na licytację, hipotecznego we Lwowie, odbędzie się dnia
| jest oceniona na 880 kor. , 6. listopada 1901 o godz. 10 przed południem,

3] | Najniższa cena wynosi 553 kor. 32 ha’., \ w sądzie niżej wymienionym, licytaeya real- i
tej ceny sprzeaaz nie przyjdzie

się
każdy, j sięi 1

,/30 w p w  realno- f mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- j nych, 
4S0 części realności lwh. dzin urzędowych w sądzie tutejszym, w biu- [ wodę.

z parkanu, 2 wiader pożarowych skórza- 
jednej osęki pożarnej i 2 kadzi na

poniżej
i pożyczek Opatrzności w Miiówce odbędzie [ skutku.
Się dnia 15. listopada 1901 o godzinie 9 przed [ Warunki licytacyjne i odnoszące
południem w sądzie niżej wymienionym w biu- j tej nieruchomości dokumenta może 
rze Nr. 4 licytaeya I. a) 10/30 części 
ści lwh. 924 b) 4S/,,_
929 c) 5/10 części realności lwh. 1068, d) 5/15 [ rze Nr. 2. | Nieruchomość powyższa, wystawiona na
części realności lwh. 2199 ks gr. gm TJisoły. | Takie prawa, w obec których niniejsza [ licytacyę, jest ocenioną według dokonanego
II. a) «;30 części realności lwh. 924 b) 27/480 | licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- f aktu detaksaeyi przy udzieleniu pożyczki na
części lwh. 9 -9 c) 310 części realności lwh. | sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- j kwotę 48.000 kor., przynależności zaś na 151
1068 d) */j5 części realności iwb. 2199 tejże 1 minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego ! kor. 10 hai.
gminy. i rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- { Najniższa cena wynosi 24.075 kor. 55

Niernchomości wystawione na licytacyę j głyby być już ze skutkiem podnoszone. [ hal., poniżej tej ceny sprzedaż me przyjdzie do
są ocenione ad I. na 1134 kor. 45 hal. ad II. j Te osoby, dla których jakie prawa lub [ skutku.
na 680 kor, 9 i hal j ciężary na powyższej nieruchomości bądź j Warunki licytacyjne przy podaniu z dnia

Najniższa cena wynosi ad I. 756 kor. obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- | 25. grudnia 19d0 E. 3b07/00 (1) przez wie
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane rzyciela egzekwującego przeilłoźne, które się 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo ■ | równocześnie zatwierdza i odnoszące się do 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- j tej nieruchomości dokumenta może każdy, ma- 
wej, jeśli nie! mieszkają w okręgu sądu niżej f jący chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi I urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu } C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.1 
zamieszkałego. | Bzeszów, dnia 20. września 1901.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. |

K., ad 5) auf 870 K., ad 6) auf 280 K., ad 
7) auf 420 kor., ad 8) auf 280 kor., ad 9) 
auf 250 K., ad 10) auf 560 K., das Zubehór 
auf 1 J18 K. bewertet

Das geringste Gebot betragt ad 1) 3746
do j nośei pod ik. 226 przy ul. Lwowskiej’ w Bze- \ K. 66 h., ad 2) 573 K. 32 h., ad 3) 360 K., 

i szowie położonej lwh. 196 gm. Bze zów ob- ad 4) 892 K., ad 5) 580 K., ad 6) 186 K. 
do I jętej, wraz z przynależnościami, składającymi ; 66 h., ad 7) 280 K., ad 8) 186 K. 66 h.,

66 h., ad 10) 373 K. 32 h., 
Betrage findet ein Yerkauf

tej30 hal. ad II. 453 kor. 94 hal. poniżej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie
nia itd.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 4,

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Milówka, dnia 30. września 1901.

Nr. 1 - 3 ]
L.

! w

19. Noyeinber I jest ocenioną na 
uberreichenden

3468 [8826
Auszugsweise Kundmaohung.

SCABT-LIOITATION!
Bei der k. Tabakhauptfabrik zu Winni- 

ki in Galizien werden Hadern, Strick u. Pa- 
pierscart denn andere Aitmateriaiien mittels 
schriftlichen, bis iangstens 
1901, 12 Uhr Mittags zu 
Offerten yeraussert werden.

Die Ofert- und Licitationsbedingnisse 
kónnen beim Lzpedite der gefertigten Ta
bakhauptfabrik, bei den k. k. Tabak- (.Haupt) 
Fabriken in Góding, Krakau, Monasterzyska, 
Jagielnica und Zabłotów, bei dem k. k. Ta- 
bak-Verschleiss-M*gazin in Lemberg, dann 
bei den Haudeli und Gewerbekammern in 
Lemberg. Brunn, Oimiitz und Troppan und 
sehltesslich beim Oeconomate der k. k. Ge- 
neral-Directon der Tabakregie in Wien wah- \ minie 
rend der gewohnlichen Amtsstunden einge-1 rodzaj

Wojnicz, dnia 16. września 1901.
__________  I L. cz. E. 3528/00 (20) [88-34]

I Na żądanie F^dita Bojka, odbędzie się
ez. E. 170/1 (3) _ [8293] ! dnia 7 listopada 1901 o godz. 10 przed po-

Ns żądanie Towarzystwa Zaliczkowego j łudniem, w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
Jaśie, odbędzie się dnia 19. listopada 1901 I rze Nr. 9, relicytacya realności lwh. 34

i Ti

Najniższa cena wyDosi 800] kor..

der
sehen werden.

K'. k. Tabakhauptfabrik. 
Winniki, am 18. October 1901.

o godz. 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 2, licytaeya realno- 
ścilwh. 448 w Wojniczu.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
1200 kor.

poni
żej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku, 
zaś wadyum 120 kor.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go
dzin urzędowych w sądzie niżej wyinienio 
nym, w biurze Nr. 2.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy , zgło
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter- 

licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
co do samej nieruchomości nie mo-

yby l-ye już ze skutkiem podnoszone.
Te osoby, dia których jakie prawa lub

ciężary na 
już

L. cz. E. 1115/00 (12)
Na żądanie Bukowińskiego Zakładu kre

dytowego ziemskiego zastąpionego przez dra | 
Moritza Paschkisa, odbędzie się dnia 15. listo-! 
pada 1901 o godz. 10 przed południem, w s ą - ' 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 4 j 
w Mielnicy licyta ya: |

I.) realności lwh. 10, II.) realności 268 j 
i III.) realności lwh. 454 ks. gr. Dzwinia- j 
czka wraz z przynależnościami, skłsdającemi | 
się z budynków gospodarskich, inwentarza ży
wego i martwego.

Nieruchomości, wystaw mne na licytacyę, 
są ocenione na: ad I.) 1198 kor., ad II.) 
1248 kor,, ad 111.) 100 k o r , przynależności 
zaś na ad I.) 362 kor. ad III.) 292 kor.

Najniższa cena wynosi ad I.) 979 kor., 
66 hal., ad II.) 978 ker., ad III.) 66 kor. 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
.przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo
wania jedynie przez przybicie na tabiicy sądo
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych nierucho
mości.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Mielnica, dnia 26. września 1901.

\ eSSenie
powyższej nieruchomości bądz 
istnieją, bądź w toku postępo- 

racyjnego powstaną, zawiadamiane. 
[8772] | będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 

‘ wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi peł
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Wojnicz, dnia 16. września 1901.

Tartaków,
Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 

jts t ocenioną na 1010 kor.
Najniższa cena wynosi 505 kor., poniżej 

■ tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 10.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło
sić 1o sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomość; nie mo
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Sokal, dnia 20. paździormka 1901.

ad 9) 166 K. 
unter diesem 
nicht statt.

Die Yersteigerungsbedingungen und die 
auf die Liegenschaften sich beziehenden Ur- 
kunden kónnen von den Eauflustigen bei dem 
unten bezeichneten Geriehte, Zimmer Nr. 7, 
eingesehen werden.

Bechte, welehe diese Versteigerung un- 
zulassig maehen wiirden, sind spatestens im 
anberaumtenVersteigerungstermine vor Beginn 
der Versteigerung bei Gericht anzumelden, 
widrigens sie in Ansehung der Liegenschaft 
selbst nicht ruehr geltend gemacht werden 
konnten.

Von den weiteren Vorkommnissen des 
Versteigerungsverfahrens werden die Personen, 
fiir welche zur Zeit an den Liegenschaften 
Bechte oder Lasten begriindet sind oder im 
Laufe des Versteigerungsverfahrens begriindet 
werden, in dem Falle nur durch Anschlag 
bei Gericht in Kenntniss gesetzt, ais sie weder 
im Sprengel des unten bezeichneten Gerichtes 
wohnen, noch diesem einen am Gerichtsorte 
wohnhaften Zustellungsbeyollmachtigten nahm- 
haft machen.

E. k. Bezirks-Gericht, Abtheiluag I.
Budzsnów, am 14. September 1901.

L. cz. E. 2006/1 (7) [8830 1—2]
Dnia 11. listopada 1901 o godz. 10 

L. cz. E. 1134,1 (7) [8542 1—3] j przed południem, w sądzie niżej wymienio-
Na żądanie Banku Zaliczkowego wBoł - j nym w biurze Nr. 1, odbędzie się licytaeya 

szowcach zastąpionego przez dra Leszka Cygę, j realności lwh. 119 ks. gr. gm. Siedliska, skła- 
adw w Bursztynie, odbędzie się dnia 18. li- dającej się z parc. bud. i kilku parć. grun- 
stopada 1901 o godz. 9 przed południem, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8, 
licytaeya a) całej realności wyk. hip. 1. 1 i

L. ez. E. 1250/1 (6) [8549 1 - 3 ]
Dnia 19. listopada 1901 o godz. 10 przed 

południem, odbędzie się w biurze Oddziału 
IV. sądu tutejszego, licytaeya realności lwh. 
244 w Wojkowie ocenionej na 640 kor.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 426 kor. 66 hal.

Prawomocne warunki; licytacyjne i inne 
odnośnie dokumenta przejrzeć można w sądzie 
tutejszym, w biurze Oddziału IV.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter
minie tieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
już obecnie już istnieją, bądź w toku postę
powania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
s&miessja&łego.

C. k Sąd powiatowy, Oddział IV.
Mielec, duia 24. września 1901.

148, b) eafej realności wyk. hip. 1 9 i 116, 
o) jednej dziewiątej części realności wyk. hip 
i. 208 i d) połowy realności wyk. hip. 1. 210 
ks. gr. gm. kat. Temerowce objętyh.

Nieruchomości wystawione na licytacyę, 
są ocenione a to: ad a) na 2024 kor., ad b) 
na 900 kor., ad c) na 93 kor. 33 hal., ad 
d) na 45 kor.

Najniższa cena w/nosi ad a) 1749 kor. 
34 hal., ad b) 600 kor., ad e) 62 kor. 22 
hal., ad d) 30 kor., poniżej tej ceny sprze
daż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu-

towych.
Nieiuchomość ta, wystawiona nalicyta- 

Gy§, ji-st ocenioną na 500 kor.
Najniższa cena wynosi 333 kor. 34 hal.
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta możu każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio
nym, w biurze Nr. 1.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tógo 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź

larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia > obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 7.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytaeya byłaby niedopuszczalną, należy zgło
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby., dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo
wej, je ś li nie mieszkają w okręgu sądu niżej
wymienionego i nie wskażą terruż sądow i! Ż1 1129, 1723, 1730, 1749, 1750, 1751, 1772,

cz. E. VIII 750/1 (8) [88 7]
W skutek uchwały z dnia 31 maja 

1901 1. ez. E. 75 7l j6) sprzedane będą dnia 
18. listopada 1901 o godz. 9 przed południem 
w Srhodnicy na miejscu w drodze publicznej 
lioytacyi następujące prawa:

1 zaintabulowane na rzecz Zygmunta 
Deferyń-ikiego jako prawonabywcy dr. Adolfa 
Segala, Juliusza Ungera, i Józefa Kalmusa 
z mocy kontraktu dzierżawy z daty Droho
bycz dnia 9 października 1895 na karcie C. 
wyk. hip. 1. 38 kgr. gm. Schodnica pod poz. 
1, 15, 60 prawa 25 letniej dzierżawy prawa 
poszukiwania i wydobywania wosku ziemne
go, oleju skalnego, i innych niezastrzeżonych 
produktów z podziemia parcel gruntowych 
1465, i 1472/4 w skład tegoż ciała hip. wcho
dzących wraz z przynaleźytościaini oszacowa
ne na 57929 koron.

Wadyum wynosi 5800 koron.
Najniższa oferta wynosi 19.309 koron 

67 hal.
2. zaintabulowane na rzecz Zygmuta 

Duczyńskiego w 3/5 i ks. Jana Mardyrosie- 
wicza w 2 5 częściach jako prawonabywców 
Dr. Karola Iżyczka Maciejowskiego, Dr. Ju 
styna Witza, i Dr. Marka Tiegermanna z mo
cy kontraktu dzierżawy z daty Sambor 29. 
października 1896 na karcie C. whl. 39 ks. 
gr gm. Schodnica pod poz. 11. 13. i 48 
prawa 25 letniej dzierżawy prawa poszukiwa- 

i nia, wydobywania i użytkowania oleju skal- 
G. Zl. E. 554/1 (5) [8121 1—3] * nego wosku ziemnego i wszelkich innych

Am 19. Noyember 1991 Vormittags 10 i ustawą z dnia 11. maja 1884 L. 71 d. pp. 
Uhr, bei dem unten bezeichneten Geriehte, \ do rozporządzalnośei właciciela gruntów pozo- 
Zimmer Nr. 6. die Versteigerung der in Mo - j stawionych ninerałów z podziemia parcel grun- 
gielnica

będą o dalszych wydarzeniach tego postępo
wania jedynie przez przybicie na tablicy s4^°" 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Delatyn, dnia 6. października 1901.

Grundbuchskórper Einl.

pełnomocnika do doręczeń, 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Halicz, dnia 21. września 1901.

L. cz. E. 247/1 (3) [8256]
Na żądanie Towarzystwa Zaliczkowego 

w Brzesku, odbędzie się dnia 19. listopada
1901 o godz. 9 przed południem, w sądzie __________
niżej wymienionym, w biurze Nr. 2, licyta-1

„Gazeta Lwowska* Nr. 245 z dnia 24 października 1901

w sieazibie sądu \ 1785, 1805 und 1854 sammt Zubehór. be- 
stehend aus Wohn und Wirtsehaftsgebauden 
und Wirtsehaftsinventare statt.

Die zur Versteigerung gelangenden Lie
genschaften sind ad i )  auf 5620 K., ad 2) 
auf 860 K., ad 3) auf 540 K., ad 4) auf 220

towych 403, 104. 405, 406. 407, 408. 409, 
410,421, 451, 452, 453, 454, 455, i 1470 w 
skład tógoż ciała hipotecznego wchodzących 
z przynabżytościami oszacowane na 52.712 
koron 60 hal.

Wadyum wynosi 5300 koron.
Najniższa oferta wynosi 17.570 koron 

87 hal. '



8
8. 4°/0 brutto pareenta whl. 88 0  poz. 

o 11. za najniższą cenę 400 koron.
4. 16% brutto procenta whl. 88 O poz. 

17 za najniższą cenę 1666 kor. 67 hal.
Przynależytości można oglądać dnia ka

żdego między godziną 9 przed a 6 po połu
dniu w Schodnicy.

Cena kapną ma być złożona do 8 dni 
po licytaeyi pod rygorem uznania wadyum za 
przepadłe.

Resztę warunków można w sądzie prze
glądnąć.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Drohobycz, 22. sierpnia 1901.

L. cz. E. 866/1 (5) [8878 1— 8]
Dnia 28. paźdz ernika 1901 o godz. 10 

przed południem, odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 4 Potoku złotym, 
lieytaeya połowy realności objętej Iwh. 225 
ks. gr. gm. Potok złoły.

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 238 kor.

Najniższa cena wynosi 119 kor., poniżej 
tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 4.

Takie prawa, w obec których niniejsza 
iicyt&cya byłaby niedopuszczalną, należy zgło
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym ter
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo
głyby być już ze skutkiem podnoszono.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy. Oddział. III.
Potok złoty, dnia 27. września 1901.

L. cz. E. 702/99 (3) [8813]
Dnia 8. listopada 1901 o godzinie 10 

przed południem odbędzie się w tut. Sądzie, 
w Sali rozpraw Nr. I. lieytaeya a) realności 
lwh. 959, b) lwh. 960, c) lwh. 961 d) lwh. 
962 i e) lwh. 963 ks. gr. gm. Skawina.

Nieruchomości powyższe oceniono ad a) 
na 820 kor. ad b) na 390 kor. ad e) na 120
kor. ad d) 140 kor. ad e) na 140 kor.

Wadyum wynosi ad a) 82 kor. ad b) 
39 kor. ad e) 12 kor. ad d) 14 kor. ad e) 
14 kor.

Najniższa cena wynosi ad a) 206 kor. 
67 hal. ad b) 260 kor. ad c) 80 kor. ad d)
93 kor. 33 hal. ad e) 93 kor. 33 hal. poni
żej której sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
odnosząeesię do tej sprawy przejrzeć można 
podczas godzin urzędowych w tutejszym, są
dzie biuro Nr. 5.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Skawina, dnia 17. września 1901.

Upadłości.
L. ez. V. 859/27 [8729 3 - 3 ]

Uchwałą tego sądu z dnia 27. września 
1896 otworzony konkurs do majątku Józefa 
Hellera kramarza w Nadwornie uznaje się po 
myśli § 189 ord. konk. za ukończony.

C. k. Sąd obwodowy, Oddz. IV. 
Stanisławów, dnia 7. października 1901.

L. cz. 8/00 (96) [8840]
W konkursie Salamona Krampnera wy

znacza się audyencyę do rozprawy celem 
ustalenia roszczeń zawiadowcy masy do wy
nagrodzenia i zwrotu poczynionych wydatków 
nadzk-ń 29 października 1901 o godz. 12 
w południe w c. k. sądzie krajowym w biu
rze Nr. i 3.

Na tę audyencyę zaprasza się wierzy
cieli konkursowych.

Członków wydziału zapraszam pod za
grożeniem grzywny, po 50 koron.

C. k. Sąd krajowy cywilny,
Oddział VII.

Lwów. dnia 18. października 1901.

Konkursa.
L  101.069 [8724 3 - 3 ]

Ogłoszenie konkursu.
W celu nadania opróżnionego stypen- 

dyuiu z fundacyi im. Piotra Medyńskiego w 
rocznej kwocie 210 kor. rozpisuje się niniej- 
szem ] on kurs do 30. listopada 1901.

O to stypendyum ubiegać się mogą pu
bliczni uczniowie szkół gimnazyalnyeh, po
chodzący z rodziny fundadora zaś w braku 
takich uczniowie gimnazyalni obrz. gr. kato

lickiego z tej części kraju, która należała nie
gdyś do obwodu czortkowskiego.

Prawo pobierania tego stypendyum trwa 
tylko przez czas publicznych nauk gimnazyal
nyeh.

Ubiegający się o nie winien wnieść swe 
podanie w powyższym terminie za pośredni
ctwem właściwej Dyrekcji gimnazjalnej do
c. k. Namiestnicwa i dołączyć do podania 
metrykę urodzin, świadectwo obustwa, świa
dectwo szkolne, a ewentualnie dowód pokre
wieństwa z rodziną fundatora.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 12. paździeruika 1901.

L. 855/901. [8750 3 - 3 ]
K o n k u r s .

Zwierzchność gminna w  Rożnia- 
towie ogłasza nininiejszem konkurs 
celem nadania posady akuszerki gmin- 
nnej w Rożniatowie z płacą roczną 
w kwocie x200 koron.

Prośby o nadanie tej posady na
leżycie udokumentowane, wnosić należy 
do tutejszej Zwierzchności gminnej 
w przeciągu 6-ciu tygodni t j. do dnia 
1. grudnia 1901.

Rożuiatów, d. 20. października 1901. 
Naczelnik gminy Janowski.

L 26216. [8817 2 - 3 ]
Ogłoszenie konkursu.

Niniejszem ogłasza się konkurs na po
sadę nauczyciela głównego w c. k. męskiem 
seminaryum nauezycielskiem we Lwowie z 
kwalifikacją nauczycielską do szkół rolniczych 
średnich; obowiązkiem tego nauczyciela bę
dzie udzielanie nauki gospodarstwa wiejskiego i 
nauk przyrodniczych.

Do tej posady przywiązane są pobory i 
prawo do dodatków pięcioletnich oznaczone 
ustawą z 19. września 1898 Nr. 174 Dz. 
pr. p.

Podania należycie udokumentowane i 
zaopatrzone w tabelę stosunków służbowych, 
sporządzoną w języku nimieekim na przepi
sanym formularzu (Qualificationstabelle) na
leży wnosić do c. k. Rady szkolnej krajowej 
za pośrednictwrm władzy przełożonej najpó
źniej w terminie do 15. listopada 1901.

Kompetenci pragnący, aby lata służby 
w publicznych szkołach ludowych spędzone, 
były im na posadzie, o którą się ubiegają, 
policzone nie tylko do ogólnej ilości lat słu
żby, ale także do przyznania dodatków p ię
cioletnich po myśli §§. 2. i 14 powyższej usta
wy, winni w swych podaniach oświadczyć 
wyraźnie, czy i w jakim zakresie liczą w ra
zie zamianowania na korzyści, które można 
osiągnąć na podstawie przytoczonych posta
nowień ustawy.

Podania zebrane przedłożą Dyrekeye za
kładów i c. k. Rady szkolne okręgowe wy
pełniwszy należycie tabele kwalifikacyjne w 
języku nimieekim najpóźniej do dnia 20. li
stopada 1901.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, dnia 11. października 1901.

L. 29859. [8818 1 - 3 ]
Ogłoszenie konkursu.

Niniejszem ogłasza się konkurs w celu 
nadania posady nauczyciela głównego w c, k. 
żeńskiein seminaryum nauezycielskiem w Prze
myślu z kwalifikacją nauczycielską do szkół 
średnich, a przynajmniej z kwalifikacją do 
szkół wydziałowych do przedmiotów grupy 
językowo-historycznej.

Wymagana jest także znajomość języka 
ruskiego.

Do tej posady przywiązane są pobory 
służbowe i prawo do dodatków pięcioletnich 
unormowane ustawą z dnia 19. września 1898 
Nr. 174 Dz. pr. p.

Kompetenci ubiegający się o tę posadę 
winni podania swe należycie udokumentowa
ne i zaopatrzone w tabelę stosunków służbo 
wych, sporządzoną na przepisanym firmnla- 
rzu (Q .alificationstabelle) w języku niemie 
ekim, wnieść za pośrednictwem przełożonej 
władzy do c. k. Rady szkolnej krajowej do 
do dnia 10 listopada 1901.

Kompetenci pełniący obowiązki w pu
blicznych szkołach ludowych lub wydziało
wych, a pragnący, any lata służby spędzone 
w tych szkołach, policzone im były na po
sadzie, o którą się ubiegają, nietylko do ogól 
nej ilości lat służby, ale także w celu przy
znania dodatków pięcioletnich po myśli §§.
2. i 14. powołanej ustawy, winni oświadczyć 
się wyraźnie w swych podaniach, czy i w ja
kiej mierze liczą w razie zamianowania na 
korzyści, które można osiągnąć na podstawie 
przytoczonych postanowień ustawy.

Podania koinpetentów przdłoźą przeło
żone Dyrekeye szkół średnich względnie se- 
minaryów nauczycielskich i e. k. Rady szkol
ne okręgowe, wypełniwszy należycia tabele 
kwalifikacyjne w języku niemieckim najpó
źniej w terminie do dnia 15. listopada 1901.

Z c. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, 14. października 1901

L. 30250. [8 8 1 9 1 —3]
Ogłoszenie konkursu.

Niniejszem ogłasza c. k. Rada szkolna 
krajowa konkurs w celu nadania posady nau
czyciela szkoły ćwiczeń c. k. Seminaryum 
nauczycielskiego w Sokalu z kwalifikacyą do 
szkół wydziałowych.

Do tej posady przywiązane są pobory 
służbowe i prawo do dodatków pięcioletnich 
unormowane ustawą z dnia 19. września 1898 
Nr. 174 Dz. pr. p.

Ubiegający się o tę posadę winni poda
nia sw’e należycie udokumentowane i zaopa
trzone w tabelę stosunków służbowych, spo
rządzoną w języku niemieckim na przepisa
nym formularzu (Qual fieationstabelle) wnieść 
najpóźniej w terminie do 10. listopada 1901 
do c. k. Rady szkolnj krajowej za pośredni
ctwem swej władzy przełożonej.

Kompetenci pełniący służbę nauczyciel
ską w publicznych szkołach Indowych lub 
wydziałowych a pragnący, aby lata służby 
spędzone w *ych szkołach policzonymi były 
na" posadzie, o którą się ubiegają, nie tylko 
do ogólnej ilości lat służby ale także w celu 
przyznania dodatków pięcioletnich po myśli 
§§. 2. i 14. powołanej ustawy, winni oświad
czyć wyraźnie w swych podaniach, czy i w 
jakim wymiarze liczą w razie zamianowania, 
na korzyści, które można osiągnąć na pod
stawie przytoczonych postanowień ustawy.

Podania kompetentów przedłożą przeło
żone Dyrekeye i e. k Rady szkolne okręgo
we po wypełnieniu należy tem tabel kwalifi
kacyjnych w języku niemieckim najpóźniej 
w terminie do dnia 15. listopada 190.1.

Z e. k. Rady szkolnej krajowej.
Lwów, 14 października 1901..

L. ez 3003. [8825]
K o n k u r s .

W etacie sług c. k. Zarządów salinar
nych jest do obsadzenia posada dozorcy kolei 
salinarnej w II klasie 3 stopniu, t. j . :

1) z płacą roczną 1100 koron z pra
wem posunięcia po pięciu latach do 1200 
koron a po dalszy eh pięciu latach do 1300 
koron,

2) dodatkiem aktywalnym w unormo
wanych eesar. rozporządzeniem z dnia 19. 
sierpnia 1890 (dz. u. p. Nr. 159 §. 10; pro
centach płacy,

3) ewentualnym dodatkiem starszeństwa 
wedle §. 5 wyż przytoczonego ces. rozporzą
dzenia w rocznej kwocie 100, względnie 200 
koron,

4) ekwiwalentem na ubiór służbowy ro
cznie 50 koron ewentalnie in natura,

5) systemizowanym deputatem soli,
6) upoważnieniem do zakupna dla wła

snego domowego użytku za połowę ceny za
kładowej ze składów salinarnych węgla ko
palnego rocznie do wysokości 67 q,

7) bezpłatną opieką lókarską i medyka 
mentami wedle obowiązującego statutu,

8) słutbowein pomieszkaniem bezpła- 
tnem tylko wtenczas, jeżeli będzie do dyspo
zycji i jeżeli przełożony c. k. Zarząd salinar
ny uzna za potrzebne, by tenże sługa mie
szkał w pobliżu pesvnego zakładu manipula 
cyjnego.

Ubiegający się o wymienioną posadę 
mają wnieść najdalej do końca listopada 1901 
własnoręcznie pisane podania w przepisanej 
drodze do podpisanego e. k. Zarządu salinar
nego wykazując, że zadość uczynili obowią
zkowi stawienia się do wojska, względnie słu
żbie prezencyjnoj, że dokładnie władają języ
kiem polskim i niemieckim w słowie i piśmie 
z udowodnieniem zupełnego zdrowia, znajo
mości przepisanej instrukcji dla dc-zorcy c. 
k. koiei s-fiinarnej w Wieliczce z roku 1889 
i utrzymania dróg żelaznych, tudzież rachun
ków.

Prócz powyższych warunków kompeten- 
, i z ukończoną szkołą górniczą będą szczegól
nie uwzględnieni.

Należycie kwalifikowanym i certyfikowa
nym podoficerom p m słu ź i pierszeństwo p-zed 
innymi kompetentami,

Od kom pi-ten ta ze służby prywatnej wy
maganą będzie w razie uwzględnienia jego 
podaniu, służba na próbę przez jeden rok

Gdyby z tej służby próbnej przełożony 
Ząrząd nie był zadowolony nastąpi po rot u 
względnie i wczesnej tegoż uwolnienie ze 
służby salinarnej.

G. k. Zarząd salinarny
Wieliczka, dnia 17. października 1901

L. 1883.
0. k. Rada szkolna okręgowa w Pod

górzu rozpisuje niniejszem konkurs celem sta 
łego obsadzenia następujących posad nauczy
cielskich :

1. Na posadę nauczyciela kierującego 
w szkole 2-klasowej w Mogilanach.

2. Na posadę nauczyciela starszego 
w szkole 4-klasowej mieszanej w Świątnikach 
górnych.

3. Na posady nauczycieli (lek) samo
istnych w szkołach 1-klasowyeh w Gołkowi
cach, Konarach, w Skotnikach, w Kostrzu 
i w Woli duchackiej.

4. Na posady nauczycieli (lek) młod

szych w szkołach 2-klasowych w Gaju 
i w Kosocicach.

Wszystkie posady należą do IV. klasy
płac.

Podania należycie udokumentowane na
leży wnosić za pośrednictwem śwej władzy 
przełożonej do c. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Podgórzu do dnia 15. listopada 1901. 

Podgórze, dnia 14. września 1901.

L. 1737.
Celem stałego obsadzenia rozpisuje się 

niniejszem konkurs na następujące posady 
nauczycielskie w okręgu szkolnym chrzanow
skim :

I. Z poborami III. klasy płac:
1. Na posadę kierowniczki 5-klasowej 

szkoły żeńskiej w Chrzanowie, ewentualnie na 
mogącą się opróżnić posadę starszej nauczy
cielki w tej szkole.

2. Na posadę nauczyciela ^młodszego 
w 5-klasowej szkole męskiej w Chrzanowie.

3. Na posadę młodszego (ej) nauczy
ciela (lki) w 3-klasowej szkole ludowej w Szcza
kowej „na Piasku".

II. Z poborami IV. klasy płac:
1. Na posadę starszego nauczyciela 4- 

klasowej szkoły ludowej w Krzeszowicach.
2. Na posady nauczycieli kierujących 

w 2-klasowych szkołach ludowych w Babi
cach i Regulicach z prawem zajmowania 
wolnego mieszkania w budynku szkolnym 
i użytkowania w Babicach 2 morgów 610[J 
sążni gruntu, z czego się strąca czysty do
chód 8 K 14 h rocznie; w Regulicach 2 
morgów gruntu, za potrąceniem czystego do
chodu w kwocie 7 K 72 h rocznie.

3. Na posadę samoistnego (ej) nau
czyciela (lki) 1-klasowej szkoły ludowej 
w Gromcu z wolnem mieszkaniem i użyt
kiem 3 morgów gruntu za potrąceniem czy
stego dochodu w kwocie 58 K 10 h.

4. Na posady młodszych nauczycieli 
(lek) w 2-klasowych szkołach ludowych 
w Ciężkowicach, Dąbrowęj, Grójcu, Libiążu 
wielkim, Niedzieliskach i Żarkach.

Z ubiegających się o posadę kierowni
czki 5-klasowej szkoły żeńskiej w Chrzanowie 
pierwszeństwo będą miały kompetentki z egza
minem wydziałowym z grupy II., zaś o po
sadę starszej nauczycielki w tej szkole kom
petentki z egzaminem wydziałowym z gru- 
py III.

Od kompetentów o posady nauczyciela 
starszego w Krzeszowicach, nauczyciela mło
dszego w 5-klasowej szkole męskiej w Chrza
nowie i nauczyciela (lki) młodszego (ej) w Szcza
kowej „na Piasku" wymaganą jest kwalifika
c ja  do udzielania nauki języka" niemieckiego 
w szkołach więcejklasowyeh.

Podania należycie udokumentowane wno
sić należy za pośrednictwem swych władz 
przełożonych do c. k. Rady szkolnej okrę
gowej w Chrzanowie najdalej do dnia 15. 
listopada 1901.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Chrzanów, dnia 25. września 1901.

L. 1478.
Niniejszem rozpisuje się konkurs ce

lem stałego obsadzenia jednej posady nauczy
cielki dla klas wyższych t. j. IV. i V. w 5- 
klasowej szkole wydziałowej żeńskiej, połączo
nej z 4-klasową szkolą ludową pospolitą im. 
kr. Jadwigi w Stanisławowie.

Od kompetentek wymaga się kwalifika
cji do szkół wydziałowych z grupy językowo- 
historycznej lub też egzaminu kwalifikacyj
nego dla nauczycielek w liceach żeńskich 
w myśl rozporządzenia c. k. Ministerstwa 
Wyznań i Oświaty z dnia 11. grudnia 
1900 1. 34.551.

Ewentualnie rozpisuje się konkurs na 
jedną posadę nauczycielki starszej dla klas 
ludowych w wymienionej wyżej szkole z za
strzeżeniem pierwszeństwa dla kandydatek, 
posiadających egzamin do szkół wydziałowych 
dla przedmiotów grupy III. t. j. matematy- 
czno-rysunkowej lub też fachowy egzamin 
do udzielenia nauki robót ręcznych kobiecych, 
obok kwalifikaeyi do szkół ludowych pospoli
tych typu wyższego.

Wrazie, gdyby jedną z powyższych 
posad otrzymała nauczycielka stała innej 
szkoły 4-klasowej żeńskiej w Stanisławowie, 
rozpisuje się równocześnie konkurs na opróż
nić się mogącą w ten sposób posadę, zastrze
gając pierwszeństwo kandydatkom z egzami
nem wydziałowym z którejkolwiek grupy.

Wymienione posady są zaliczone pod 
względem płacy i innych korzyści służbowych 
do II. klasy plac w myśl art. 11. ustawy 
z dnia 6. lipca 1899 (Nr. 85 Dz. ust. kraj.).

Prawo prezentowania na wymienione 
wyżej posady przysługuje reprezentaeyi miasta 
Stanisławowa.

Należycie udokumentowane podania, za
opatrzone w tabelę kwalifikacyjną, wykaz lat 
służby, względnie wymiar wkładki emerytal
nej, należy wnosić za pośrednictwem swych 
władz najpóźniej do dnia 15. listopada 1901.

Podania nieudokumentowane lub nie 
wniesione w powyższym terminie nie będą 
brane pod rozwagę.

/  c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Stanisławów, dnia 6. września 1901.



L. 1681.
0. k. Rada szkolna okręgowa w Żółkwi 

ogłasza niniąjszem następujący konkurs na 
stałe posady nauaczyciełskie:

AJ z poborami II. klasy płac:
1. Na posadę starszego nauczyciela 5-kla- 

sowej szkoły męskiej w Żółkwi.
B) Z poborami III. klasy płac:
2. Na posadę nauczyciela religii obrządku 

rzym. kat. 5-klasowej szkoły w Mostach wiel
kich i 4-klasowej szkoły w Kulikowie z obo
wiązkiem udzielania nauki tego przedmiotu 
we wszystkich szkołach należących do rzym. 
kat. parafii mosteńskiej, względnie kulikowskiej.

3. Na posadę nauczycielki kierującej 4- 
klasowej szkoły w Kulikowie.

4. Na dwie posady nauczycielek star
szych i nauczycielki młodszej w 4-klasowej 
szkole w Kulikowie.

5. Na posadę starszego nauczyciela w 5- 
klasowej szkole w Mostach wielkich.

G) Z poborami IV. klasy płac:
6. Na posady nauczycieli kierujących 

2-k!asowych , szkół w Derewni, Reklińeu, Woli 
Wysockiej i Żełdcu.

7. Na posady nauczycieli (lek) mło
dszych 2-klasowych szkół w Batiatyezach, 
Bojańcu, Derewmi, Dworcach, Dzibułkach, 
Glirisku, Kłodnie, Reklińeu, Woli Wysockiej 
i Żełdcu.

8. Na posady nauczycieli (lek) samo
istnych i-klasowych szkół w Gzestyniu, Kło- 
dzienku, Koszelowie, Kulawie, Kupiczwoli, 
Lubelli, Nahorcach, Pieczychwostach, Różan
ce, Stanisłówce, Udnowie, Woli Żółtanieckiej, 
Zwertowie, Żółtańeaeh-Zahaju i Żółtańcach- 
Zastawiu.

Językiem wykładowym w Żółkwi, Mostach 
wielkich, Kulikowie, Kłodnie, Różance, Stani- 
słówce jest język polski, we wszystkich in
nych wyżej wymienionych szkołach język 
ruski.

Kompetenci posiadający egzamin wydzia
łowy z II. lub III. grupy, będą mieli pierw
szeństwo przy obsadzeniu posady starszego 
nauczyciela w Mostach wielkich.

Podania należycie udokumentowane, wraz 
z tabelą kwalifikacyjną i wykazem lat służby 
prowizorycznej, względnie dekretami policze
nia lat służby do emerytury, należy wnieść 
za pośrednictwem władzy przełożonej do e. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Żółkwi do dnia 
15. listopada 1901.

Żółkiew, dnia 23. września 1901.

L. 578.
G. k. Rada szkolna okręgowa w Nisku 

ogłasza konkurs celem stałego obsadzenia nastę
pujących posad nauczycielskich:

I. Posady rzym. kat. katechety w 5- 
klasowej szkole mieszanej w Rudniku z po
borami III. klasy płac z uwzględnieniem po
stanowienia §. 4. ust. z dnia 22. czerwca 
1899 Nr. 81 Dz. ust. i rozp. kraj.

0 posadę tę kompetować mogą tylko 
kanonicznie ordynowani świeccy lub zakonni 
kapłani.

II. Dwóch posad starszych nauczycieli 
(lek) w 4 klasowej szkole w Jeżowem, jednego 
starszego nauczyciela w szkole 4-klasowej 
w Ulanowie oraz posad nauczycieli (lek) 
w 1-klasowych szkołach w Kłyżowie i P ła
wie, wszędzie z poborami IV. klasy płac.

W Ulanowie przysłużą prawo prezento
wania nauczyciela właścicielowi obszaru dwor
skiego.

III. Posad młodszych nauczycieli (lek) 
w szkołach więcejklasowych: w Jeżowem Kop
kach, Stanach i Zarzeczu z poborami IV. 
klasy płac oraz w Rudniku z poborami III- 
klasy płac.

Udokumentowane podania wnosić należy 
w drodze przepisanej do c. k. Rady szkolnej 
okręgowej w Nisku w terminie do dnia 15. 
listopada 1901.

Nisko, dnia 24. września 1901.

L. 1137.
0. k. Rada szkolna okręgowa rozpisuje 

niniejszetn konkurs celem stałego obsadzenia 
następujących posad nauczycielskich:

A) W miejscowościach III. klasy płac:
1. Posada nauczycielki kierującej i dwóch 

nauczycielek starszych szkoły 5-klasowej żeń
skiej w Ropczycach.

2. Dwie posady nauczycieli starszych 
szkoły 5-klasowej męskiej w Ropczycach.

3. Posada nauczyciela religii rzym. kat. 
szkoły 5-klasowej męskiej w R op czycach  
z obowiązkiem udzielania nauki religii w szkole 
5-klasowej żeńskiej.

Do otrzymania posad ad 1), 2) mają 
pierwszeństwo kandydaci (kandydatki) z egza
minem wydziałowym.

4. Posada nauczyciela (lki) starszego 
(szej) szkoły 4-klasowej w' Sędziszowie.

B )  W miejscowościach IV. klasy płac:
5. Posada nauczyciela kierującego szko

ły 2-klasowej w Wielopolu skrzyńskiem.
6. Posady nauczycieli szkół 1-klasowych 

w Gumniskach-Fox, Olchowej, Ociece, Górze 
ropczyckiej i Nockowej.

7. Posady nauczycieli młodszych szkół 
2-klasowych w Chechłach, Czarnej, Brzezinach.

Równocześnie rozpisuje się konkurs na 
posady mogące się opróżnić. Należycie udoku 
mentowane podania wnosić należy w prze

pisanej drodze w terminie do dnia 15. listo
pada 1901.

Ropczyce, dnia 16. września 1901.

L . 2066.
0. k. Rada szkolna okręgowa w Tłuma

czu ogłasza niniejszem konkurs celem stałego 
obsadzenia następujących posad nauczy
cielskich :

A) 1. Na posadę katechety rzym. kat. 
i gr. kat. religii w 5-klasowej szkole męskiej 
w Tłumaczu, z obowiązkiem udzielania nauki 
religii także w miejscowej w 5-klasowej 
szkole żeńskiej.

2. Na posadę katechety rzym. kat. 
i gr. kat. religii w 5-kfasowej szkole mę
skiej w Tyśmienicy z obowiązkiem udzielania 
nauki religii także w miejscowej 5-klasowej 
szkole żeńskiej jakoteż w 2 klasowych szko
łach na przedmieściu stanisławowskiem i tłu- 
mackiem.

Do posad tych są przywiązane pobory
III. klasy płac w myśl art. 11. ustawyz dnia
6. lipca 1899 (Dz. ust. kraj. Nr. 85) z uwzglę
dnieniem postanowienia §. 4. ustawy z dnia 
22. czerwca 1899 (Dz. ust. kraj. Nr. 81).

O posady te mogą się ubiegać kano
nicznie ordynowani świeccy i zakonni kapłani 
przyczem nadmienia się, że posady katechety 
stałego nie można zajmować równocześnie 
z posadą duszpasterską.

Pierwszeństwo na posadę gr. kat. kate
chety w Tłumaczu będą mieli ci, którzy się 
wykażą uzdolnieniem do prowadzenia chóral
nego śpiewu cerkiewnego, za którą to czynność 
wypłacać będzie miejscowy proboszcz gr. 
kat. remuneracyę w rocznej kwocie 200 K.

B ) Na posady z poborami IV. klasy 
płac po myśli art. J l .  ustawy z dnia 6. lipca 
1889 (Dz. ust. kraj. Nr. 85).

a) Młodszych nauczycieli (lek) szkół 2- 
klasowych: 1. w Czarnołoźeach, 2. Kostowie,
3. Ladzkiem szlacheckiem, 4. Oleszy, 5. Olsza
nicy, 6. Pałahiczach, 7. Tarnowicy polnej.

• b) Samoistnych nauczycieli (lek) szkół 
1-kiasowych : 8. w Delawie, 9. Dołhem, 10. 
Grabiczu, 11. Horyhladach, 12. Korolówee, 
13. Krzywołutach starych, 14. Mołodyłowie, 
15. Ostryni, 16. Roszniowie, 17. Skopówce.

cjjStarszyeh nauczycieli w szkołach 4-kla- 
sowych: 18 wNiżniowie, 19. w Ottynii.

W szkołach wymienionych pod A. 7.
10. 18 i 19. jest język wykładowy polski, 
we wszystkich innych ruski.

Kompetujący o posadę w Niżniowie 
i Ottynii mają się wykazać uzdolnieniem do 
nauczania języka niemieckiego jako prze
dmiotu.

Kompetenci ubiegający się o powyższe 
posady winni wnieść należycie udokumento
wane podania, zaopatrzone w tabelę kwa
lifikacyjną i wykaz lat służby za pośredni
ctwem swej władzy przełożonej do tutejszej
c. k. Rady szkolnej okręgowej w terminie 
do dnia 15. listopada 1901.

Tłumacz, dnia 23. września 1901.

L. 1 1 0 2 .
0. k. Rada szkolna okręgowa ogłasza 

niniejszem konkurs celem stałego obsadzenia 
następujących posad nauczycielskich:

A )  Z poborami II. klasy p łac :
1. Na posadę nauczyciela religii obrz. 

rzym. kat. w szkole wydziałowej 3-klasowej 
męskiej tudzież połączonej z nią szkole 4-kla
sowej pospolitej w Sanoku z obowiązkiem 
udzielania nauki religii także w szkołach 1- 
kiasowych w Posadzie olchowskiej i w Posa
dzie sanockiej.

2. Na posadę nauczyciela religii obrz. 
gr. kat. w szkole 3-klasowej wydziałowej żeń
skiej połączonej z 4-klasową pospolitą w Sa,- 
noku, któremu przypadnie też obowiązek udzie
lania nauki religii w tamtejszej szkole wy
działowej męskiej i połączonej z nią szkole 
pospolitej 4-klasowej.

3. Na posadę dyrektora i posady nau
czycieli przedmiotów grupy I., II. i III. 
w szkole wydziałowej męskiej w Sanoku.

B )  Z poborami III. klasy płac:
1. Na dwie posady nauczycieli starszych 

w szkole 5 klasowej męskiej w Rymanowie; 
pierwszeństwo mieć będą kandydaci z uzdol
nieniem do szkół wydziałowych, zwłaszcza 
do przedmiotów grupy III.

2. Na posadę nauczycielki starszej w szko
le 4-klasowej żeńskiej w Rymanowie.

G) Z poborami IV. klasy p łac :
1. Na posadę nauczyciela kierującego 

szkoły 2 klasowej w Olchoweach.
2. Na posady nauczycieli starszych 

w szkołach 4 -klasowych w Jaćmierzu i Bu- 
kowsku, tudzież 3-klasowej w Zagórzu.

3. Na posady nauczycieli młodszych 
w szkołach 4-klasowych w Jaćmierzu i Bu
ko wsku, tudzież 2 klasowych w Olchoweach, 
Długiem, Jaśliskaeh, Nowotańcu i Besku.

2- Na posady samoistne w szkołach 
t-klasowych z językiem wykładowym pol
skim: 1. w Dębnej, 2. Jędruszkowcach, 8. 
Jtiodzinie. 4. Nowosielcach-Gniewosz, 5. Po
sadzie jaśliskiej, 6. Raezkowej.

Z językiem wykładowym ruskim: 1. 
w Osławicy, 2. Prusieku, 3. Seńkowej woli,
4. Siemuszowej, 5. Stróżach wielkich, 6. 
Tyrawie solnej, 7. Wisłoku wielkim górnym.
8. Wisłoku wielkim dolnym, 9. Wisłoczku,

10. Woli niżnej, 11. Woli wyżnej, 12. La- 
linie, 13. Moszczańcu, 14. Rakowej, 15. Cze
remsze, 16. Daliowej, 17. Hołuczkowie, 18. 
Lipowcu, 19. Płonnej, 20. Prełukach, 21. Pło- 
wcach, 22. Surowicy, 23. Szklarach, 24. Tar- 
nawce, 25. Turzańsku, 26. Wróbliku szla
checkim, 27. Szczawnem, 28. Polanach suro- 
wicznych, 29. Zahutyniu, 30. Międzybrodziu.

Kandydaci na nauczycieli religii mają 
odpowiadać warunkom podanym w art. 5. ust. 
szkol. kraj. z dnia 1. grudnia 1889 Nr. 71 
Dz. ust. kraj. przyczem się nadmienia, że obok 
posady nauczyciela religii nie będą mogli zaj
mować równocześnie posady duszpasterskiej,

Nauczyciele starsi służbą lub obarczeni 
rodziną, mogą w razie zamianowania na po
sadę w miejscowości IV. klasy płac otrzymać 
wyższy stopień płacy.

Podania należycie udokumentowane wno
sić należy za pośrednictwem władz przeło
żonych najpóźniej do dnia 15. listopada b. r.

Sanok, dnia 10. września 1901.

L. 1993.
C. k. Rada szkolna okręgowa w Bóbrce 

ogłasza niniejszem konkurs celem stałego 
obsadzenia następujących posad nauczyciel
skich :

I. W szkołach 6-klasowych w Bóbrce:
a) na posadę katechety religii rzymsko

katolickiej ;
b) na posadę katechety religii grecko

katolickiej ;
c) na posadę starszego nauczyciela w 6- 

klasowej szkole męskiej z zastrzeżeniem pierw
szeństwa dla kandydata z egzaminem wy
działowym z II. grupy;

d) na dwie posady nauczycieli mło
dszych w 6-klasowej szkole męskiej i jedną 
posadę nauczycielki młodszej w szkole żeńskiej.

e) na posadę nauczyciela religii wyzna
nia mojżeszowego.

II. W 5-kiasowej szkole mieszanej w Oho- 
dorowie:

a) na posadę nauczyciela starszego 
z zastrzeżeniem pierwszeństwa dla kandydata 
z egzaminem wydziałowym z I-szej grupy.

Do wszystkich tych posad przywiązane 
są pobory III. klasy płac w myśl art. 11. 
ustawy z dnia 6. lipca 1899 Dz. ust. kraj. 
85 z uwzględnieniem odnośnie do posad ka
techetów postanowień §. 4. ustawy z dnia 
22. czerwca 1899 Dz ust. kraj. Nr. 81.

III. W 5-klasowej szkole mieszanej 
w Brzozdowcach z poborami IV. klasy płac:

a) na posadę katechety religii rzymsko
katolickiej ;

b) na posadę katechety religii grecko
katolickiej;

c) na posadę nauczyciela starszego 
z zastrzeżeniem pierwszeństwa dla kandy
datów z egzaminem wydziałowym z grupy 
I-szej.

W szkołach w Bóbrce, Chodorowie 
i Brzozdowcach językiem wykładowym jest 
język polski.

IV. w  4-kłasowej szkole mieszanej 
z dopełniającym kursem rolniczym w Strze- 
liskaeh nowych z językiem wykładowym 
ruskim :

a) na posady trzech nauczycieli (lek) 
starszych z poborami IV. klasy płac.

V. W 4-klasowyeh szkołach mieszanych 
w Romanowie i Dźwinogrodzie z poborami
IV. klasy płac:

d) po jednej posadzie nauczyciela
starszego;

W na jed n ą posadę nauczyciela  (lk i)  
m łodszego (ej) w D źwinogrodzie.

Od kompetentów (ek) na posady nau
czycieli starszych pod IV. a) i pod V- wy
maga się uzdolnienia do udzielania języka 
niemieckiego a w Dźwinogrodzie także udzie
lania nauki zręczności (slojdu).

VI. Na posadę nauczyciela kierującego
w 2-klasowej szkole w Ostrowie z poborami
IV. klasy płac.

VII. W 2-klasowyeh szkołach miesza
nych z poborami IV. klasy płac:

a) na posady młodszych nauczycieli 
(lek) 1. w Boryniezach, 2. Budkowie, 3. 
Dziewiętnikach, 4. Horodysławicach, 5. Ho- 
rodyszczu królewsk., 6. Hrankach-Kutach, 7. 
Ilrusiatyczach, 6. Hryniowie, 9. Kniesiole. 
10. Laszkach dolnych, 11. Łanach, 12. Pod- 
horodyszczu, 13. Podjarkowie, 14. Sokołówce, 
15. Szołomyi, 16. Wodnikach, 17. Zagóreezku.

VIII. W 1-klasowych szkołach miesza
nych z poborami IV. klasy płac na posady 
nauczycieli (ek) samoistnych: 1. w Berte- 
szowie, 2. Borodczycach, 3. Bukawinie, 4. 
Hucisku, 5. Juszkowieaeh, 6. Jatwięgach, 7. 
Kołohurach, 8. Leszczynie, 9. Miihlbaehu,
3 0. Podniestrzanach, 11. Pietniczanach, 12. 
Rehfeldzie, 13. Repechowie, 14. Stańkow- 
cach, 15. Strzeliskach starych, 16. Woł- 
czatyczach, 17. /jaieśc.ach, L8. Żabo krukach.

W szkołach w Hucisku, Rehfeldzie ję 
zykiem wykładowym jest polski, w Miihlba- 
chu niemiecki w innych ruski.

Posady wymienione pod 8., 10. i 14. 
mają czynne klasy nadetatowe.

Podania należycie udokumentowane 
należy wnosić za pośrednictwem swej władzy 
przełożonej do c. Rady szkolnej okręgowej 
w Bóbrce w terminie do dnia 15. listopada 
1901. W Bóbrce, dnia 18. września 1901.

Wyroki prasowe.
£1- 239. [8659]

S m  Ułcmten © einer aW ajeftdt boś S a if e rS ! 
S a g  f. f. £anb eg g erid )t 2Bien alg  iprefP  

gertcfjt tjat au f S ln trag  ber t f. @ taatgatm>alt= 
fd jaft erEannt, bafj a u f © eite 306 ber S ru d L  
fd jrtf t: „L ’a ss ie tte  au  b e u r re  N o. 1 9 - 8  ao u t 
1901“ L es S o u re ra in s  par L e a l d a  C a m a ra  
a u f ber 6. © eite beroffentltćfjte 93ilb m it bem 
gan^en S e jte  bag SBerBredjen nad) §. 63. © t.
O . begriinbe, unb  eg m irb nad) §. 493  @t.

Q . bag 33erbot ber SB eiteroerbreitung biefer 
S rucffctjrtft auggefprodjett, unb  gemitfj §. 37. 
93r. (Ś. a u f bie SBerntdjtung ber borfinbtid jen  
(Śj;emptare e rfan n t.

28ien, ant 12. iDctober 1901.

S a g  f. E. £anbeg» a lg  jjkefjgerid jt in  
S m tgbrucf tja t m it bem S rfeu n tn iffe  bom  8 . 
O ctober 1 9 01 , jj$r. V . 9 1 /1 , bie SSeiteroer* 
b re itung  nadjbefctjrtebcner S tnfid jtgfarten , unb  
j t trn r :  I . 16  © titcf, 16 cm  tjod) 1 0 1/ ,  cm  breit, 
£idjtbrucE, barfte ttenb  unbefteibete g ra u e n g e f ta L  
te n :  1. m it ertjobeitem rectjten itub  nad) abm drtg  
getjatteuem  tinfen  S lrm , iiber betbe ein S u d j  
gefd jtu u g en ; 2. feitlicfje © te ltn n g  m it einer 9io= 
je in  bett łpanbert; 3. m it fjatb in  bie fjb tje  ge= 
ijattenem  B ufen  2 trm e unb  a it ben 9J?uttb ge= 
fjaltener red)ten § a u b ;  4 . itt fettlicfjer © te llu ng  
am  39oben fi(w nb ; 5. am  SBoben fijjettb, ben 
rcd)ten $ lrm  au f eiite © tu fjl j t i i j je n b ; 6. am  
SBoben liegeub, ben f o p f  au f einem $ o lf te r ;
7. bie red)te § a n b  nad) borne g cftred t bor bag 
@efid)t tia lten b : 8 . au f etnen © tan b e r geftu(ń, 
nad) rectjtg fcfjauenb, 91udanfid )t; 9. ben red)= 
ten  2 lrm  u n b  bag redjte ® nte au f einen @ tul)l 
ftii^enb ; 10 . a u f einem © tufjle  fi^eub, ben lin= 
fen S trm  a n  ben &'opf tja tten b ; 11 m it fyatb 
erfjobenen S trm e n ; 12. ben jftecfjten Strm  itt bie 
§ o l)e  tjattenb, m it einer SKume in  ber § a u b , 
bie linfe  |> aub  am  ^ o p f e ;  13 . m it crtjobeneu 
Strm eu, tjin te r ficf) ein anggebreitetcg S u d ) t)at- 
tenb ; 14 . tjafbfeitig a n f einen © tufjte  fijjcnb m it 
nad) lin lg  geridjteiem  @efict)te, jf tiid a n fid )t; 15. 
bie redjte Jpanb an  bag ^ n te  tja tten b ; 16. feiD 
Itdje © te ltu n g  nad) redjtg, bie redjte Jpanb jn u t 
© efidjte e rtjo b en ; toeiterg 11 4 . © tiicf ijSoftfar* 
ten nad) 3 ei ^ n u n 9m  barfteU enb g ra u e n g e fta L  
te n : 1. m it 97r. VJI m it © triin tp fen , © ^ u tje u  
u n b  einer iDUttje b tfte ib e t; 2. m it 9 łr . VJ1L 
a n f einem © tu tę  fi^enb, m it einer jOtit^c anf, 
fid) bettcibeub; 3. m it 91r. IX. £mit 9Jtit(se 
a u f  bem $ o p fe  in  S a b  fte igcnb ; 4. m it 9 lr . 
X. au g  einem 9Koorbabc fom m enb unb III. 
20 iB ofttarten  m it bem (R. P. H. i )
barftellenb  unbelteibete g ra u c n g e fta ltc n  9 łr. 
5 2 0 8  m it offeneit łpaaren, ein S ia b e m  in  ben- 
fetben ; 97r. 5209 m it grojjem  § u te  am Stopfe 
unb  einem 5]3e^mantet a u f ber redjten © d^nlier; 
97r. 5 2 1 0  m it einer iB tum e in  ben getogteu 
§ a a re i t,  bag^rcĄ te ^ n ie  a u f  einem ^ r -
5 2 1 1 , bie Jpanbe (itn ter bem 9tu<fen tja tten b ; 
9 łr . 52 22  einen ipfettbogen fpauncnb  au f 
fd jtoarjem  § tu te rg rn n b e ; 9 tr . 5 2 2 3 , bie § an =  
be jn m  itoipfc getjobeu, einen © te rn  in  ben 
§ a a r e n ;  9 łr . 5 2 2 5 , in  feitticljer © te ttu n g  n aĄ  
red )tg ; 9 tr. 5 2 2 6 , eute tfiofe tn  beu feitlid) iiber 
ben S o p f ertjobenen £>anbeu ^ a tte n b ; 9 łr . 5228, 
b o r einer 9Jłufd)et ftcfjenb, m it tjin te r bem ilo p f  
getjattenen § a n b e u  a u f fiĄ toarjeu |> in te rg rn n be ; 
9 łr . 5 2 29 , ficf) einen 9 )łan te t iiber bie © i^ul= 
te rn  loerfcnb; 9fl r .  5 2 8 0 , eiite © d jn n r  urn ben 
beu § a tg ,  eine auggebreitete S R antitlc  tjin ter fid) 
tjattenb, bcibe au f fd ))oarjen  $ in te rg r u n b c ; 9 h \  
5 z 3 1 , eine © etjnur urn ben § a (g , m it itberge^ 
toorfenem  ifitan te t; 9 łr. 5 2 32 , etn ipertenco ttier 
urn ben łp a tg ;  9 tr . 5 2 3 3 , bie linfe ,§ au b  a u  
ben ^ o p f , ben red^ten 9 trm  in  bie § o t)e  tjat= 
te n b ; 9 łr . 5 2 3 4 , m it |d )tu arjen  SSifiernub  9Kau= 
tet, tu  b e r . redjten § a n b  einen © ta b , in  ber 
tin fen  S ltum en  ^ a t te u b ; 9 tr , 5 2 3 5 , a u f ciueut 
© tuf)te ft&eub, tu ber redjten  § a n b  eine ©tga* 
rette  u n b  in  ber tin fen  einen an fg e jpau n ten  
© d jirm  unb  tftofeu tja tte n b ; 9 tr . 6 0 0 8 , m it 
ber S eae id jnu n g  iR euttinger, ^ a r i g ,  m it einem 
auggebreitcten  fd jloa rjen  9 R a n te t ;9 t r .  6 0 1 3 , in  
etnen bor f t ^  gefjattencu © piegei b ticfeub ; 9 ir . 
6 0 1 4 , m it spcrten fc t)nu r in  ben łp aarcn , einen 
© d jte ic r J i n t e r  fid) tja tte n b ; 9 tr . 6 0 19 , m it 
offeneit § a r r e n  u n b  einem  S u d je  m it ben £ ’oiv 
per, a u f  einem  łjpalbmonbe ftcljenb, bie betben 
te^ teren  a n f fd))oar,)em (gjiutcrgritnbe, nad) §. 
-516 @t. berboteu.

S ag  f. E. Sretg* atg jprefjgeridjt tu 
91etd)enberg tjat mit bem @rteuutniffe bont 12. 
Setober 1901, ipr. 61/1, bic aBctteroerbrettnua 
ber 9łr. 160 ber ^eitfdjrift: „3Rord)enfterm 
Sauumatber 9taĄriĄten" II  Stuftage bom 6. 
October 1901, megen ber ©telle bon „9Ltr 
nidjt" big „botlftćinbige Stufja^" ber itt bcitt 
Slrtifet: „Sen SBurmcrn, nidjt bem geuer" ein= 
getegteu 9Lotig nad) §. B00 @t. (S. oerboteu.

S ag  !. E. 2anbeg= alg iprefjgericfjt itt 
3ara  Ejat mit bem SrEenntutffe bont 10. Dcto* 
ber 1901, i[5r. 59/1, bie SSeiterberbreituug ber 
9ir. 81 ber 3 <ńtfc(jrift; „Narodni List“ bom 9. 
Detober 1901 toegeu beg §trtiEctg: „Tka je 
kriv?“ bott „A kriyi smo m i“ big „jednaka 
napadaj u “ itaĄ §. 302 @t. @. berboteu.



L. cz. Prez. 182,00 (20)
E dykt,

[8501 2 - 3 ]

0. k. Sąd powiatowy w Andrycnowie Oddział I, ogłasza, że w jego depozycie złożone 
Diżej wymienione walory, do których właściciele od przeszło 30 lat się nie zgłosili.

L. 
po

rz
ąd

.

N a z w a  m a s y
Gotówka

Książe
czki Kasy 

oszczę
dności

5
Pryw atne j 

zapisy j 
d ługu  jj

K h K h K h S

1 Paweł Pająk z Wieprza ............................................. — .. 2 44 — ___
2 Józefina J a m m e r .......................................................... --- 65 — __ --
3 Piotr Bękowski ............................................................... --- — 4 58 -- ---
4 Jan B rossm ann............................................................... --- — 12 65 -- --
5 Józef R a d z isze w sk i...................................................... -- — 83 46 --- ---
6 Audizej Z y d e k ............................................................... -- — 26 15 -- --
7 Paweł B o rg o sz ............................................................... --- — 120 94 --- --
8 Szymon i Magdalena L ip o w sk a ................................ -- — 15 04 --- --
9 Maryanna W e n d a .......................................................... -- — 79 98 -- --

10 Jan Jordanek ................................................................... --- — 5 94 --- ---
11 Katarzyna O le ja rz .......................................................... --- — 31 24 --- --
12 Jan Ż ab iń sk i................................................................... -- — 6 30 __ --
13 Józef W róbel................................................................... --- — 27 72 -- --
14 Regina K oniarska.......................................................... --- — 19 70 — ---
15 Grzegorz i Katarzyna P i n d e l .................................... --- — 21 86 -- ---
16 Jan B u c h e l t ................................................................... --- — 95 70 -- --
17 Jakób M iś k o ................................................................... 1 64 — — --- --
18 Stanisław P iw o w a rc z y k ............................................. 1 64 — — --- -- -
19 Masa niew iadom ego...................................................... ---- — 2 26 --- ---
2d Jan  Józef i Marya W aciąga........................................ --- --- 7 56 -- ---
21 Józef W o jty g a .................................... .......................... 21 24 — — -- --
22 Wojciech Koniarz.......................................................... — --- — — 160 --
23 Ferdynand Speil ........................................................... — -- — — 80 --
24 Walenty B ru sik ............................................................... — -- — — 120 --
25 Franciszek i Michał P o lońsk i.................................... — _ — — 1218 ---
26 Stanisław R u p i k ............................................. — -- — — 400 ---
27 Grzegorz P a s ieck i.......................................................... — 66 — — -- ---
28 Jan S ik o rs k i................................................................... — --- — — 698 --
29 Józef i Anna L achendrow icz .................................... — -- — — 210 --
30 Józef Koświeki ca) Sordyl S t e f a n ........................... — 88 — .— -- --
31 Jakób Jakóbowiez . ....................... .... .......................... — — 185 37 - -
32 Regina P o lo ń s k a .......................................................... — — 5 83 - -
33 Klapholz Józef ca) Jakób W e issm an ...................... — — — .— 150 -
34 Mateusz Bartusiak ca) Franciszek Chmiel . . . . — __ 48 50 - -
35 Jędrzej L i p n i c k i .......................................................... — — — — 223 06
36 Masa konkursowa Szymona Nichtenhausera . . — — 28 26 — -
37 Jan i Katarzyna M u śh m k a ........................................ — — — — 500 -

W myśl dekretu nadw. z 30. października 1802 Nr. 582 i z 15. maja 1825 Nr. 15023 
Z. b. s. wzywa się wszystkich, którzy do powyższych depozytów prawa jakie sobie roszczą, 
aby w ciągu jednego roku, sześciu tygodni i trzech dni od dnia ostatniego ogłoszenia tego 
edyktu licząc, prawa swe do tego sądu zgłosili i wykazali, w razie przeciwnym bowiem go
tówka i książeczki Kas oszczędności jako fundusz upadłości uznane i Skarbowi Państwa wy
dane, a prywatne zapisy długu do registratury sądowej złożone zostaną.

Kuratorem niewiadomych z życia i miejsca pobytu właścicieli tychże depozytów i wszy
stkich, którzyby sobie do nich jakie prawa rościli, jak niemniej nieznanych wierzycieli usta
nawia się p. adw. dra Jana Malca w Andrychowie z substytucyą p. adw. dra M. Homme- 
go w Andrychowie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Andrychów, dnia 18. czerwca 1901.

L. cz. A. 185/01 (4) [8360 2—3]
C. k. Sąd powiatowy w Bodzanowie 

podaje do wiadomości, że śp. Marya z Kozło
wskich Muchnij zmarła dnia 11. maja 1893 
w Kobyłowłokach bez pozostawienia rozpo
rządzenia ostatniej woli.

Gdy miejsce pobytu ustawowego dzie
dzica Andrzeja Muchnija nie jest znanem 
przeto wzywa się go, aby w przeciągu roku 
licząc od dnia tego edyktu zgłosił się w Są
dzili i wrdósł oświadczenie do spadku, gdyż 
w przeciwnym razie zostanie przewód spad
kowy przeprowadzonym Z9 zgłaszającymi się 
spadkobiercami i jego kuratorem Maciejem 
Barańskim z Kobyłowłok.

Budzanów, dnia 17. września 1901.

L. cz. A. 274/1 (2) [8408 2 - 3 ]
C. k. Sjd powiatowy w Sokalu podaje 

do wiadomości, że Iśko Iśków syn Jacka 
zmarł dnia 16 października J898 w Sielcu 
bez pozostawienia ostatniej woli rozporządze
nia.

Gdy miejsce pobytu Hapki zamężnej 
Maik nie jest znane, wzywa się ją, by w 
przeciągu roku licząc od daty tego edyktu 
zgłosiła się w Sądzie i wniosła oświadzenie 
do spadku, gdyż w razie przeciwnym przewód 
spadkowy zostanie przeprowadzony ze zgła
szającymi s;ę spadkobiercami i ustanowionym 
dlań kuratorem adwokatem drem Petruszewi- 
czem.

C. k. Sąd powiatowy.
Sokal, dnia 12. czerwca 1901.

L. cz. hip. 682/1. [8474
Łukaszowi Mroczce ma być doręczom 

uchwała, z dnia 20 lipca 1901 hip. 641/1 
którą zezwolono ca wpis prawa własność 
7/24 części realności lwh. 9 i 7/192 częśc 
realności lwh. 10 ks. gr. gmicy Lipie, Łu 
kasza Mroczki własnych, na rzecz Antoniego 
Mroczki w połowie a Wawrzyńca i Jadwigi 
Bąków po 1ii  części.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Łukasz 
Mroczka przebywa, ustanawia się dlań, ce
lem strzeżenia jego praw, kuratora w osobie 
Józefa Widaka z Lipia.

O k. Sąd powiatowy, Oddział I 
Głogów, dnia 16. września 1901.

L. cz. T. 12/1 (1) [8358 2 - 3 ]
C. k Sąd obwodowy w Bzeszowie wzywa 

edyktem posiadacza książeczki wkładkowej 
przez „Union Baaku w Rzeszowie dnia 21 
sierpnia 1901 na imię Abrahama Kandel
i Gele Itte Wallersteinowej wystawionej, 
Nr. 264 Tom I. zaopatrzonej, a na kwotę 
2000 kor. opiewającej, która w dniu 24. sier
pnia 1901 w Kańczudze posiadaczom zaginęła 
aby takową w przeciągu 6. tygodni licząc od 
dnia ostatniego ogłoszenia niniejszego edyktu 
w Gazecie Lwowskiej w tutejszym Sądzie 
złożył, lub prawa swoje do takowej wykazał 
gdyż po bezkutecznym upływie tego terminu 
wyż wspomniana książeczka wkładkowa na 
ponowne żądanie podających uznananą zosta
nie za pozbawioną swej mocy prawnej.

Rzeszów, dnia 6. września 1901.

© a §  !. 1. S re tó*  a t§  ^ re jśg e rid jt in  
3teid)en&erg fjat m it bent (SrEemUttiffe oont 12 . 
© ctober 1901, $ r .  5 8 /1 , bic SSkitem r& rei*  
tu n g  ber 97r. 30  ber g e i t jd j r i f t : „ © a b lo n je r  
© a g b la tt"  bom  6. © ctober 1901 toegen ber 
OteUe bon „ S it  © a b lo n j tjat jid ) ''b tó  „ fu r j  fol* 
genbe§" in  ber © telle  bon „ © e t  S lc r ic a tiśm u g "  
bi§ „33ejiet)ung abroeidyt" u n b  in  ber © telle  bon 
„21ber bte S lnm afjung" big „ § a n b  fje rab jerren" 
be§ d r t i f e lg : „© en  SB urm ern, n id jt bem g e n e r "  
nad) §. 3 0 2  © t. oerboten.

© a §  !. £. $ te i§ =  a lg  $>ref5gericf)t in  Siei* 
djenberg Jjat m it bem S rie n n tn iffe  bom  l ż .  ©eto* 
ber 1901 ’4ir. 5z» 1, bie SSeiteroerbreitung  ber 
SJłr. 160 ber g e i t f d j r i f t : „9K ordjcnftcrn*© ann* 
toelber 97acf)ricl)ten“ oom  6. © ctober 1901 toe* 
gen ber © telle oon „ S n  © a b lo n j f)at fid),J 
big „  ! u r j  folgenbeg" tn  ber ©telle oon „ © e r 
G lerica lig m u g " big „ S e jie lju n g  ab to e id jt"  u n b  
in  ber i&tele bon „Ś tber bie S lnm afjnng" big 
„Jpanb  fy erab ju jerren" beg S lrtite lg  :„ © e n  SBur* 
m ern  n id jt bem  g e u e r "  nad) §. 302 @ t. @. 
berboten.

©ag !. 1. Slreig* alg 'jprejjgeridjt in SRei* 
djenberg Ijat mit bem ©rfenntniffe bom 12. 
Detober 1901, l]Jr. 6u/l, bie SBeiterberbrettung 
berSRr. 30 ber 3eitjdi)rift: „©ablonjer ©ag* 
blatt" II. Suflage oom 6. ©ctober 1901 toe* 
gen ber ©telle oon „Sta: nid)t" big Oollftćtnbi* 
ge 21uefaf}" ber in bem Strtifel: „©en SBur* 
mern, nicf)t bem gauer1' eingelegteu SRotij nad) 
§. 300 @t. @. berboten.

31. 240. [8685]
©ag f. !. Sanbeg* al§ ą5re^gerid)t in 

$Prag fjat mit bem Srfenntnijfe oom 14 ©ctober 
1901, Ipr. 281/1, bie SEBeitemrbreitung ber 
97r. 41 ber 3etifdjrift: „Skoisky Obżur“ bom
8. ©ctober 1901 wegen beg 21rtt!elg: „De- 
moastracni pruyod po Praze“ nad) §§. 302 
nnb 303 ©t. ©. oerboten.

©ag t. t. Sanbeg* alg tprejjgeridjt in 
5prag Ę>at mit bem Srfenntniffe oom 14. ©eto* 
ber 1901, !$r. 279/1, bie SBeiteroerbreitung ber 
3eitf(Ąriften: „Novy Kult. Svazek 17. ,10. rijna 
MCMI. Sesit Y Ill“ unb „Knihovna Novcho 
Kultu. 8vazek III. Edice Noveho Kultu MCMI“ 
toegen beg beiben ©rucfjdjriften gemeinjĄaft* 
lid)en Slrtifelg; „Komunism a anarchie" nad) 
§. 305 ©t. oerboten.

©ag {. {. Sanbeg- alg ^rejjgeridjt in 
Sprag Ęjat mit bem ©rfenntnifje oom 14. ©ctober 
1901, $pr. 282/1, bte SBeitcrocrbreitung ber 
9Ir. 1 ber .geitfdjrift: „Oasopis pokroao-
veho studenstya" oom 2ftonate ©ctober 1901 
toegen ber ©tetten oon „'lato narzeni" big 
„z vyucovaeiho planu" beg Slrtifelg: Novy 
utok reakce na stredni skolu“ ; oon „Mohu- 
tnym kulturnim" big „theologickou fakultou" 
beg Slrtifetg: „Hroti klerikalismu"; oon „Tento 
pripad jest" big „toho yyzaduji" beg Slrtilelg: 
„Prednaśka ynebosenslyi a policejni urednik 
unb toegen beg 2lrti!elg; „Nesmejte se“ nad) 
§§. 300 302 unb 303 @t. &. oerboten.

Kuratele.
L. cz C. 275/1 (7) [8665 1— 3]

Sulim Vs.rsehirm z Tamowa uznany 
został umysłowo chorym a kuratorem jego 
ustanowiono Ozyasza Krausa z Tarnowa.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tarnów, dnia 22. lipca 1901.

L. cz. P. 350/1 (4) [8694 1— 3]
Michał Gabryelski z Tarnowa umysłowo 

chorym u zD an y  a Józef Gabryelski kuratorem 
ustanowiony został.

C. k. Sąd powiatowy Odddział 1. 
Tarnów, dnia 9. września 1901.

L. cz. P. 24/1 (4) [8703 1— 3]
Franciszka M yślickai Ohoiostkowa uzna

na umysłowo chorą kurator Maciej Myślicki 
z Chorostkowa.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kopyczyńce, dnia 4. września 1901.

L. cz. P. 652/1 (5) [8700 1 - 3 ]
Jan Szumowski z Borysławia uznany 

umysłowo chorym, kuratorem tegoż mianowa
ny Jędrzej Wybraniec z Borysławia.

C k Sąd powiatowy Oddział I. 
Drohobycz, dnia 2. sierpnia 1901,

L. cz. P. 204/1 , [8739 1 - 3 ]
Ksenia z Kucybałów Ślempowa z Tar- 

nawki uznana marnotrawczynią, kuratorem 
tejże ustanowiono Nestora Karczmaryka z Tar- 
nawki.

0. k. Sąd powiatowy Oddział I. 
Przeworsk, dnia 5. września 1901.

L. cz. 7/1 (6) [8718]
Dla umysłowo niedołężnego Tomasza 

Staszkiewicza z Żyw ca ustanowiono kuratorem 
Antoniego Rybirskiego z Żywca.

O k. Sąd powiatowy.
Żywiec, dnia 26. lipca 1901.

L. cz. 1/1 (8) [8717]
Dla Franciszka Kłusaka z Zbłocia, mar

notrawcą uznanego, ustanowiono kuratorem 
Michała Kłusaka z Zabłocia.

0. k. Sąd powiatowy.
Żywiec, dnia 8 czerwca 1901.

L. cz. P. X. 184/1 (4) [8755]
Maiyanna Bil uznana umysłowo chorą. 

Kurator Jakób Rakowski w Witkowieach.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział X. 
Kraków, dnia 19. września 1901.

L. cz. P. XII 7S/1 (2) [8754]
Jakób Ż ylsk i z S u lech ow a uzDany mar

notraw cą, kurator Szczepan Żylskij w  Sule
chow ie.

0. k. Sąd powiatowy e y w i l D y  Oddział XII. 
Kraków, dnia 12. czerwca 1901.

R o z m a i t e  o b w i e s z c z e n i a .
L. cz. A. 326 99 (13/1) [8520 2 - 3 ]

0. k. Sąd powiatowy S. 11, Oddział 1, 
we Lwowie wzywa Benscha Menkesa, ażeby 
w przeciągu jednego roku od dnia ogłosze
nia tego edyktu w tymże Sądzie się zgłosił 
i oświadczenie do spadku po bp. Herszu 
Isserze 2-im Menkes, zmarłym na dniu 24. 
lutego 1899 w Zniesieniu, wniósł, gdyż na 
wypadek, gdyby w tymże czasie ani sam się 
nie zgłosił, ani też pełnomocnika nie ustano
wił, spadek w jego imieniu, przez kuratora 
adw. dr. Ambesa objęty, a rozprawa spad
kowa z zgłaszającymi się spadkobiercami, tu 
dzież z adw. dr. Ambesem, jako kuratorem 
Berischa Menkesa, przeprowadzoną będzie.

We Lwowie, dnia 24. czerwca 1901.

L. cz. Ne. I. 20/1 (2) [8448]
Wzywa się każdego ktoby posiadał zgu

bioną w lipcu 1899 książeczkę kasy zaliczko
wej i oszczędności w Obertynie z dnia 4. 
kwietnia 1898 1. porz. 84 na imię Wici Koch 
wystawioną, a wypłacalną do rąk okaziciela, 
z wkładką w dniu 4. kwietnia 1898 w kwocie 
380 kor. złożoną ażeby książeczkę tę najdalej 
roku tut. Sądowi przedłożył a to pod tym 
rygorem, że w razie przeciwnym książeczka 
ta amortyzowaną zostanie.

0. k. Sąd powiatowy Oddział I. 
Obertyn, dnia 30. sierpnia 1901.

Zl. G. 38 034. _ [8719 3 - 3 ]
Kundmachung.

Autorisationsprufung fur Versicherungs- 
techmker.

I a  Gemassiheit der B^stimmungen der 
Verodnung des Mimsteriums des Innem  und 
des Ministeriums fur Cultus und Unterrieht 
voin 3. Februar 1895, R. G. Bi. Nr. 23, be- 
treffend die Autorisirung yon Versicherungs- 
techmkern, wird hiemit bekannt gegeben, 
dass die im Ministerium das Innern bestell- 
te Pruffungscommission die Priifung yon Can- 
didaten, welcbe die Autorisation ais Versiche- 
rungsteehniker anstreben, in der ersten ha'f 
te des Monates November 1901 yornehmen 
wird.

Bawerber im Zulassung zur Ab’egung 
der Prufung in diesem Termine haben ihre 
gehórig gestempelten und instruirten Gesu- 
che bis langstens 31. Oktober L. J. beim k. 
k. Ministerum des Innern einzureiehen.

Die Gesuc-he sind gtmass §. 3. der ci- 
tirten Verordnung zu instruiren.

1) mit dem Heimatscheine oder eiuem 
sonstigen Naehweim der ósterreichisehen Sta- 
atsbiirgerschaft,

i )  mit dem Naehweise der Eigenbe- 
rechtigung (Tauf-oder Geburtsschein, ewen- 
tuell Grossjahrigkeitserklarung),

3) mit einern von der OrtspolizeibehSr- 
de ausgestellten Sitttenzeugnisse,

3) mit dem Zeugnisse iiber die Absol- 
yirung einer Mittelschule,

5) mit dem Naehweise, dass der Zu- 
lassungswerber an einer Hochscbule Yorle- 
sungen ttber hóhere Mathematik gehórt hat,

6) mit Zeognissen yon Versicherungs- 
instituten oder offentlichen Amtern oder mit 
einer sonstigen glaubwurdigen Bestatigung 
tiber den Umstand, dass der Bawerber sieh 
selbstandig oder im Dienste eines Versiche- 
rungsinstitutes oder in emem offenthhen Amte 
mit der Ausfuhrung yersicherungstechnischer 
Arbeiten besrhaftigt hat, sowie uber die 
dauer dieser Beschaftigung,

Die Bestimmung der Priifungstagen filr 
die einzelnen zurPrtifung zugelassenen Caudi- 
daten innerhalb des oben festgesetzten Ter- 
mines erfolgt durch den Vorsitzenden der 
Prtifungscommission.

Vom k. k. Ministerium des Innern.

L. cz. E. 985/1 (6) [8508 1—3]
Nieobecnym Mojżeszowi Hausmannowi, 

Jakóbowi Majerowi Hausmannowi, Racheli 
Baron i Bliimie H susm anD , przedtem w Mo 
ściskach, ma być doręczoną uchwała tusądo- 
w azdnia 12. lipca 1901 lcz. E 985/1 (1) do
zwalająca przymusowej sprzedaży realności 
lwh. 1. 169 ks. gr. gm Mościska

Ustanowiony dla strzeżenia praw Moj
żesza Hausmauna. Jakoba Majera Hausmanna, 
Racheli Baron i Biumy Hausmann, kuratorem 
adwokat dr. Pisek w Mościskach będzie ich 
zastępywał, dopokąd się w Sądzie nie zgło
szą lub pełnomocnika nie ustanowią.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Mościska, dnia 16. września 1901.

L. cz. A. 249/1 (2) [8512 1 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Radymnie za

wiadamia, że Ignacy i Antoni Kraśniańscy 
uznani zostali zmarłymi. Spadkobiercy znani 
nie są. Wzywa się zatem ich, by najdalej 
do dnia 15. listopada 1902 ustnie lub pise
mnie w tutejszym Sądzie się zgłosili i prawa 
do dziedziczenia wykazali, ile że w razie 
przeciwnym przy przyznaniu spadku zupełnie 
pominięci zostaną.

Zarządcą majątku spadkowego ustanowił 
Sąd pana Hipolita Wolanskiego, zastępcę 
notaryusza w Radymnie.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Radymno, 27. września 1901.
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L. cz. VI. 98/98 (8) [8476;

Annie Domagalskiej, przedtem w Bie: 
czu zamieszkałej w sprawie egzekucyjnej, to
czącej się pized c. k. sądem powiatowym w 
Gorlicach, Małki Laniau, cesyonaryuszki To
warzystwa zaliczkowego w Jaśle, przeciw Ja
nowi Kukulskiemu i spóln. o 1780 kor., ma 
być doręczoną uchwała z dnia 4. lipca 1901
1. cz. VI 98,98 (1), którą zarządzono wykonanie, 
dozwolonego uchwałą e. k. Sądu obwodowego 
w Jaśle z dnia 27 czerwca 1901 1. cz. VII 
846/92 (1), wpisu tabularnego na karcie C. 
realności whl. 104 ks. gr. gm. kat. Gorlice 
objętej, dra Antoniego Kukulskiego, wzglę
dnie tegoż masy spadkowej własnej.

Ponieważ niewiadomo gdzie Anna Do
magalska przebywa, ustanawia się dla niej, 
celem strzeżenia jej praw, kuratora w osobie 
pana dra Maurycego Sterna, adwokata w Gor 
licach.

Tenże kurator zastępywać będzie Annę 
Domagalską w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Gorlice, dnia 14. września 1901.

L. cz. A. 72/1 (6) [8451 1— 8]
C. k. Sąd powiatowy w Przeworsku po

daje do wiadomości, że dnia 10 kwietnia 
1900 zmarła w Przeworsku beztestamental- 
nie Maryanua Piasecka, po której wedle u- 
stawowego porządku dziedziczenia, powoła
nym jest do spadku syn jej Franciszek Pia
secki.

Gdy miejsce pobytu Franciszka Piasec
kiego Sądowi nie jest znane, przeto wzywa 
się go, aby w przeciągu jednego roku, li
cząc od dnia poniżej wyrażonego, zgłosił się 
w tym sądzie i wniósł oświadczenie do spa
dku, w przeciwnym bowiem razie spadek 
będzie przepiowadzony z dziedzicami zgła
szającymi się i z kuratorem Ludwikiem P ia
seckim, dla Franciszka Piaseckiego ustano- 
nowionym.

Przeworsk, dnia 18, września 1901.

L. cz. Praes. 17.152 [8887 1 -  3]
C. k. wyższy Sąd kr. we Lwowie ogłasza 

niniejszem, że pan Eugeniusz Kuryłowicz, c. k. 
notaryusz w Złoczowie, wskutek przyzwolo
nego reskryptem c. k, Ministerstwa sprawie
dliwości z 80. sierpnia 1901 1. 17.978 prze
niesienia go na urząd c. k. notaryusza we 
Lwowie z dniem 28. października 1901 z 
urzędowania w Złoczowie ustępuje, a dnia 25 
października 1901 urzędowanie we Lwowie 
obejmuje.

Lwów, dnia 15 października 1901.

L. cz. C. II. 815/1 (1) [8836]
Pjzeciw Michałowi Trębaczowi, którego 

miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
słał do c. k. sądu powiatowego w Pilznie 
przez Józefa Górgę w Róży pozew o 200 ko
ron zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
cyę do ustnej rozprawy na dzień 12. listopada 
1901 o godzinie 9. rano w biurze Nr. 11.

Celem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Michała Tręb cza, ustana
wia się pana adw. dra Wilhelma Gucwę w 
Pilznie kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie te
goż w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie
bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy Oddział II.
Pilzno. 10. października 1901.

L. cz. C. 321/1 (1) [8829]
Przeciw Iwanowi Łoch, Ołenie z Mi

lanów Łeeh i Leszkowi Chomyk, rolnikom 
z Puław, których miejsce pobytu jest nieznane, 
^niesionym został do e. k. sądu powiatowe
go w Bukówsku przez Iwana Dryndę pozew 
0 zniesienie współwłasności lealności w Pu- 
tawach zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
deneyę do ustnej rozprawy na dzień 9. li
stopada 1901 o godz. 9 rano do tego Sądu 
^  biurze Nr. 1.

Celem strzeżenia praw po4 anyc-h usta
nawia się Pana Jana Wackerma-na w Bu- 
k°Wsku kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie pozwa
nych w rzeczonej sprawie na ich koszt i nie
bezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
hia zgłuszą lub pełnomocnika nie zamia
nują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Bukowsko, dnia 5- października 1901.

L. cz. C. I. 229/1 (2) [8802]
Przeciw Józefowi Gryszkiewicz, którego 

taiejsce pobytu jest nieznane, wniesionym zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Brzozo
wie przez Józefa Kruczkę w Brzozowie pozew 
0 uznanie powoda za właściciela.

Na podstawie pozwu wyznaczono audyen- 
Cyę nft dzień 30. października 1901 o godz.
& r&no.

Celem strzeżenia praw kuranda ustana
wia się Pana adwokata dra Festenburga w 
Brzozowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie te
goż w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on się w sądzie 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Brzozów, dnia 5. października 1901.

L. cz. IV 228/97 (10) . [8511 1— 3]
O. k. Sąd powiatowy w Muszynie po

daje do wiadomości, iż w roku 1888 zmarła 
Neche z Lamplów Weissowa w Muszynie 
bez pozostawienia rozporządzenia ostatniej 
woli. Do spadku z ustawy powołane są dzie
ci tejże: Chaim, Herseh-Dawid, Jankiel i 
Feiga Weissowie.

Sąd nie znając pobytu Chaima Weissa 
wzywa go, ażeby w przeciągu roku jednego, 
licząc od dnia poniżej wyrażonego, zgłosił 
się w tymże Sądzie i wniósł oświadczenie 
się dziedzicem, w przeciwnym razie spadek 
byłby przeprowadzony z dziedzicami zgłaszają
cymi się i z kuratorem Jędrzejem Bujarskim, 
dla niego ustanowionym.

O. k. Sąd powiatowy Oddział I. 
Muszyna, dnia 5. grudnia 1900.

L. cz. A. 103/1 (3) [8510 1 - 3 ]
0. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel

kich zawiadamia, że 1. lutego 1901 zmarł 
w Bojancu Iwan HIuz „Kctyk“ bez pozo
stawienia ostatniej woli rozporządzenia.

Gdy miejsce pobytu powołanego do 
spadku syna Iwana Hluza nie jest znane, 
wzywa go się, by w przeciągu roku od dnia 
tego edyktu w Sądzie się zgłosił i wniósł 
deklarację do spadku, gdyż w przeciwnym 
razie pertraktacja spadku zostanie przepro
wadzoną ze zgłaszającymi się spadkobiercami 
i kuratarem tegoż Michałem Kozarem.

Mosty wielkie, dnia 15. września 1901,

L. cz. T. 37/1 (1) [8494 1 —B]
Wzywa się posiadacza wekslu z daty 

Kraków' i .  lipea 1901 r., na 2000 koron wy
stawionego, dnia 10 względnie 20 paździer
nika 1901 w Krakowie płatnego, a przez 
Sebastyana Jaworzyńskiego, jako przyjemcę 
podpisanego, zresztą nie wypełnionego, aby 
tekowy w terminie, dni 45 licząc od dnia 
ostatniego ogłoszenia edyktu w urzędowej 

Gazecie Lwowskiej1*, tutejszemu e. k. Sądo
wi krajowemu przedłożył, gdyż inaczej na 
ponowne żądanie Altera Kornreicha weksel 
ten za umorzony uznany będzie.

0 . k. Sąd krajowy, Oddział VI. 
Kraków, 1. września 1901.

L. cz. IV 272/95 [8485 1 -  3]
0. k. Sąd powiatowy w Śniatynie po

daje do wiadomości, iż dnia 10. marca 1890 
zmarł Iwan Stratejczuk w Śniatynie bez roz
porządzenia ostatnie] woli, a wedle ustawo
wego porządku dziedziczenia jest do spadku 
powołaną między innemi córka Nastazya 
false Natalia Stratejczuk.

Sąd nie znając pobytu Nastazyi false 
Natalii Stratejczuk, wzywa ją, ażeby w prze
ciągu roku jednego, licząc od dnia poniż wy
rażonego, zgłosiła się w tymże Sądzie i 
wniosła oświadczenie się dziedzicem, w prze
ciwnym bowiem razie spadek byłby prze
prowadzony z dziedzicami zgłaszającymi się 
i z kuratorem Ołeksą Stratejczukiem, dla niej 
ustanowionym.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Śniaiyn, dnia 19. września 1901.

L. cz. G. I. 178/1 (2) ( [8811]
Przeciw niewiadomemu z życia i miej

sca pobytu Marcinowi Kowalczuk, rolnikowi, 
przedtem w Podusowie, wniósł Marcin Zwa- 
ryez z Podusowa skargę o włamość pgr lk. 
1509/2 i 1510/2 z wyk. hip. 91 ks. gr. gm. 
Podusów.

Ponieważ rozprawa odbędzie się 12 li
stopada 1901, godzina 9 przed południem w 
ńurze Nr. 7.

Ustanowiony dla strzeżenta -praw po
zwanego kuratorem adwokat dr. Schenker w 
Przemyślanach, będzie go zastępował, dopo- 
kąd się w Sądzie nie zgłosi lub pełnomo
cnika n*e ustanowi.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział' I.
Przemyślany, dnia 10. wrześuia 1901.

L. cz. C. VII. 399/1 ( l)  [8762]
Przeciw Paraszee 1 śl. Paziarewic.;, 2 śl. 

Szandrowsk:ej, której miejsce pobytu jest nie
znane, wniesionym został do c. k. sądu pow. 
w Tarnopolu przez Kazimierę z Kinalów Ber 
nacką pozew o wykreślenie adnotacji sporu 
na karcie B. poz. 2 whl. 297 gminy Oho 
daczków wielki umieszczonej, do realności
1. sp. 8 w Kalasantówce się odnoszącej.

Na podstawie tego pozwu rozpisano roz
prawę na dzień 9 listopada 1901 o godzinie 
10. rano w sali N. 21.

Celem strzeżenia praw pozwanej, usta
nawia się pana dra Promińskiego, adwokata 
w Tarnopolu, kuratorem.

Tenże kurator zastępywaó będzie po
zwaną, póki ona w sądzta się nie zgłosi lub 
pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział VII.
Tarnopol, dnia 10. października 1901.

L. cz. Og. I 167/00 (44) [8529]
W  sprawie Michała Matkowskiego i 

tow. z Komami k, toczącej się przed c. k. 
sądem obwodowym w Samborze, przeciw 
Bazylemu Bojko Boberskiemu i tow. w Ko- 
marnikach, o uznanie własności i hipoteczne 
wydzielenie z majętności Komarniki parcel

grunt., ma być doręczony wyrok z dnia 23. 
września 1901 1. cz. Cg. I 167/00 (44) współ- 
pozwanej Balbinie Janiewskiej.

Ponieważ niewiadomo gdzie obecnie 
Balbina Janiewska przebywa, ustanawia się 
dla niej, w celu strzeżenia jej praw, kura
tora w osobie pana dra Fiternika, adwokata 
w Samborze.

Tenże kurator zastępywaó będzie Bal
binę Janiewską w rzeczonej sprawie na jej 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia
nuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Sambor, dnia 23. września 1901.

Doniesienia prywatne.
Dwie salonowe samogrające mu
zyki szwajcarskie do nabycia u A. 
Sobolewskiego, zegarmistrza we Lwowie 

plac Maryacki.

Fo mci n u tm u
ogłoszenia do wszystkich bez wyjątku 
dzienników lwowskich, krakow
skich , warszawskich, wiedeń
skich, czeskich, francuskich etc. 
czasopism fachowych, miejscowych, 

zamiejscowych i zagranicznych. 
Zamówienia na klisze ! rysunki do ogłoszeń, 
prenumeratę na wszelkie pisma

przyjmuje

Ajeacya dziofsrików i ogłoszeń 
S ok o łow sk i 3go

we Lwowie, pasaż Hausmana 9.
Kosztorysy gratis.

L. 1617

Obwieszczenie.
(8843)

Na żądanie pani Maryi Jaruntow- 
stfiej z Twierdzy przeprowadzi Zwierz
chność gminna w Sądowej Wiszni do
browolną publiczną licytacyę 158 ce- 
tnarów wiedeńskich chmielu a 56 klgr. 
w dniu 25 października 1 9 U  o godz. 
11 przed południem w realności pod
l. 440 w Sądowej Wiśni położonej.

Cena wywołania za 1 cetnar wie 
deński chmielu czelnego wynosi 50 ko
ron zaś 1 cetnar wiedeński braku wy
nosi 25 koron.

Chęć do tej licytacyi przystąpić 
mających zaprasza się z tem, że każdy 
przystępujący do licytacyi ma złożyć 
10 prc. ceny wywołania do rąk komi
sarza przeprowadzającego tę licytacyę. 
Sądowa Wisznia, 21 października 1901.

Burmistrz: T o r s  ki .

S3sła,ćL * w  TX 7 ”ie d .n i -u .,  "T^ś7‘e 'b g ,a ,s s e  2 3 .

Towarzystwo dla handlu i składów herbaty
Braci 1. i C. Popw w Moskwie.

C. i t .  nadworni dostawcy Austro-Węgier. Dostawcy dworu cesarsko-rosyjskiego.
Nadwornych dostawców Ich królewskich Mości, króla: Grecyi, Szwecji i Norwegii,

Belgii i Rumunii.
Złoty' medal, w roku 1892.

Orand P rix  w r. 1900, 
najwyższe odznaczenie na wysta

wach powszechnych w Paryżu.

IGrand P rix
najwyższe odznaczenie na 

wystawie w A ntw erpii 1894 r.

C E N N I K .
Ceny w koronach za jedną paczkę rosyjsk. wagi (1 funt ro s.

Złoty m edal
najwyższe odznaczenie na 
wystawie w Sztokholmie 

1897 r.

410 gram.)

Waga 
paczki w 
funt. ros.

Nr. 0 1
2 3 3/4 4 5 6 7 8 herbata 

z Ceylonu

15 20 1 1 . - 10.— 9 . - 8.20 7.60 6.70 5.80 5.20 4.30 6.70

V, 7.60 5.50 5 . - 4.50 4.10 3.80 3.35 2.90 2.60 2.15 3.35

1/u 8.80 2.75 2.55 2.25 2.05 1.90 1.70 1.45 1.30 1.10 1.70

Vs — — — — 1.05 - .9 5 - . 8 5 — .75 - . 6 5 - .5 5 - .8 5

Przy odbiorze za 20 koron, transport i opakowania bezpłatnie.

KANTOR W Y M I A N Y
Lwowskiej Filii

Bauku galic. dla handlu i przemysłu
został przeniesiony do nowo urządzonego lokalu w 
parterze (ul. Jagiellońska 1. 3) gdzie również prze

niesiono

Oddział wekslowy.
Pierwotnie w parterze znajdujący się

Oddział wkładkowy
został napow rót do tego samego lokalu przeniesiony.



n
Drobne ogłoszenia

od wyrazu petitem l 1/* centa, tłustym 
petitem 2 centy.

iNotaryusz w Birczy przyjm ie natych
m iast rutynowanego kancelistę nota- 

ryalnego.

D j e t a r y n s z
dłogol-tni z szybkiem wyrobioneni pismem, 
mogący wykazać się chlubnemi świadectwa
mi z prowadzenia działów manipulacyjnych 
przy c. k. Starostwach, Sądach i innych c. k. 
Urzędach poszukuje posady. Zgłoszenia pod 
lit. A. Z. poste restante Pilzno koło Tarnowa

A. Krzysztofom, we Lwowie
H otel €łeorge’a

sprzedaje w dolnym magazynie 
Ceny w koronaoh.

1 para portyer . . . .  Koron ‘<1.70 
1 para firanek koronkowych . „ 2. -
1 ..erweta na stół . . . „ 3. -
1 kapa na łóżko . . . . „ 4 25
1 kocyk na łóżko . . „ 4.50
1 metr chodnika . . . „ —-50
1 dywanik przed łóżko . . „ 1.60
1 dywan na l łóżko lS^/200 . . „ 3.20
1 dywan salonowy 100/300 . . „ 14.—
1 m etr m ateryi na meble 110 cm. szer. „ 1 a0
* kołdra na łóżko watowana . . „ 8.—
Lam brekiny do okien . . „ 5.50

Zamówienia z prowincyi odwrotnie.

^znakomite w  sma- 
_  ku i aromatyczną, 

jwonią herbata Congo zł. 1.60, Sou- 
chong zł. 2, Souchong zbiór majo

wy zł. 3, Kaysow zł. 4 za pół klgr.
poleca

handel herbaty i kawy

Edmunda Riedla, Lwów.

MAŚĆ naskórnaMOULIN
W PARYŻU.

Maże ta leczy wrzodziankl, pry
szcze, czerwoności, krosty, wągry, 
wysypkę, liszaje, hemoroidy, swę
dzenie chroniczne, łupież i wyrzuty 
na częściach ciała porosłych włosa 
mi i wszelkie słabości naskórne; 
wstrzymuje natychmiast wypadanie 
włosów na brwiach i głowie i sku
tecznie działa na porost włosów.

Słoik 21!* frank, we F rancyi, w Paryżu, w apte 
ce p. M O U Ia llf , 30, ulica Louis de G rand.

W e Lwowie w aptekach pp. M ikolaseha, We- 
w iórskiego; w Krakowie w aptekach pp. T -; .c: ;  
skiega, Redyka i Wiszniewskiego.

3 0  c t .  y 4 klgr. znakomitych herba
tników. Szparagi 1 klgr. 9<l ct. poleca 
Bazar produktów wiejskich we Lwowie, 

ulica Sokoła 1. 1.

Ubogi Łazarz!
Z łoża boleści zwracam się do serc m iłu ją

cych Boga i bliźniego, aby nieszczęśliwemu ojcu 
rodziny raczyły łaskawie przyjść z pomoc-ą. Po 
14-letniej pracy zawodowej od ośmiu lat obłożnie 
chory, odleżałem całe ciało w ten sposób, iż tylko 
na łokciach wsparty na łóżku leżę, co dla mnie 
jest okropną męczarnią i pozostaję w okropnej nę
dzy. Również błagam oTasbawe wyrobienie miejsca 
w którymkolwiek zakładzie dla moich dwóch sy
nów 12 i 9 letniego.

Powyższą prośbę potwierdza miejscowy pro
boszcz ks. M. Goryl i* urząd gminny z Ustrobny. 
Składki, za które niewinne usta dziecięce wraz z 
rodzicami gorącą do Boga zanoszą modlitwę, upra
szam nadsyłać pod adresem: Łazarz Krężel, Ustro- 
bna p. Krosno.

Jasne i ciemne
|męskie i damskie ubrania, paltaj 
jzimowe nieprute czyści che

micznie i odnawia 
Pierwszorzędny Zakład

(Szym ona Weissa]
T y  l i c o

we Lwowie, ul. Kopernika 12.
Zlecenia z prowincyi załatwia jak  najsta

ranniej i szybko.

P r z e p r o w a d z e n i a
pat. wozy 6 i 8 metrowe. 

G w a r a n c y a  z a  c a l a ś e .
52 własnych wozów meblowych patent.

C a r o  i  J e l l m e k
Wfswtetf, Schottenring 27,

Arsny Janos I t e a  IM.
L w ó i r  u l .  J a g i e l l o ń s k a  2 3

4 0 ? - '

I

Proszek roślinno alkaliczny [1]
najlepszy środek do czyszczenia zębów i konserwowania dziąseł

Cena. 60 £ 120 hal.

J A N  I H M A T O W I C Z
Lwów, ul. Sykstuska 1. 25, ul. H alicka 1. 11. — Kraków 
Sukiennice 1. 20. — Przem yśl u l. Franciszkańska 1. 24.

I

I
V  e r d i e u s t .

Kaufleute, Versicherungs-Inspecto en, Agenten, iiberhannt alle, welehe auf
einen Nebenverdienst

von 3 bis iO Kronen
laglich reflectiren, wollen ihre Adresse un‘er „O - K .  postlagernd

Bruna (Mahron) eins- n a m i .

11 Na zimę!!
M .  A .  A U G U S T Y N

L w ów , ul. T eatra ln a  I, 7.
poleca swój obficie zaopatrzony magazyn futer we wszyst
kich możliwych gatunkach, jak  futra podróżne kryte ma- 
teryą i futrem, kurtki do polowania, futra miastowe, 
paltoty damskie, Sacka, peleryny najmodniejsze., Colier boa, 

czapki, zarękawki i t. p.

la te ry e  na wierzchy w  wielkim wyborze.
Wszelkie zamówienia uskutecznia z cała akuratnośeia. 
sumiennością i gustem, zaś za trwałość towaru gwaraneya

w zupełności.
Cenniki na żądanie gratis i franco.

I H C 3 3 E E K K

T A N I O
i pod gwarąncyą sa doborowy towar poleca Szaa. P. T. Publiczności

Spółka IwowsM eli
L w ó w ,  p l ą c  B e r n a r d y ń s k i  1. 17

swój «d  roku 185# istniejący

S K Ł A D  M E B L I
wszelkiego rodzaju,

Kompletne stylowe urządzenia pokoi sypialnych, jadalnych 
i salonów w wielkim wyborze od najskromniejszych do

naj wykwintniej szych.
Ĥ EeTole grięte I żelazne

po cenach fabrycznych

1 1 M o n o p o l  herbata
as „R ą c * ltą “

zawsze świeża i doskonała.
Prztz bezpośrednie stosunki z rynkami w Londynie i w Cbicaeh nabywa się. tanio. 

Transport w całych wagonach i zbyt w kraju największy.
Po ccnacli oryginalnych prawie wszędzie do nabycia, proszę tylko żądać „Herbatę 

z Bąezką“, a gdzie nie ma proszę pisać wprost do

Magazynu Juliusza Grossego
w Krakowie, Rynek, pałac Spiski.

Z nany z  ta n io ś c i  h a n d el * ^ 1
| Leonarda Soleckiego w e Lwowie
| p s ? z y  ul. Batorego 1. 2
|  otrzymał świeże d borowe towary i poleca takowe po cenach najniższychi 
1 Zlecenia z prowincyi uskutecznia się odwrotnie.

i$

I

S P I G U Ł K I  B L A N C A R D ’A !■ N A  J O D Z I E  Z E L A Z A  N I E Z M I E N N Y M  0
0  P O T W I E R D Z O N E  P R Z E Z  A K A D E M I Ę  M E D Y C Z N Ą  W  P A R Y Ż U  9
_  _ Pom yślnie s k u t k u j ą  w  B la d a c z c e , N ie d o k r w is to ś c i ,  B la d o ś c i  c e r y ,  w  S y f i l is  org a - a
•  tu c z n e j , w  L y m fa ty z m ie  i w e w szy stk ich  chorobach sp ow o d o w a n y ch  zarodkiem  skrótu- 
®  licznym  (nabrzm ienia, strum , w o l e  na szyi ,  etc.). ©
®  D o z a :  2 do 6 P i g u ł e k  dziennie.  — B L A N C A R D  Sc Cle, 4 0 ,  ru e  B o n a p a rte , P A R I S . ©  
© © © © • © • © • © • • • • • © • © • © • © © • © • • • • • • • • s e a e s s #

Dostać można we Lwowie w ap tekach : Mikolaseha, Wewiórskiego, B hrbara.

Całkowita gotówka nie wymaganal
Pod dogoduymi warunkam i

dajemy osobom, będącym w możności płacenia, 
wszystka nasze towary na kredyt i polecamy 
im dywany salonow o, do pokoi, kościelne i 
ścienne, chodniki, linoleum, ceraty, firanki, por
ty e-y, kapy na stoły i łóżka, kołdry, koce, ma- 
lerye na meble i różne inne przedmioty deko
racyjne. —  M e b le  ż e l a z n e  i drewniane, 
towary lniane i płócienne, bielizna, towary fu
trzane, koufekeya męska i damska i wszystkie 
inne artykuły mogą być przez nas sprowadzano, 

Na prowincyę w \syłam y illustrowane cenniki darmo i opłatnie. 
Łisiy należy adresować:

Z arząd  wiedeńskiego m agazynu

A U  L O U l ?  J E * .  E “
Lwów, ulica Sykstuska 6 (w Pasażu).

Filia w Ppzemyślu: ul. Mickiewicza 4.

99

Z drukarni W t .  Łozińskiego, u). Czarnieckiego 1. 12. Telefon Nr.J&27. (Z&rsądcs Wł. J. Webar) Papier fabryki papieru^J. Fiałkowskich.


